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wyrok w procesie „Centrolewu". 
Stzewodniizątu odebrał głos posłowi (Sutkowi, ktotu 

wsfgiossoł „Cstatnie słowo" .Stzewód sądowa zakończony. 
Warszawa, 9 stycznia. 

(WB) Dzień dzisiejszy w procesie 
przeciwko przywódcom „Centrolewu" 
byl ostatnim przed ogłoszeniem wyro­
ku. „Ostatnie słowo" wygłosili dr. Kier 
nik i Putek-. 

Pierwszy rozpoczął przemawiać 
dr. Kiernik, stwierdzając na wstępie, że 
nie \ idzi przed czem ma się bronić. W 
toku przewodu sądowego oskarżenie nie 
dostarczyło przeciwko niemu żadnych 
;.goła dowodów. 

Nie wie o co jest oskarżony i nie 
wic dlaczego prosić ma sąd o łagodny 
wyrok dla siebie, czy nawet o uniewin­
nienie, gdyż jako polityk, a pozatem 
prawnik i adwokat nie widzi na czem 
ma oprzeć oskarżenie wobec siebie. Nie 
może oczyszczać się z zarządu, że brał 
udział w tajnej konferencji u gen. dr. 
Kukiela, gdyż nigdy, w życiu u niego nie 
był. 

Nie może zaprzeczyć, że występował 
przeciwko Marszałkowi Piłsudskiemu, 
na wiecu w Podbrodziu, o klórem mówi 
akt oskarżenia — gdyż na wiecu tern ni 
gdy nie był. Nie może również zaprze­
czać, że mówił o nadużyciach budżeto­
wych, gdyż sprawozdanie NIK załączo­
ne do akt sprawy o tych nadużyciach, 
mówi. 

— Nie mam zamiaru bronić się 
przed czemkolwiek, — mówi dr. Kier­
nik — gdyż nawet prokuratorowie nie­
wiele o mnie mówili. 

Wśród licznych przerywari przewód 
niczącego, i kilkakrotnych przywołań 
do porządku, dr. Kiernik opowiada o no 
cy z 8 na 9 września 1930 roku, kiedy 
odbyło się aresztowanie jego i jego 
współoskarżonych, a podstawą do aresz 
towania był memorjał ministerstwa 
spraw wewnętrznych o działalności po­
szczególnych posłów. 

Pociągnąć do odpowiedzialności za 
przemówienia na wiecu można dopiero 
wówczas, jeżeli się tekst przemówienia 
przedstawi sądowi, a sąd uzna, że mó­
wiono rzeczy niedopuszczalne. Ani prze 
mówień dr. Kiernika nie dostarczono są 
dowi, ani nie dano możliwości zapozna­
nia się z tekstem tych przemówień, choć 
by drogą zeznań świadków. I ta więc 
część ewentualnego oskarżenia odpadła 
by. Dalej wywodzi dr. Kiernik, że nazwis 
ko jego nie figuruje nawet na sporządzo 
nej przez policję liście organizatorów 
kongresu krakowskiego, więc skoro 
jego kolegów oskarża się o organizowa­
nie tego kongresu, czy tej konfederacji 
jak chce oskarżeniu — to i tu nie moż­
na rozciągać aktu oskarżenia na osobę 
dr. Kiernika. 

Dr. Kiernik analizuje dalej pewne 
fakty z polskiego życia politycznego i 
dochodzi do wniosku, źe wbrew twier-
m •' 11 I IWI 

Wykrycie zamachu 
n a p o c i q g rv Jliemcxech] 

Berlin, 9 stycznia. 
W pobliżu Bielefeld policja wykryła 

na lorze kolejowym większą ilość nabo­
jów pirotechnicznych, napełnionych amo 
nitem. Istnieje podejrzenie, iż przygoto­
wywany był zamach na jeden z pocią­
gów pośpiesznych, kursujących między 
Berlinem a Kolonią. 

dzeniom prokuratorów, ustrój parla­
mentarny w Polsce nie jes.t przestrze­
gany. 

Jeżeli konstytucja mówi, że Prezy­
dent Rzplitej zwołuje na żądanie pew­
nej Hczby posłów nadzwyczajna, sesję 
sejmu, to nie poto, aby ją z miejsca za­
mykać. Pamiętne jest również dla dr. 
Kiernika słynne oświadczenie prof. dr. 
Bartla, kiedy był premjerem, że „rząd 
nie jest od polityki bo tę robi Marsza­
łek Piłsudski". 

Minister Składkowski zaś powie­
dział kiedyś w sejmie: „Gdyby cały 
sejm był zadowolony z mojej działal­
ności, a Marszałek Piłsudski był inne­
go zdania i powiedział, że mam odejść, 
tobym odszedł. Tak samo i odwrotnie". 
Takie stanowisko członków rządu nie 
jest zdaniem dr. piernika zgodne z kon 
stytiicją. Tymczasem oskarżenie wystę. 
puje tu w procesie w ch&raK;te»z*żrzeCż 
ników prorządówości, W charakterze 
rzeczników i w charakterze obrońców; 
rządu, którego oskarżeni chcieli rzeko­
mo obalić*. 

Do obowiązków posłów, a szcze­
gólnie do obowiązkófy posła opozycyj­
nego należy informowanie opinji publi­
cznej o stanie rzeczy w państwie. Kry­
tyka rządu jest tym prawem, które po­
słowi opozycyjnemu nikt odmówić nie 
może. 

Oskarżeni w dzisiejszym procesie, 
zdaniem dr. Kiernika, nie czynili nic in­
nego jak tylko publicznie wypowiadali 
krytykę rządu. Następnie dr. Kiernik 
przedstawia zawsze lojalny stosunek 
„Piasta" do Marszałka Piłsudskiego, 
zaznaczając, że stronnictwo to nigdy 
nie kierowało się w swej działalności 
politycznej nienawiścią. 

Mowę swą kończy dr. Kiernik we­
zwaniem do sędziów, aby wyrok ich 
dał świadectwo prawdzie i sprawiedli­
wości. 

Nowa pośle PufHa. 
Z kolei przewodniczący udziela „o-

statniego słowa" ostatniemu oskarżo­
nemu dr. Józefowi Pułkowi, który roz-

Gandtki tw zlotei fttatte 

poczyna przemówienie podniesionym 
głosem i jest widocznie zdenerwowany. 

Dr. Putek omawia dzieje zjednocze­
nia stronnictwa ludowego, podkreślając, 
że wyrosło ono z tego samego pnia i 
kiedy przyszło do walki o zasadnicze 
prawa ludu chłopskiego — wszystkie 
przesłanki partyjne musiały ustąpić 
przed zasadniczym nakazem walki o 
utrzymanie prawa dla ludu. 

Dalej dr. Putek czyni gest w kierun­
ku ławy obrońców, porównując ich do 
biblijnych samarytan, którzy tyle cza­
su, wiedzy i ofiarnej pracy poświęcili 
b. więźniom brzeskim. 

— Jestem ostatnim oskarżonym — 
mówi dr. Putek — i po tak świetnych 
wywodach ławy obrończej właściwie 
nie zostało mi już nic do dodania. Za to 
wszystko co nas spotkało, nie pałamy 
żądzą zemsty. 

W Polsce wytworzył się stan, w któ 
rym człowiek dla człowieka stał się 
wilkiem. Wielu wilków wyszło na po­
wierzchnię życia, aby się dobrze od­
żywić... 

Przew. HermanowskI: — Panie Pu­
tek, proszę mówić do rzeczy. 

— Kostek Biernacki — ciągnie dr. 
Putek — mianowany został wojewodą 
ziemi Adama Mickiewicza... 

— Proszę mówić o sobie a nie o in­
nych, będę zmuszony odebrać panu 
głos — woła przewodniczący. 

Poseł Putek przemawia dalej podnie 
conym głosem. 

— Mówiono tu, że Polska przeżyła 
dotąd tylko jeden zamach, ale był jesz­
cze i drugi, zamach na sejm, zamach na 
prawo. Znaleźli się uczeni, którzy na­
mawiali rząd do łamania prawa i to ła­
manie usprawiedliwiali. 

Przew. — Pan się nie stosuje do 
moich wskazówek. Odbieram panu 
głos i zarządzam przerwę w rozpra­
wie sądowej do środy 13 stycznia o g. 
12 w południe kiedy będzie ogłoszony 
wyrok. 

W ten sposób dr. Putek ostatnie sło­
wa nie zakończył. Po 56 dniach proces 
przeciwko przywódcom „Centrolewu" 
został zakończony, a w środę pod leral 
ną datą 13 stycznia nastąpi ogłoszenie 
wyroku-. . 

Polsko-austrjackie 
l o f i o w a n i a gospodarcze. 

Jak' się dowiadujemy, rokowania z 
rządem austrjackim dotyczące uregulo­
wania obrotu towarowego między Pol­
ską a Austrją prowadzone są w dalszym 
ciągu. Obecnie w Wiedniu rokowania te 
prowadzi z ramienia Polski naczehiik 
wydz. ministerstwa przemysłu i handlu 
p. Wańkowicz. Głównym tematem obec 
nych rozmów jest sprawa kontyngento­
wania importu obu krajów. 

Natomiast jeśli chodzi o umowę roz­
rachunkową między Bankiem Polskim a 
Austrjackim Bankiem Narodowym, to w 
ostatnich czasach nastręczyły się duże 
trudności w jej wykonaniu, wobec ostat 
nich zastrzeżeń i stanowiska, zajętego 
w tej sprawie przez stronę austrjacką. 

Pertraktacje, mające na celu usunię­
cie napotkanych trudności, nie przynio­
sły wyjaśnienia sytuacji. 



Str. 2 : io.) 1932 Mi io 

Hitler żąda rozwiązania parlamentu 
i rozpisania nowych wyborów w Niemczech.—Prze­

bieg pertraktacyj Hitlera z rządem Briininga. 
Berlin, 9 stycznia, imać instrukcji Hindenburga i sprawa{ W tym stanie rzeczy wydaje się nie'poweźmie ważne dla Rzeszy niemiec-

:iś druira konferencje 1 nrzpdłnżpnia Ipcrn kndtmcii nie może I ulpcrać wntrt l iwntni i& w naihli-><szvm I kipi dpcvzie. Hitler odbył dziś drugą konferencję'przedłużenia Jego kadencji nie może'ulegać wątpliwości. Iż w najbliższym 
t ministrem spraW wewnętrznych i być przedmiotem handlu politycznego. Iczasie zwołane będzie posiedzenie 
Re.ohswehry (Iroherem na lemat Wto-j Nie \m Jednak wykluczone, te kom Reichstagu z jedynym punktem obrad: 
Sunkowania się socjalistów narodowych promis W łej sprawie niemożliwy dzi- ponownego wyboru Hindenburga. 
do projektu przedłużenia kaJeucji Hin-s ia j . okaże się w przyszłości możliwym) Posiedzenie to. które ma się odbyć 

Berlin, 9 stycznia. 
Zwołane wczoraj, wieczorem W Pała­

cu Sportowym zgromadzenie narodo-
denburga, przez uchwałę pawimentu, a Socialdemokracja wypowiedziała się za jeszcze przed otwarciem konferencji re, wych socjalistów zostało przez policję 
nie w drodze referendum ludowego, kló pod warunkiem, że rząd Rzeszy nie za 
re mogłoby rozpętać namiętności poił 
tyczne w Niemczech. 

Okazuje się, że rząd Rzeszy nie za­
mierza przedłużać kadencji Hindenbur­
ga na rok lub dwa lata. lecz dąży do 
przedłużenia te) kadencji na okre* pał* 
nych 7-mlu lat. 

Hlndenbuig początkowo niechętnie 
Widział projekt przedłużenia swego u-
rźędownnia, ustąpił jednak pod wpły­
wem swych przyjaciół, kładąc 
l a Warunek, ażeby sprawa przedłużę 

ciągnie żadnych zobowiązań wobec 
zw. opozycji nacjonalistycznej. 

paracyjnej w Lozannie, ma być jedmv 
cześnie manifestacją jedności Wewuętrz 
'nej Niemiec przed konferencją, która 

Zniesienie parytetu złota w Niemozesh 
DtezGponpindn e&unomista a n g i e f s f t i Jfteunes. 

Berlin, 9 stycznia. | Berlin, 9 stycznia. 
(Pn.<k» Anemia ivit?ui»t'v*iia. . Ogłoszony dziś wykaz tygodniowy 

Wybitny ekonomista angielski prof. Banku Rzeszy źa ostatni tyd/' 'i ?. d. 7 
Keynes wyglo&ił w Hamburgu odczyt stycznia stwierdza nowy ub '-; złota 

rozwiązane. Przywódca partji hitlerow­
skiej Goebels wygłosił mowę, w której 
ostro zaatakował wiceprezydenta poli­
cji berlińskiej Weissa. Do zajść nie dosz 
ło. 

• 
Berlin, 9 stycznia. 

Omawiając sytuację polityczną, „Ger 
mania" oświadcza, że w obecnej chwili 
żadne ze stronnictw niemieckich w ro­
kowaniach z kanclerzem Brueningiem 
nie powinno stawiać warunków. Z uwa 
gi na doniosłość decyzji, jaką Niemcy 

ula jego kadencji nie była przedmiotem na temat aktualnych problemów pol i tyko 4,9 milona mk. i dewiz o li> .ai\ion6\\\?t?c?l?,*lB™ , m n i z * w n a ) D l i 8 2 e ) P r 2 V-
targów politycznych, lecz by parlament ki finansowej. Podkreślając znaczenie mk. Ogółem więc środki pokrycia I s 2 ł 0 ś c ! " ^ " " f t bezwarunkowo konie 

zmniejszyły s;ę o 14.9 milionów mk. do > c s l ł e d n o ^ V wewnątrz kra-
sumy 1041.3 miljona marek. Stopa po j , u * 
krycia marki niemieckiej wynosi obce* 

uchwa l i ! p rzed łużyć kadencję olbr*?» \VlTwvra 
mlq większością Kłosów bez dyskusji 1 zniesienia standartu z łota Keynes w y r a 
ł e z żat lnvch ustępstw rządu na rzoez « ł przypuszczenie, ze leszcze w c agu Wffttt Sy8Kne,"a |̂ « b.«ż= ̂ J^ftjJ 

Po d łuższej konferencj i Hitlera, ̂  potaSlwT NISSyTSoS t 
Rola r z ą d o w e oceniają sytuację opty* A t r y g a p o w t u u o w a , n - m t y »u«iuui 
mistycznie . Wyszło na Jaw. e« Hitler 
postawił żądanie itletylko rozwiązania 
par lamentu Rzeszy 1 ogłoszenia no­
w y c h w y b o r ó w , lecz także zażądał dla 
swego Stronnictwa d w u c h tek w rzą­
dzie Rzeszy: teki ministra Spraw* wew­
nętrznych i Reiełiswehry, 
Komunikat póloficjainy ż przebiegu Kon 
fehecyj l Hitlerem, głosi za Bri lnln* nie 
mógł dpskutować ż Hitlerem ha łomat 
tych żądań, ponieważ musiał civ trzy 
im ca ma mwmntrmfmitw 

nie 24.9 proc. Ogólny obieg środków Płatniczych wynosi w chwili obecnej 
J.416 miljonów. 

Polityka handlowa Falski Doniosłe obrady w ministerstwie przemysłu i handlu. 

b. angielskiego 
ministra 

praemustu i htrnitfu 
Londyn, 9 stycznia. 

tPoWks Auetui- I elUKraliccns) 
Prasa, beż różnicy odcieni politycz­

nych, daje wyraź żalu z powodu przed-, 
Wczesnego zgonił b. tnihistra handlu W , m u * * l * * d z c m a gospodarcze 
rządzie Labour Party, Grahama, który 
zmarł w 45 roku życia. Gfahah był poił! 
tycznie erynhyni ekonomistą Labour 
Party. Wob:C ustąpienia Snowdona * • 
Labour Party, Graham desygnowany 
był na kanclerza skarbu W razie ponoW 
hego doj6c"a Labour Party do władzy. 
Był on znakomitym mówcą i posiadał) 
znakomitą pamięć. Wygłaszając W par­
lamencie mowy, trwające nieraz 2 go­
dziny, cytował dalie statystyczne i cy­
try zupełnie z pamięć:, hie posłńgując 
się żadnemi notatki mi. 

Dziś odbyła się w ministerstwie prze\ związku It fóZWojeta kryzysu światowe-
mysłu l hahdlu, pod przewodnictwem p. go, poezem dyr. departamentu handlo-
ministra dra F. Zarzyckiego oraz wice-1 wego p. M. Sokołowski wygłosił steże-
ministta inż. J . Żcżuchowskiego, konfe- gółowy referat na temat polityki handlo 
rencja z udziałem wybitnych przedstawi • wej Póhiki. Po referacie dyr. Sbkołow-
eieli sfer przemysłowych, ih&ndlbwycM 1 skjego refcwinęła się ożywiona dyskusja, 
rolniczych oraz wyższych urzędników j w kiórej zabierali głos między inneml 
ministerstwa, w celu omówienia sylua-1 p.p.t b. minister Ing. Cż. Klamer, prezeb 
cji handlowej w związku z kryzysem gos inż. A. Wierzbicki, prezes dr. R. de 
podarczym świata. ' Battaglja, poseł M. Rudziński, poseł W. 

Zagajając obrady, p. minister F. Za Wiślicki, prezes J. Przed ' ' po-
rzycki zobrazował w swem przemówię- seł J. Hołyński. 

rządu w 

Berlin, 9 stycznia. 
Na zgromadzeniu republikańskiego 

Reichsbanneru jeden z mówców dr. Muh 
ler oświadczył, że partje republikańskie 
głosować będą za przedłużeniem prezy­
dentury Hindenburga, upatrując W tem 
jedyny sposób uniknięcia wojny domo­
wej w Niemczech. Jeżeli Hitler — oś­
wiadczył mówca — w drodze legalnej, 
czy też nielegalnej, dojdzie do władzy, 
oznaczać to będzie wybuch wojny domo 
wej. 

TEATR BOMBA 

Zwyc ęstwo z iwodncz 
k! polskief w Davos 

Dav OH, 9 stycznia. 
Wczoraj 8 b. m. odbyły się poza ra­mami mistrzostw Europy w jeździe 

szybkiej na lodzie biegi na 3000 młh O 
nagrodę rn. Davos. Na starcie stanęło 
12 panów i jedna zawodniczka polska 
mistrzyni świata Zofia Nehrmgowa 
Pierwsze miejsce za'ął międzynarodo­
wy zawodu''; fiński Tliunbcrg. Scnsa 
Sio dnia był znakomity ćzaś osiągnięty 
w tytn biegu m-żez pôką zawodniczkę. 

Nin. Ghlka u Marszalka Piłsudskiego 
HdofliBcietiiB nisa cześć rumuńskiego 

Warszawa, 9 stycznia. rescu, Wiceminister Beck, szef protokółu 
Rumuński minister spraw zagranlcz- Romer, minister Schaetiel, szef gabine-

nych, ks. Ghlka, który od wczoraj bawi tu, p. SżumlakoWskl 1 wyżsi urzędnicy, 
w Warszawie,, dziś w południe przyjął • Po południu p. min. Qh\kt\przyjety 
w apartamentach swoich w hotelu £uro­| zostanie tta speclalnei audiencji przez 
pejskim Przedstawicieli prasy stołecznej p. Marszalka Piłsudskiego. 
i zagranicznej.' | Dalszy program dt?ia dzisiejszego 

O godzinie l«ej po poł. obecny był jprzewiduje obiad, a następnie raut w po-
na śniadaniu, wydanem przeł ambasa- selstwie rumiifiskiem. 
dora Francji p. Larochca. Na śniadaniu | P. mm. Ghlka opuści Warszawę iu^ 
tem obecni byli p. min. Zaleski, poseł tro O godz. 3-ej po pol., imając ś;ę W 
polski w Bukareszcie, p. Szembek. raz drogę powrotną do Bukaresztu, 
poseł rumuński w Warszawie, p. Bilciu-1 

Diii powtórzene premiery yrielkicj. karoaWalo-
Wej rtwji w dwućh «z^4ctóch p t. 

Studenf-szłenkiem szajki złodzielskiei 
Podwólne Afjĉ e młodzieńca. 

Warszaw,* stycznia., f ( ^ ^ ^ ^ ^ ^ f ^ w t -
(*t\ Niaitowno dokonano włamaniu :tta si« do policji tych miast z ząpyta-ri?. SJSJJJ 7i«?nS " w Warsa*.ntem, czy Brzeziński ale Operował róŵ  

Na W«l« c«*p«hl znnkomity komik polski 

Romuald Gleras eńshl 
I KRÓL PŁYT GRAMOFONOWYCH 

Tadeusz FahaZtwshl 
Udział biorm 

st. B A L Ć E R A K Ó W Ń A M. BAKGIuLsKA B HALMiKsKA l ROżYNsKA T. FALISZEWSKI R. GiE.<ASlr>SKl 
W. MORAN 
A. SUCFCICRl j. WEL|N 

8 BOM GA . GIRLS chor>. staiyslki i Utyicil 
Kcwja IU'.l,'ickii!.e|szych kostJvtnoW| — Nowa, 

orygnalna oprawa dckoracyjnal 

Diii 3 przedstawień*: O god*. 6 15. 8.15 i 10.15. 
C««y l>.M6w od zl 1 do 4 50.—-Bilelv można na­
być wczeinJej w „OrbUic1' (Piotrkowska 65) 

na tym dystansie. Wynikiem p ó w y i - , pisania i gotówkę. Maszynę wkrótce 
śżViti polska zawodniczka pobtta swój znaleziono w pewnej melinie złodziejskiej 
Władny nieoficjalny rekord świata, kt&>;i ustalono, że skradł Ją „Aptekarz". Pod ry wynosił 6 mm. $ż$ sek. 

Japonia grozi 

&1 aft netta ootMW rfiinitiUh 
Londyn, 9 stycznia. 

Z T o k : o donoszą urzędowo, i e la-
ponia będzie musiała chwycić sit ost­
rych środków, o ile bo kot towarów ja­
pońskich przez Chiny będzie trwał na­
dal. Nie jest rzecze wykluczoną, że Ja 
pona pr'cprowąą|] blokadę więkseośei 
portów cliiuskich. 

pseudonimem tvm ukrywał się student 
Brzeziński. Pracował on dorywczo W 
aptekach, obracał się Wśród studentów, 
a x>ó czasu do czasu znikał. Przyłączał 
się wówczas do szajkt złodziejskiej, 
kradł, a po zdebyelu pieniędzy, wracał 
do starego towarzystwa. 

Po udowodtiłenh,t mu kilku kradzieży, 
aresztowano go Wczoraj w chwili, gdy 
znajdował się w towarzystwie dwuch 
studentek, 
* 'Znaleziono p n y nim w ^ n n r t •> whn-

Nagła śmierć 
t»t»un>ód€v muzułmanów 

nmausn cfk 
Londyn. 9 stycznia. 

Donoszą z Lahory, i e przywódca 
muzułmanów hinduskich Mohamet Scha-
to zmarł nagle na udar serca. Zmarły 
brał czynny udział we wszystkich kon­
ferencjach, dotyczących Indyj i był u-
wnżnny za wybitnego wodza muzułma-

mi i adnotacjami, że był w New Yorku, nów Indyj, oraz zdolnego męża stanu. 

go wspólnika Jana NaprÓszeWskiego. Warszawa, 9 stycznia. 
Bilans handlu zagranicznego Polski 

w 1931 r. zamknięty został dodatnim 
Saldett wynoszącym 412 miljonów 155 
tysięcy zł. Bilanse miesięczne były 
wszystkie dodatnie ta wyjątkiem stycz­
nia 1931 r,, w którym bilans byl ujemny 
o 956 tys. zł. 

W ciągu ubiegłego roku przywiezio­
no 2.930.639 ton towarów o wartości 
1.466.329 tys. zł. Wywieziono w r. ub. z 
Polski towarów 18.'<04.967 ton o wartoś­
ci 1.878.484'tys. z t 

Dane powyższe są prowizoryczne, 
mogą więc zajść w obliczeniach pewne 
drobne zmiany. 

file:///VlTwvra
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Nie ulega chyba żadnej w ą t p l i w a , 

że najpopularniejsza, ba, najmpd' iejszą 
dz'ś postacią w całej Eurppie jest - Gan­
dhi. We wszystkich pismach ilustrowa­
nych na miejscu ..honorowem," widnieje 
bądi rysunek, bądź też autentyczna po­
dobizna „pagiegę proroka", a w teatrzy­
kach rew.pwyeh i kabaretach osoba Ma-
HATMY stanowi niezmiernie wdzięczny 
temat dia rozmaitych mniej lub wjecej 
dowcipnych „kawałów". N>e jest wyklu­
czone, że niebawem pojawi s»e strój 
damski „a ta Gandhi", PONÓW aż panie 
napewno, z pewneml drobneim <.astrzc-
FCENIĄMI, dptyczącemj ZRESZTĄ jego niv"-d-
iączncj towarzyszki czworonożnej, za­
deklarują s'<r, IAKO zwolenniozkKnie ty­
le może jego koncępcyj politycznych, ile 
...głębokich dekoltów. 

Przypominam sobie, żę jesz-ze bar­
dzo niedawno, gdy Gandhi bawił w Lon­
dynie 1 był podejmowany jako „gość kró 
lewskl" (teraz, jąk wiadomo, jest więź­
niem króla jegomości) jedno z pism za­
mieściło niezwykle sensacyjne zdjęcie: 
Gandhi rozmawia ę Chaplinem. Ilustra­
cja ta była podana z komentarzem, że 
znakomity artysta Mniowy, Charlie Cha­
plin, złożył wizytę wodzowi hindusów j 
rozmawiał z nim przeszło dw !ę godziny. 
„O czem ci dwaj panow ;e rozmawiali —• 
dodaje tajemniczo redakcja pisma — nie 

i Chaplin. 
udało się nam stw'erdzi<J", 

Gandhi i Chaplint Dwa nazwiska, Któ­
rych poprostu n!opodobna sko;arzyć. 
Wschodni asceta, który zapewne nigdy 
nje widział żadnego jilmu z Chaplinem, 
nezmiernie surowy względem sebie i 
łagodny w stosunku do ludzi, zaspttiniczy 
Przeciwnik cywilizacji j wszelkiego me­
chanicznego postępu, zwolennik .i propa­
gator prymitywu w postaci symboliczne­
go kołowrotka — i Chaplin!?... Ten, z 
„Cyrku", „Gorączki złota" i „Swate ł " 
—produkt J owoc wielkiego miasta, zą-
szozuty i prześladowany niedołęga, wy­
straszony i smutny komik, któremu się 
nic nie udaje, a nieszczęścia walą się na 
jego rozczochraną głowę -~ Jedno zą 
drugiem.... 

A może... może właśnie dlatego ci 
dwaj — tak dalecy i zduwąlpby się obcy 
sobe — mają jednak coś wspólnego?... 

J oto dziś wydaje ml się, żę wizyta 
Chaplina u Gandhiego j wspólna ich fo­
tografia wcaJa nie była CZYJĄŚ złośliwo­
ś c i lub pogonią za sensacją. W tem spot 
kaniu Jest coś, co rzuca bardzo ciekawe 
światło na ich wspólną — tak, wspól­
ną! — rolę w dzisiejszym wirwarze ży­
cia naszego i jeżeli te dwę postacie zet­
knęły się na krótką chwilę — fakt ten 
posiada niejako symboliczne znaczenie. 

CHAPLIN n/e znalazł dla siebie miejsca 
w życiu wspólezęsnem, które jest dla 
niego olbrzymim „cyrkiem -", gdzie W i -
inii/ganą jest albo wielka sita fizyczna, 
albo karkołomna zręczność. Szczupły, 
mały j slaby, n'-e potrafi nawet zewnętrz 
nie upodobnić się do otoczenia. Stąd tę 
długie pokraczne spodnie, olbrzymie b ^ 
ciory, ciasny i zbyt krótk żakiecik, śmie 
sznie mały melonik I historyczna lasecz­
ka, która n-G stanowi ani obrony, ani o-
parcia... Każdy szczegół w jego strpju 
jest protestem Przeciwko twardemu re­
alizmowi życja, świadczy p neumleięt-
NOŚCI i NIECHĘCI przystosowania się do 
neubłaganych praw, jakie narzuca jed­
nostce zdyscyplinowane i zmechanizo­
wane społeczeństwo. ON tylko kocha po 
ludzku, tęskni, cierpi, ŚM';e;e się j płacze, 
ale nie chce i nie umie się podporządko­
wać. Jego laseczka — ta buława i broń 
Chaplina — przypomina żywo... koło­
wrotek Gandhiego, gdyż na tym koło­
wrotku, jak Chaplin na trzcinowej las­
ce, opiera nagi wódz hindusów wszyst­
kie swoje nadzieje. 

1 jak Chaplin wśród złowrogich świa­
teł miasta, chpdzAj półnagi Gandhi po 
oypicznym Londynie, śwecąc bielą swo 
ich szat i szukając zrozum-enia dla swo­
ich ideałów... Jak ongi prorok Daniel, 
rzucony lwom na Pożarce... 

A gdy wrócił do swojego Bombaju, 
wczprujszy gość królewskj został do­
kładnie tak samo potraktowany, jak bv-
diiy Chaplin w filmie „Światłą wielkiego 
iirasta" przez swego bogatego, nocnego 
przyjaciela, który zrana, po wytrzeźwię* 
!i'u, nie poznawał swego towarzyszu... 
i oddał go w ręce policji. 

To samo uczynił potężny King o» 
Imgland * Chaplinem — Gąn 

Zupełnie to samo! 

y 
Gandhi 1 Cliaplm ~ to uiu p ro i ^d j i o 

wę lub złośliwe skojarzeni nazwisk, 19 
jeden duch, jedna Idea. Tragiczny w tre­
ści j konrezny w formie protest i bunt 
przeciwko nieubłaganym i niezłomnym 
prawom życia współczesnego. Chaplin 
może wzbudzić nasze współczucie, mo­
że nas wzruszyć, ale nie zmieni ąni na 
jotę tej brutalnej prawdy, w myśl któ­
rej w „Cyrku" życiowym wykazać sk* 
trzeba bezwzględną siłą fizyczną (inater. 
jalna) i karkołomną zręcznością. Tak BJ 
mo Gandhi nie przekona lwa (brytyjs-
kego), że nie powinien go pożreć... żę 
to «• „n-emorałne"... Kołowrotek Oand. 
hi ego — jak laseczka Chaplina — nic nie 
wskóra przeciwko tankom i karabinom 
maszynowym... 

TAPEUSZ GÓRSKI. 

Komuniści chińscy 
na audłeniil u ftalina 

ii Ryga. 9 stycznia. §tąlin przyjął na dłuższej audiencji 
DELEGACJĘ komunistycznej pąriji Chin, którą złpżylą mu sprąwpzdjmfep w'do 
kach akcji militarnej chińskiej armji 
komun'stycznvi. Dyktator sowiecki oświadczył ko-muirstom chińskim, że wkrótce nadej­
dzie chwila, kiedy skomplikowany w?-zcł stosunków azjatyckich zostanie n,z platany potężnem jednem uderzeniem armji sowieckiej. Po audiencji u Stali­na delegacja komunistów chińskich by­łą na posłuchaniu u komisarza wojny Wyrpszyłowa. 

Z sypanych górników 
j - ? xcze nie odna­

leziono. 
Katowice, 9 stycznia. 

A, i ratunkowa, zmierzająca dp 
wydobvca 14 wsypanych górników w 
kopalni Karstcn-Cenłrum pod Bytp-uiiiiji posttwą sic,- bardzo powoli na­
przód, Budową nowego przekopu, pro 
wapzpna przez brygadę ratunkową jest 
bardzp utrudnioną, albowiem nie można 
posługiwać się dynamitem i dla zdppy* 
cia każdej piędzi ziemi trzeba pracować 
całego godzinami, przy pomocy kilofów 
i łomów żelaznych* 

W chwili, kiedy z Bytomia ptrzytna 
liśmy wiadomości o stąnlp robót, t, j . o 
godz. 4 popoL brygady ratunkowe znaj 
dowały się w odległości § metrów od 

Związek polaków ns Łotwie zamknięty 
twie. Po krótkiej naradzie sąd w y d a ł 
Wyrgk, na mdcy któregp Związek <tQił 
zpsiąje ostatecznie zamkn :ęty. Ogłoszę 
nie całkowitego tekstu wyroku nastąpi 
23 stycznie. 

Dyneburg, 9 stycznia. 
(Polska Aei-u.ia Telcfir^licinał 

LETGĄLSKI SĄD pkręgowy roatpatry 
wał dziś przy drzw :ach ZAMKNIĘTYCH 
odkładaną już kilkakrotnie SPRAWĘ ZA­
wieszenia Żwiąiku PPLAKÓW AA Ło-

Groźba rozbicia konferencji reparacyjnej . 
Londyn, 9 stycznia. 

W miarodajnych kolach politycz­
nych Londynu wielkio wrażenie wywo­
łała otrzymana wczoraj późnym wle^ 
czorem wiadomość z Berlina, że kanc­
lerz Brueiiing oficjalnie zawiadomił am 
basadorńw Francji i Wielkiej Brytanii 
w Berlinie, aby uprzedzili swe rządy, 

że Niemcy nie zgodzą się na żaden kom 
promis reparacyjny w postaci mort to 
rjum, (ecz żądać będą całkowitego anu­
lowania odszkodowań wojennych. 

Wśród miarodajnych czynników bryty] 
skich panuje obawa, że stanowisko, za­
jęte przez rząd uiemieckl. wogóle unie­
możliwi odbycie konferencji reparacyj-
nej, 

y sie 
anyob-zasypapyon. Do odkopania ich trzeba 

jeszcze okołp 24 godzin czasu, tak ŻĘ 
pierwsze wiadomości o losie górników 
mogą nadejść w niedzielę po południu. 

Rumuński min.Skarbu 
w Parvżu 

Paryż, ,0 s tyczn i . 
(Telegram własny). 

(t) Rumuński minister skarbu Argo-
tojanu przybył wo?praj do Paryża. Odbc 
dzie pp szereg kpnfęrencii * francuskim 
minstrem finansów j podpisie ukła4 jiaf 
.towy. Rokowania o poZyozkę dla Rumu­
nii .eszcez trwają i będą zakończone do­
piero w końcu miesiąca. 

Przesilenie rządowe we Francji 
DąyOTftisjfci Drianda uctto«£zi zo faki 

Paryż, 9 stycznia, p i l a w kołach Ligi narodów wielkie 
Sytuacja przesllęniowa zaczyna sic I >vrąźęnję. Wysi łk i Briąndą w kierunku 

wyjaśniać. Uchpdzl za rzecz pewną, że wzmocnienia Ligi dokonane w ciągu T 
radykałowie socjalni l spcjąliśpl parni- lat, w Ciągu których reprezentpwał on 
wlą wzięcia udziału w rządzie. W tych f rąncje w Lidze zjednały mu głośna po 
warunkach Laval przeprowadzi jedynie Bularność. i głębokie ppwatanie. Zainte-
ezęściową rekonstrukcję gabinetu, jrespwanle następcą po Briandzie Iest 

Premier zamierza zatrzymać' tekę tembąrdz'ej duże, że przedstawiciel 
spraw zagranicznych dla slęfelę, a. tekę Francji ma przewodniczył? na sesji ra-
wojny ofiarować ministrowi Tardłeu. dy. rremJer tavą[ ma również przy ofiarować 
Ministrem spraw wewnętrznych SPSta 
nię pbepny podsekretarz stanu prezyd* 
junt rady ministrów Cathala, zaś mini-
sterstwp rolnictwa będzie obsadzone 
przez pewną osobistość, należącą do se­
natu. 

Dymisja Brianda uchodzi za fakt do­
konany. Komunikat rządowy w te) spra* 
wie ma być wydany po pogrzebie min-
Maginot. 

i Luval zaproponował Brlandowl pozo­
stanie w gabinecie w charakterze mini­
stra bez teki. 

«• 
Genewa, 9 stycznia. 

byc" do Oenewy. Będzie ON mógł ze 
względu na bliskość Lozanny brać rów 
npcześnie udział w pracach konferencji 
reparacyjnej. Z chwilą ustąpieni Brlan 
da najstarszym członkiem rady Jest 
min. Zaleski, który zasiada w niej od 
lat 5. 

Polski samolot sy­
pialny. 

. Rtójpny fot wyDactł Znakomici* 
Warszawa. 9 styczniu.' 

(WB). W dniu dzisiejszym odbyto 
się na lotnisku warszawskiem niezwy­
kle ciekawe doświadczenie, polegające 
NN wypróbowaniu pierwszego w Polsce 
wyprpdukpwauego samolotu PASAŻER­
skiego na 10 miejsc sypialnych. 

Samolot ten nazwano PZ. 14 i wy­
budowano go w państwowych ZAKŁA­
dach lotniczych całkowicie z metalu. 
Aparat ma 3 motory po 220 km, każdy 

Próba dzisiejsza wypadła znakomi­
cie. Brali w niej udział przedstawiciele 
ministerstwa komunikacji i władz woj­
skowych- Samolotem kierową! znany 
pilot KĄP. Bolesław Orliński. APARAT po 
zostawał w powietrzu 30 mimu ł wazy 
stkie próby zaświadczyły o znakomjteni 
wykonaniu maszyny. W najbliższym 
czasie samolot sypialny PZ. 14 kurso­
wać będzie na polskich M a c h lptni* 
pzych. 

Krwawa awantura 
na wiecu 

Katowke, 9 s t /cz^ą, 
Z Kluczbprką dpnoszą p wielkjej a-

wamuize, jaką mią;* mie^ v im w-ęcu 
w sali domu koncertowego. Pp przemó­
wień u redaktora socjalistycznego pisma 
wrocławskiego Eeksteina, który ostro 
zaątakpwąl narodowych socjalistów j Hi 
tlęrą, zabrał głos hitlerowiec, który prze 
mów ;enie swe zakończył pkrzykjem n<i 
cześć łl it lera. Dało tp powód do ogólnej 
wjęlkiei bi.atyki. Puszczono w ruch ku­
fle, stofki, krzesła, nogj ze stołów i t. d. 
Przybyła POL'cja wyrzuciła walczących 
NA ujicę i tąm dopiero przy pomocy pa­
łek gumowych, uspokoiła ich. Kilkin;::sm 
awanturników aresztowano, kilku w 
ciężkim stanie odwieziono do szpitala. 

Ambasador Dawes 

Wiadomość o dymisji Brianda zro- rza. 

howlyn, 9 stycznia. 
Donoszą z Tpkip, że w związku z 

ząmaohem na cesarza aresztowano 6 
dalszych osób, Ambasador sowtepkł Tro­
janowski złożył z polecenia swego rząt 
du gratulację z powodu ocalenia oęsa-

ustąpi 
londyn, 9 stycznia. 

Ambasador amerykański w Londy­
nie gen. Dawes. który bawi obecnie ft' 
Waszyngtonie, oświadczył, że zumierza 
zlpżyc swój urząd po zakońceiniu prac 
konferencji robrojetilowej. Oen. Dawe^ 
pragnie powrócić DO swej :!!z<ab! 
jako bankier w Chlcacp. 



Sta le ondu lowanie zbyteczne 
zapomocą naszych grze­
bieni ondulacylnych? typ 
A, działa skutecznie zwy 
kłem uczesaniem, cena 
zl. 5.—, Typ B. z ba­
teryjka i lampka kontrol 
na, cena zniżona zl. 12.90. 
Jednorazowy wydatek! 
Zagwarantujemy zwrot 
pieniędzy w tazie nie-
spodobania. Wysyła wy 
tucznie przez R. J.Schulz, 
P o z n a ń , R y b a k i 7. 
Praktyczna NOWOŚĆ! 

^ • • • • • • a t t B H ma 

To maszów-Mazowiecki. 
9o&rzeb ś. p. dr. JŁaremskie&o 

2 5 tysiącu osób o d p r o w a d z a ł o Zmarłe&o 
na miejsce wiecznego spoczynku 

OFIARNOŚĆ PUBLICZNA A KAROTA. 
Społeczeństwo nasze doić już ma wszelkiej 

karoty i z nieuinością odnosi sie do różiieuu 
rodzaju kwest, went itd. itd., organizowanych 
przez powołane i niepowołane instytucje. Nie­
chęć ta jednak nie wypływa z obojętności do 
spraw społecznych i niedoli bliźniego, lecz jest 
wynikiem przedewszystkiem zbytniego wyzy­
skiwania ofiarności publicznej, z drugiej zaś 
strony organizowania często went w sposób 
niewłaściwy i przez osoby nieodpowiednie". 

• Kiedy jednak trzeba sie odwołać do ofiar­
ności publicznej w istotnej potrzebie, gdy * zie 
o-<rzeczywiście zasługujący na jaknajwjdat-
niejsze 1 nalszybsze poparcie cel, wówczas 
ofiarność ta nie zawodzi. Jako przykład po­
służyć może zajście, które rozegrało sie. przed 
kllkii dniami w salonach Cafe Adria w War­
szawie. 

•W lokalu odbywała się kwesta na rzecz 
bezrobotnych legionistów. Zrażony obcesowein 
nagabywaniom podszedł do stolika kwestują­
cych pań jakiś pan, głośno protestujący prze­
ciwko „karocie'1 i wzbraniający się uiszczenia 
skromnej nawet opłaty za wejście na dancing. 
Dowiedziawszy się jednak, żc zbiórka odbywa 
się na rzecz bezrobotnych legionistów, przed­
stawił sie, juko p. Q. z Gdańska i-w imieniu 
iinny „Amada" w Gdańsku złożył na ręce pani 
generałowej Kołłątaj - Srzednlckiej sumę 100 
złotych, oświadczając, iż firma gdańska uisz­
czać będzie srała, miesięczną składkę na ten 
c*L J.'CL 

Z DZIEDZINY CHIROMANCJI. 
Pan Ky..-.t: i Morawski - Kalwini ukończyw­

szy odpowiednie studja w Indjach, przybył w 
pstatnim czasie do Lodzi i pozostaje tylko do 
15 brn., gdzie jako chiromauta przyjmuje klijcn-' 
tów w hotelu Savoy, pokój 219, I I piętro od g. 9 
db 10 wieczorem. Przepowiednie tego młodego j 
f- przystojnego chiromanta co do wydarzeń, za­
szłych w przeszłości dziejących się w teraz- • 
niejszości i mających nastąpić w przyszłości 
danego osobai'ł'ia budzą poprostu pcdzlw tok 
są trafne 1 zgodne z rzeczywistością. Nawet 
poważne osobistości ze sfer naukowych, lite­
rackich, i pub'icystycznych zaświadczyły, iż 
i^gtgfi.tf'' niemal z' jasnowidztwein przepo-
'ATwłnfc,'• wygłoszone pr/e/ !>. Morawskiego 
oxa3l,.iidzielone przezeń wskazówki w rozmai-
t y w w e s t j a c h życiowy eh jak wyroki •> sądowe 
koniunktury handlowe i gospodarcze sprawy 
mjlosae, małżeńskie, loteryjne itd. zadziwiająco 
tnafny wykazały cawcze wyark Zawte Szekspir 
ma słuszność, twierdząc, iż są dziwy w niebie 
i na Ziemi, o których się nawet filozofom nie 
śHilb. ; • 

Wczoraj, w związku z mającym siy 
odbyć pogrzebem ś. p. dr. Narewskizgo, 
od samego rana panował w mirście na-
szem ożywiony ruch. Już we wczesnych 
godzinach zbierały się na Placu Kościu­
szki przed kościołem i na ulicy Pa lao 
wej liczne delegacje zamiejscowe, celem 
wzięcia udziału w manifestacji na cześć 

rzystwa „Lutnia" przedstawicieli lotni­
ctwa, 10 komend straży ogniowej, du­
chowieństwo w liczbie 15 księży, rn cze 
le z biskupem Tymienieckim oraz wie­
lotysięcznego tłumu. Za karawanem za­
przężonym w 4 konie kroczyła rodzina 
zmarłego. 

Trumna na karawanie tonęła w po-
zmarłego komendanta Straży Ogniom'?; J wodzi kwiatów. 
Z okolicznych miasteczek i wsi przyby- j Kondukt żałobny ruszył ulicą i rezy 
ły liczne delegacje, również z Wursza- i denta Mościckiego przez ulicę Palcową 
wy, z Łodzi, ze Zgierza, Pabjanic i Skier j i zatrzymał się przed gmachem Sir • -y 
niewic. Obecny był także prezes o1.ro­
gowego związku straży ogniowych 
Polsce p. Sworda, pp. Muller, Kosznaa, 
Gajzler i Sitkiewicz z Łodzi, oraz p Fi* 
jałkowski, reprezentant ' wojewódzkiej 

komendy straży ogniowej. 
U godzinie 10.20 rano odbyło się na­

bożeństwo w kościele parafjalnym oV" 
i prawione przez księdza kanonika Szy­
mańskiego. Nabożeństwo trwało Jo ga­
dziny 1-ej. 

Następnie uformował się kondukt /»• 
łobny, w k tó rym wzięło udział około 25 
tysięcy osób na czele z banderją, p:zy 
udziale związków, cechów rzemieślni­
czych, związku strzeleckiego i przyspo­
sobienia wojskowego związku ofLeró v 
rezerwy, związku podoficerów reze.-^y, 
szkól średnich związku młodzieży ka­
tolickiej, stowarzyszenia „Ruch". 

Ogniowej. Tu w serdecznych słowach 
przemawiał wiceprezes Straży Ogniowej 
p. Edmund Błaszkowski, żegnając by!.> 
go prezesa ś.p. dr. Narewskiego, , n i -
kreślając ofiarną i wysoce ożywianą Je 
go działalność. 

Około godziny drugiej kondukt ru-
szuł dalej Placem Kościuszki, ulicami 
Prezydenta Wojciechowskiego do cmen­
tarza. Przy zbiegach ulic przybywały ty i 
siączne tłumy, k tóre jednak oddzielone I 
były od uczestników pogrzebu silnym 
Kordonem strażaków. 

Nad grobem przemawiał pierwiry I 
ksiądz Trzepałko następnie pp. dr. 3ier-1 
nacki, z ramienia tutejszego związku le- , 
karzy , komendant A. Muller z ramienia , 
straży ogniowej p. Nowierski z ramienia 
stowarzyszenia wioślarskiego, oraz sze­
reg delegacyj zamiejscowych 

ADAM BRODZISZ 

gra^ą 
w i i lmie 

MARJA BOGDA — 

E Z I M I E M N I 
OHATBROWM 

CUG. BODO 

wkrótce 
w „LUNIE" 

Rozmowy towarzyskie 
nagrane na płyty gramofonowe 

Nowość ta powstała — rzecz prosta 
— w snob stycznych sferach towarzys­
kich w Stanach Zjednoczonych. W No­
wym Jorku ostatnim wyrazem mody i 
szyku jest „uwiecznianie" na płytach 
gramofonowych rozmów, prowadzonych 
przy stole podczas bankietów, przyjęć, 
obiadów. Aparat odbiorczy unreycza 
się w środku stołu, tak, -ż jest on niewi­
doczny, a obrót płyty nie sprawia żad­
nego szmeru. „Nagrane" w ten sposób 
płyty przesyłają gospodarze tym znajo­
mym i krewnym, któizy nie byli obecni 
na przyjęciu. 

OFIARY 
złożone w Administracji „ I I Republiki". 

Z okazji pierwszych urodzin Juleczka 
składa na Dom S;erot w Helenówku N. 
N. — 5 zl. j 

DR. I. BBTTDłł 
ordynuje iak concime 
zirną w willi „K ra t " * * " 

Prawidłowe trawcnle i zdorwa krew osiąga 
się przez codzinne używanie po pól szlank' na­
turalnej wody gorzkiej Frrnclszka-Józcla. Żą­
dać w aptekach i drogeriach. 

Z instytutu propagandy sztuki. 

Pierwsza wustfawai 
zrzeszenia curtnstórw 

W rok po powstaniu, zrzeszenie ar- ' 
tystów plastyków w Łodzi wystąp ło z 
pierwszą wystawą. 

W? życiu Łodzi artystycznej jest to 
iakt bezwątpienia doniosły. 

Zrzeszenie jednoczy prawie wszyst­
kich tworzących malarzy Łodzi. Nema 
w naszem mieście akademii, niema ni­
kogo, ktoby przewodniczył młodym i 
był zwalczany przez starszych. 1 dla­
tego nasi malarze są tak rozbieżn'e rćz-
nj. 1 dlatego równocześnie wystawa jes* 
tak bardzo interesująca a miejscami tak 
bardzo piękna. W tym dziwnym ogro­
dzie dojrzały owoce najrozmaitszeg i 
póchodzen'a i smaku: każdy znajdzie, 
czego szuka — od maluczkich obraz 
ków, w których najwyżej materjał mÓ4ł 

by mieć pretensje do malarza, poprze, 
rzeczy szczere i bezpośrednie, do pra^ 
pełnych wyrafinowanego smaku lub bę­
dących wyrazem daleko posuniętych 
kalkuiacyj teoretycznych. 

Zacznijmy od przedostatniej sali. Or­
ganizatorzy przeznaczyli jej śc'any dh 
rozmiłowanego w kolorze i w ciepłych 
tonach Hitlera I Strzemińskiego. Pomi­
mo, ze obaj zostaną przez mniej wyr.)-
boną większość naznaczeni bezlitosnein 
jak stygmat określeniem ..modernistów'' 
pomimo, że obu łączy wielki kunszt i 
mistrzowskie opanowanie rzemiosła ma 
Jarskiego — jednak dz elt ich więcej, nit 
łączy. Hiller ma barwę prawie w in­
stynkcie: HUler jest ptakiem w swym 
żywiole barw i tonów — Strzemiński 
zaś jest tylko dobrze skonstru 

Olanym r^ntowcem. I dla tego owe ab­
strakcje il'1'iera wręcz porywają luda 

-nlastułftów n> JEodzi. 
zupełnie nieprzygotowanych do patrze­
nia na obrazy, a tylko wrażliwych na 
muzykę barw i dlatego — z drugiej stro 
ny — prace Strzemińskiego zastana­
wiają znawców. 

Prócz 3 najpiękniejszych, w srebrne 
ramy oprawionych kompozycyj abstrak 

icyjnych w temperze, wystawia ł i i l l e r 

„zwykłe" pejzaże w oleju. Strzemiński 
zaś daje małe pejzaże w temperze. 
Strzemiński ukrywa zręcznie całą 
swą wiedzę i daje jej miniaturowy eks­
trakt. 

W drugim pokoju, nie przez przy­
padek, wystawia Zofja Lipińska obok 
Stefana H. Wegnera. Tych dwojga arty 
stów łączy bardzo pokrewne a niezwy-

i kle poważne ujmowanie zagadnień pla-
! stycznych, łączy podejście w ton ;e i roz 
[miłowanie w martwej naturze. Podczas 
'gdy Lipińska czyni poszukiwania w fak 
turze, Wegner wkracza na tory kompo 
nowania obrazu aż do zawierania k : lku 
przedmiotów w jedną całość kompozy­
cyjną — przez nierealne a niezwytcle 
interesujące przenikani się i deformo-

i wanie objektów. Dyscyplina, niezwykły 
j umiar oraz spokój i równowaga, które 
cechować winny każde dzieło sztuki — 
sa właściwe Lipńskiej i stanowią nai-
mocniejsze walory jej szczerego ta­
lentu. 

Z niezwykle świeżemi i malowane-
;ml z elegancją martwemi naturami wy­
stępuje Helena Lorla. Trudno się tylko 
zorientować, czy przeważa w nich 

• Pruszkowski czy Pankiewicz: ..Białe 
tulipany" sa zu 
„Nieśmiertelniki" i 

ę ;warszaw 
inne dwie 

.: e. 
mar 

natury wskazują na m"strza z Paryża-
Dwie akwarele są prawdziwemi maj-

Sarauel Flnkclsteln, o którego dosko­
nałych pracach jeszcze z wystawy w 
lokalu przy ul. Moniuszki pisaliśmy ob 
szernie sk erował się obecnie więcej 
ku barwie, którą traktuje impresjonis­
tycznie. Najmocniejszym i najdoskonal 
szym wyrazem tej nowej dziedziny za­
interesowań artysty jest duże płótno 
„Po jarmarku", niezwykle szczere, in­
tymne i ciepłe. Z pośród lcznych inte­
resujących prac tego malarza, należy 
szczególne wyróżnić piękną akwere-
lę „Kwiaty" i motywy gdańskie. 

Szplgel —zajęty swą wystawą lódz 
ką i. warszawską nadesłał jedynie 
mniejsze prace. 

Ciekawy w pejzażach, traktowanych 
j z pewnym prymitywizmem iest Fryde­
ryk Kunltzer, bezpośrednm głęboko od 
czuwającym pejzażystą jest Jerzy Krau 

'se, który znakomicie pogłębił swój ta­
lent od wystawy akademików krakow 
skich. Znaczne postępy uczynił Józef 
Kowner, który nabrał tonu i wyrazu 
Kudew-cza „Widok Lwowa" jest nie 
zawodne jedną z najlepszych rzeczy 
tego uiezwykle płodnego malarza —-
obraz jest dobry w tonie i mocny w 
rysunku. 

Martwe natury Anieli Menkcs są 
trochę Szorstkie i sztywne, choć znać 
w nich duży rozmach pędzla. Pej/.hżc 
B. Uiysona, utrzymane w k-.lryeic na-
vv.skroś indyw'dualnym, są .ieknwe. 
O g r a m y prac? tego mali za po raz 
p i e w c y : jesteśmy przekonani, że ar­
tysta rozwinie swój niew-.t^i.wy i w 
J x c ; nrerze samorodny t-i!e it. Pokmv 
n>m z Urysonem jest Marek Szap»ro, 
>:'óry kroczy t\u po obra.K-j drodze, da 
ąć ptófcia cle! a we w n<is\Mju i wvka-
i (••'•e jeszcze m >żt?wo3ci tri jo 
"ii:--za Kcga Szenbrun n n jesz:ze 

duż') wdzięcznej pracy przed scb.\. 
I)\\;c i race Antoniego Sz»d.'owsklego, 
t rze zy skończone p j J względem 
:e:!"iui.znym i prezentu <tct artystę jr.-
k /..V/y talen> por t re i -wv, z o?\vni 
bk ł - . i ością do wzoróww.< sie w t -n.c 
i w \ .Kacowai r 'u det^l. na dawnych mi 
str/;:cn. Godne szczęg nie .ieplcgo wy 
rózn.ep a są małe a k w a r e l Fwy Hrze-
ziiiskiej Mamy wrażenie 7e s: pra-. 
ce trak owane po amat-.rs'<u, lecz p :e-
tyzm i unrar. z jak'm są wykonane na­
daje i mcechy prawdziwej — kameral­
nej sztuki. 

Grafikę prezentuje przedewszyst­
kiem Felicja Pacanowska. Zwłaszcza 
akty rylca tej artystk 1, kolorowane dy 
skre nie i interesujące w rysunku, są 
niezwykle cieple i przekonywujące. 
Drzeworyty Ireny Arnold, mocne w wy 
razie i zwarte w komp. zycji, zasługu­
ją również na podkreślenie. 

Dekoracyjne i fantastyczne tempe-
Jry Francszka Walczowskiego wydają 
i nam się zupełnie nieszczere. Tak sami. 
i należy określić prace Tade Sprus'a-
ka, a bajka, którą uporczywie malu­
je Zygmunt Burdziński jest może nie­
warta jego możliwości malarskich. Pa 
nowie Staw 1 ZiclTiski nie przemawia-

,j.i do nas. O dwuch starszych mistrzai.li 
i wolno nam już milczeć. 

Aleksander Czeczott poza swemi do 
skonałemi pracanr, już nam znaneim. 
nie wystawił nic nowego. „G łow i 
Chłopca" Felicji Herszllkówny i ..Rzeż 
ba" z portalu Kasy Chorych Zygmunta 
Kowaleskiego to rzeczy prawdziwie 
wartośc'owe. Akt Katarzyny Kobro jest 
doskonałym pendent do prac Strze­

mińskiego- JoacłTm Kahane i jego rze-
|czy kute w miedzi — to nasi starzy 
dobrzy znajomi. G. 

I 

http://mistrzai.li
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Poradnia dla... samobójców 
ISTNIEJE W W I E D N I U OD 3 LAT I CIESZY S I E U Z N A N I E M I POPARCIEM CAŁEGO SPOŁECZEŃSTWA. 

Inslylus]a, która rafuie ludzi od przedwczesne!, „dobrowolnej" śmierci. 
Plaga samobójstw stalą się ostatnio 

tematem dnia. Nic dziwnego, 1'czba wy 
padków samobójczych wzrasta z 
dnia na dzień. Dość zaznaczyć, że w 
1931-ym roku zanotowano w Lodzi 
około 1200 zamachów samobójczych. 

Nietyiko u nas, w Polsce, lecz w unlej 
Europie zastanawiają się obecn :e nad 
r.posobami walki z tą epidemją. Oczy­
wiście, plaga samobójstw związana jest 
przedewszystkiem z ogólną sytuacją. 
Większość zamachów samobój.-zycli 
y.yplywa z nędzy, złych warunk i w 
mr.terjalnych, trosk codziennych i nie­
zaradności w ciężkiej walce o byt. Ale 
o usunęciu tej głównej przyczyny nu 
raz"e nie może być mowy. Należy w \ e 
szukać takich środków, które sa dia 
nas w obecnej chwili dostępne-

Jednym z takich środków wc'Ki z 
plt^a. samobójstw jest, jak dowiodła 
ptaki ka. utworzenie 
poradni dla „zniechęconych życiem". 

W Poisce poradni takiej dnechezas nie 
ma. ii'e istnieje ona od tr-ceeh lat w 
Wiedniu i jej rezultaty daJz<; nam pew-

wyplakują swój 
:h trosk 

tury materialnej 

zal, opowutdajt o Jak różne są rodzaje samobójców, I wiek, narodowość, wyznanie i zawód, 
troi.mou. jeżeli są to troski na- tak rozmaite muszą być formy walki z 1 Osoby, zgłaszające się do poradni, mu-

- porada Jest baid.-o tą plagą. Ileż to wypadków samobój- szą być przeświadczone o tem, że 
trudna. Ale i w tych wypadkach moiria czvch powstało z tego względu, że 

i cos zdziałać. Nie wiemy wcale o t t . f l , | pracownik pokłócił się z szefem 
wskutek czego stracił posadę, mąż po-
gnewał się z żoną, dziecko z rodzicami 
i t. d. Ambicja nie pozwala pokłóconym 
wszcząć ugodowych pertraktacyj, a 

jak wielu jest ludzi, q emającycn p j i ; 
cia o istnieniu wydziałów opieki spo­
łecznej, towarzystw dobroczyn i y o i i 
f i lantropjnych. Samo wymienieme 1 
wskazanie adresów łych instyta. yj 
działa już kojąco i dale nadzieję wydo­

stana się z ciężkiej opresji. 
Członkowi zdawało się, że świ'.t iest 
egoistyczny, że nikt sJę nie zalnlensu 
je jego losem i świadomość ta pogłę­
biła jego depresje, nasunęła mu mysi o 
samobójstwie Teraz zastanawia »ię.. 
Spróbuje... Pójdzie do magistratu., d > 

towarzystwa filaotrop'Jnego... m że 
mu pomogą. 

Pozatem istnieje kategoria ludzi, któ­
rzy czu.ą się w życiu osamotheni, albo­
wiem 

nikt ich nie chce wysłuchać, nikt na 
nich nie zwraca uwagi. 

Czasem tego rodzaju obojętność oto-

ich zwierzenia pozostaną w najgłębszej 
tajemnicy. 

Nie należy od nich wymagać podawania 
nazwisk i adresu. 

Pozatem o poradni takiej winni wie T 

dzieć wszyscy. Adres tej nstytucji mus' 
choćby nawet powodem sprzeczka a- być znany wszystkim 
wantury, lub kłótni były nawet t. zw. tak samo, jak adres pogotowia ratunko-
„glupstwa". to przecież z takich głupstw | wego lub straży ogniowej, 
składa sie cale nasze życie. Czasem |To mż zależy od prasy, która nigdy, jak 
sprzeczka między szefem a pracown''-.dotychczas, nie odmaw-ała pomocy, gdy 

riegj ndzaju pojęcie o użyioczoosci tej czenia, szczególnie do'osób z pewnerm 
lnsiyli icjl, | aspiracjami lub ambicją, może podziałać 

Wiedeń nie był bynajmn'ej p'er\v-

kiem kosztuje pracownika bardzo dro­
go — aałą egzystencję, i zrozpaczony 
pracownik, wyrzucony na bruk, widzi 
tylko 

Jedyny ratunek dla siebie - 7 śmierć. 
poradna podejmuje w takich wypad-

kach interwencję, stara się pogodzić po-
waśnione strony, wytłumaczyć, że cho­
dzi tu o życie i t. d. Praktyka wykazała, 
że interwencja osób trzecich, nota bene 
poważnych i rozumnych, daje n :eraz do­
skonale wyniki . 

Jednym z licznych powodów samo-
bójstw jest również przeświadczenie o ko o opłacenie 

deprymuąco i nasunąć myśl o znjkomo-! zapadnięciu na nieuleczalną chorobę. — bieżących, 
ści swjata, a co zatem idzie — o samo-! Brak środków na leczen'e p r zyczyn i Nje stanowi 

chodziło o poparcie wielkiej sprawy spo­
łecznej. 

Wreszcie ostatnim warunkiem posta­
wienia na właściwym poziomce tego ro­
dzaju instytucji jest zabezpieczenie Jej 
materialnego bytu. 

W Wiedniu poradn>a dla samobójców 
korzysta 

z subsydjów komunalnych. 
Ale i całe społeczeństwo pop:era tę pla­
cówkę, zdając sobie sprawę z jej donio­
słej, roli. Ponieważ poradnia zapomóg 
pieniężnych n e udziela, więc chodzi tyl-

administracji l kosztów 

bójstwie. 
W poradni ka idy może sie 

„wygadać" dowoli. 
Chętnie go tam wysłuchają, doradzą 

się do pogłębienia moralnej depresji. Po­
radnia ma na to sposób i leczy bezpłat­
nie. 

to tak wielk ;ch wydat-
jków, aby strona materjalna mogła stać 
,na przeszkodzie. 

Chodzi jeszcze o znalezienie odpowie 

szem miastem w Europie, które wpad­
ło na fw mysi utworzenia tej Dora Jni. 
Myśl ta powstała o wiele wcześnie] w 
Anglj, gdzie w roku. 1906 nawracam s n 
do życia kandydatów na samobójców 
zajęta się 

Armja Z b a w W a . | te są trudu, czy pos :ada talent! dadzą mu widłowe i skuteczne funkcjonowanie pp- ' gotowych do ofianiych usług na rzecz 
Wślad za Anglią poszły rówiWjź hne trochę nadziei i kandydat na samobójcę radni zależy jednak od wielu warunków.' tych, którzy dostarczają smutnych te-
kn.Je europejskie, lecz. pod:za> gdy wyjdz ;e z poradni uśmiechnięty, i^rzedewszystkiem poradnia musi nieść'matów kronice pogotowia... 
vszędzie poradnie zajmowały - e \sy \ z innym poglądem na świat 1 życie... | >ompo wszystkm bez względu na płeć.' Lu. 
łącznie denatami, to jes: tymi kiórzy 1 

Jak widać z powyższego, teren dzia- dnich ludzi do tej ciężkiej i odpowedzłal 
mu, powiedzą mu, czy projekty jego war łan'a poradni Jest bardzo rozległy. Pra- ' nej pracy, ale chyba nie brak nam ludzi, 

zy-
raz już dokonali zama.mu na swe 
* e . poradnia w ateńska" o '-rato 

lima drogę pracy, oruf lal-:ye/.iu, 
stavj»c się wyprzedzić I n 1 a / p ^ t c i ć 
d> tego rozpaczliwego kro' .< 

Powstanie tego rod / i l u poradni wy 
v . t ' iu j wśród społeczeństw, wiwd •.•:':-
SK ego różne odgłosy. JeH^. Iw ^ r r'/ l i , 
'/•: ł t g o rodzaju instyti^H wogóie j .s i 
•A- i4o pomyślenia, inni w , ' i /y i i <\>. e-
. c.. «e natychmiast po utw »r/e:iin p,-
radni dla kandydatów na samn^ćj.ów 
! Ym zamachów samobij"'.yvh >pad-
u e Omylil i się jedni i drodzy. 

Ud chwili powstania ;».,raU }j w 
Wiedniu ilość zamachów spadła tylko 
nieznacznie, ale nie należy zapom nać 
o tem, żę ostatnie trzy lata były diu 
Austrji, jak zresztą dla całego ś w i t u , 
okresem wzmożonego kryzysu, sprzy­
jającego wzrostowi samobójstw. NJte­
zy więc przepuszczać, żę gdyby tej 
poradni nie było, ilość zamachów tm 
własne źye e wzrosłaby niępomer i:c. 
>koro więc w rzeczywistości piaga 
tnobójstw n'e wzrosła lecz jesz:zę lt-p 
ehę zmalała, uznać tę należy bezwz-jieti 
u'e zą 

zasługę poradni. 
J^oradnia wiedeńska otwarta jest co 

dziennie od *» do 8 wieczorem. \W > M - ] 
gu trzech lat isitrenia odw ; edi i ł o ja 
,3,500 osób. Nie sprawdziły s:c w ęc 
również przewidywania pesyn>stV,\ 

którzy twierdzili, że do poradiii \i : 
przyjdzie 

„nawet pies z kulawą uog-T, 
Na czem polega działąlńpść lei »ry 

ginąlnej instytucji?.. W jąki sposób mf 
żna odciągnąć kogoś od zamaiu pa-
pełnienia samobójstwa?,. 

Działalnpść poradni jest pczv wis ; t, 
'igran'czona. i'am, gdzie chodzi o J:J 
moc materjalrą — poradnią jes' b?z-
s Ina. A|ę me wszyscy zab'jają <ie z 
powodu braku peniedzy. Wię l t sa'r.o-

Usunięcia kolejek dofazdowych i miasta 
domaga się zarząd tramwajów łódzkich. 

Sensaeylna sprawa znajdzie S I Ę na wokandzie sądu okręg. 
Wkrótce prawdopodobnie na wokan 

|dzie łódzkiego sądu okręgowego znaj-
Idzie się niezwykle interesująca sprawa, 
I wytoczona przez Koleje Elektryczne 
(Łódzkie (tramwaje mejskię) rnagistrato-
1 wi m. Łcdzi, Towarzystwu Kolejek Do­
jazdowych oraz Mnisterstwu Komuni-
I kacji. 

K. E. Ł . domaga s :ę w swej skardze 
powodowej 
usunięcia torów tramwajowych i prze­
wodów elektrycznych, należących do 

Towarzystwa Kolejek Dojazdowych, 
z obrębu miasta Lodzi, 

t. j . z ulic Zg;erskeJ, Aleksandrowskiej, 
1-gi Listopada, Pabianickiej oraz Ryn-

dzy gminą m-ejską Łódź a spółką akcyj. 
ną K. E. Ł., spółka ma 
wyłączne prawo korzystania z ulic i Pla­

ców miejskich 
dla układania i przeprowadzania podzie­
mnych i nadziemnych przewodników w 
celu eksploatacji tramwajów, przyczem 
sv umowie zastrzeżono, że w okresie 
ważności tej umowy 
żadna inna osoba ani też spółka nie bę­
dzie miała prawa do budowy tramwa­
jów lub podobnych urządzeń przewozo­

wych w obrębie m. Łodzi. 
Jak wadomo w roku 1916 władze 0-

kupacyjne rozszerzyły granice miasta 
Łodzj, przyłączając os :edla podmiejskie, 

bójstw posiada podkład psych;,.< »y. 
tych właśnie wypadkach ponur .a 
duje społeczeństwu nieocenione WSI 

Do poradni przychodzą lud? .• z 
pączeni. lu.izic. którvm się w•.• ;je 

niema dla nLh ratimkit 
Stoją nad przepaścą. już chcą ,̂IC i 
clć w otchłań, lecz przedtem ,) <»'. 
wiają wypróbować jeszcze '.s:,'tn 
środka: zwrócić się do porad.nl 

cjonowały. Wskutek tego odcinkj ljijji 
tramwajowych kolejek dojazdowych 

znalazły się w obrębie miasta. 
Umowa koncesyjna między magistratem 
urasta Łodzi a K. E. L. została zawarta 
w roku 1923-cim, czyl i wówczas gdy 
granice miasta były już rozszerzone, a 
tem samem obejmowały równjeż tę te­
reny, które były eksploatowane przez 
kolejki dojazdowe. W myśl w*ęc odnoś­
nego paragrafu koncesji, miasto obowią­
zane jest 
usunąć z wyżej wymienionych ulic i pla­

ców kolejki dojazdowe. 
Poza tą ściśle prawną stro/ią sporu, 

niemałą rolę odgrywa jeszcze kwestia 
interesów publicznych, a przedewszyst­
kiem — krzywda ludności, zamieszkałej 
na dawnych peryferiach, która dzięki te­
mu, że tramwaje miejskie 

oie dochodzą do granic faktycznych 
miasta, 

narażona jest na poważne trudności kc-
mimikacyjne oraz podwójny koszt. 

Cała ppjnja publiczna oczekuje % w iel 
kjem zamteresowaniern wyniku tego 
procesu. Sądzimy, żę przy dobrej woli 
i uwzględnieniu interesów ludności, kon­
fl ikt ten można byłoby załatwić w dm-
dze polupownej i ugodowej. Nie ulega bo 
wiem wątpliwości, źe 

prawo i słuszność jpst po stronie 
ludności 

na którekolwiek podwórze, domu. )jH>io- powjednlo oświetlić, by przechodnie i i ic ' tych okolic, która za grzechy niepołH-l-
żonego bodaj przy ul. Piotrkowskie), nie błądzili poomacku, a nastęone należy na-' nRnie. ponosząc wszelkie ciężary, n,e ma 
mówiąc już o ulicach bocznych, apy prawić chodniki na podwrtpzaeh. aby możności korzystaniu z m:ysłu<uijącvch 
stwierdzić, że żadne u'e iest oświetlone, nikt nie był narażony "» n0r9*4»\»ń;* «• . 
Itaetesant. którv musi w eezorem pdszu-,błocie, wpadnięcie diJ 

ku Kaiuckiego. ŻĄDANE swe Zarząd K. jak Bałuty Nowe i Stare, Źubardź, Julja^ 
E. Ł. motywuje w sposób następujący: nów, część Chojen i Rokicie. Władze 

W myśl umowy koncesyjnej poinis-|polskie przyłączenie to prawne usank-

Podwórza nie są oświetlone. 
Właściciele domów winni się t e m zająć. 

(is) Przed rokiem łódzk'e starostwo Podwórza te nadto nie są zupełnie za­
g rodz ie wydało zarządzenie porządkp- brukowane. Nektóre znajdują się w fa-
we dla właścicieli domów. Zarządzeńę tąlnym Sianie, pęłnę d/iur, wybojów, peł 
to przewidywałp należyte pśwjętlęnie ne kałuż i błota, 
klatek schodowych w domach, umiesz.! Poprowadziliśmy już do tego, że 0-
otąn/e numerków porządkowych ną świetlone są wszystkie klatki schodowe, 
dizwkicl i mjeszkań, oświetlanję pod- ^uprowadzono wreszcie ład i porządek 
wórz i t. d. z numeracją mieszkań, czas najwyższy. 

Część zarządzeń tych została wykona by wreszcie uporządkowano również po-
na. Wysiarczy iedijak wejść wleczprem dwórza. Przedewszystkem należy je od 

ko, iv, ie takim d^tmi, nara»|tnę npg-
na skręcenie karku. 

na ugrzeżnjęt; t, w 
do rowu. lub ziarna- ej pełnych praw obywateli miasta 

dzl. 

http://tt.fl
http://porad.nl
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Grzeszna miłość na wsi... 
Opisał Ją Reymont, przeżyli Ją — młody 

Łaszczyk ze swoją macochą. 
(as) „Chłopów" każdy pamięta.. Sta- pani Laszczykowa bardzo dorodna 1 s'.a i wyższą klasę, na wspaniale opracowanie teeh-

ry Maciej Boryna pojął za żonę Jagusi.;. I ło się nieszczęście. I nieszczęście lrw:>ła ' , l i k i ' n i e ustępuje już'pod żadnym względem 
1 długi czas. Mimo wszystko Bóg poblo^o ' f i l m o m zaKrani«n-«n. zarówno • europejskim. 

„Bezimienni 
bohaterowie". 

Najbliższy szlagier „Luny". 
Polska produkcja filmowa święci ostatnio 

coraz większe tryumfy. Każdy nowy film. jaki 
ukazuje się na ekranach, wskazuje na coraz to 

„Choinka" dla naj­
biedniejszych dzieci. 

(i) Onegdaj w sali związku związków 
zawodowych przy ul. Piotrkowskiej 64 
odbyła się uroczysta „choinka" dla naj­
biedniejszych dzeci naszego miasta zor­
ganizowana przez zarząd okręgowy 
zwiąku młodzieży pracującej „Orlę". 

Impreca ta swemi rozmiarami prze­
s t a wszelkie oczekiwania. Zebrano 200 
najbiedniejszych dz'eci. by umilić im ki l ­
ka chwil pozwolić zapomnieć o głodzie 
i chłodzę codziennego życia. Część dzie 
ci przysłali rodzice — członkowie po­
krewnych organizacji, część zaś została 
delegowana przeć grodzki komitet nie­
s ien i pomocy najbiedniejszym m. Ło­
dzi. 

Po przemówieniu prezesa organza-
cji p. Czernie!ewsk'ego, dziatwa zasia­
dła do suto zastawionych stołów, czę­
stowana herbatą, kawą, ciastkami, wę­
dliną, owocami i t. d. Po posiłku rozpo­
częła się Zabawa dziecięca, która trwała 
dwie godziny, poo?em dzieci rozeszły 
się do domów, obdarowane łakociami i 
podarkami które zebrał komitet choin­
kowy wśród nr i--. kańców miasta. 

Z prawdziwym żalem opuszczały dzie 
ci lokal „Orlęcia", unosząc w swych ser 
duszkach wyraz głębokiej wdzięczności. 

Impreza powyższa wystawiła orga­
NIZACJI ,.Orle" doskonałe świadectwo 
pracy społecznej. 

Skrzynka do listów. 
Do Redakcji Dziennika „Republika" 

w miejscu. 
Szanowny Panie Redaktorze! 

W związku z notatką w Nr. 8 poczyt 
negp pisma Sz. Panów p.t. „Przykry in­
cydent na cmentarzu żydowskim", za­
rząd gminy uprzejmie prosi o łaskawe 
umieszczenie następującego sprostowa­
nia: 

— Zarząd Gminy stwierdza, że prze­
bieg zajścia w sprawie pochowania 
zwłok Mojżesza P. podany został przez 
rodzinę zmarłego w formie zgoła niepra 
wdziwej. 

' Nieprawdą jest, że rodzina zmarłego 
kledyUolw'iek nabyła miejsce w głównej 
alei, a intendent cmentarza wyznaczył 
jakoby grób pod płotem. 

Natomiast prawdą jest, źe wydział 
pogrzebowy gminy żydowskiej, za wie­
dzą i zgodą przedstawicieli rodziny zmai 
lego, wyznaczył grób, który został przez 
administrację cmentarną na odpowied-
niem miejscu przygotowany. 

W pewnej chwili stał się jednak do­
tąd nie notowany wypadek profanacji 
zwłok, uczestnicy bowiem pogrzebu * 
niewiadomych pobudek wyciągnęli cia­
ło już opatrzone w sakramentalna z gro­
bu, przenieśli je z powrotem do domu 
przedpogrzębowego i zażądali przemocą 
od służby cmentarnej wyznaczenia inne 
go miejsca spoczynku. 

Widząc groźną postawę tłumu, inten 
dent cmentarza zmuszony był uciec się 
do interwencji policji. 

Ponieważ profanacja zwłok, orat, 
sprawa przeniesienia ich do innego gro­
bu stały się kwestja natury religijnej, 
sprawa oparła się o rabinat. 

Po dłuższej naradzie kolegjum rabl-
nackie wydało orzeczenie, zezwalające 
na zmianę grobu, lecz zawierające jedno 
cześnie klauzulę, opartą na rytuale ży­
dowskim. 

Rzecz jasna, że Zarząd Gminy do 
zmieniania lub korygowania responsów 
rabinackich nie jest powołany. 

J. L. Mincberg 
Przew. Zarządu Gm. Żydowskiej. 

A Jagusia i Antek Boryna — syn stare 
go — kochali się miłością mocną, jak 
żywioł... I doszło do grzesznej mitoi-i". 
To przecież tak, jakbym się z rodzoną 
matką sprzągł... — bije się w piers ; An­
tek. 

Pasierbowi nie wolno podnieść oka 
na macochę — sąd za to karze. To ka­
zirodztwo. 

Jan Laszczyk miał 26 lat, jego na-
cocha — 33 lata. Oboje byli młolzi, a 

sławił ich związkowi gdyż urodziło si? 
dziecię zdrowe i hoże... 

Tylko że stary Laszczyk nie mógł 
patrzyć na tę rozpustę, a jako źe był; 
mąż, to o wszystkiem zameldował w po ' 

wieszeńiem na 3 lata. 

jak I amerykańskim. 
Obecnie, mamy dó zanotowania nowy tryumf 

kinematografii polskiej. Wytwórnia „Falanga" 
w) produkowała filrn. jaki niema sobie.równego 

,w dotychczasowej |produkcji. Zarówno treść 
i scenarjusza. jak i wykonanie budzą zdumienie 

zachwyt. Fjlm . ten. który nosi tytut „Bez-
w/ • J I _ » • , « 11"" 1 1 1' 1 1 bohaterowie" przez szereg tyg->dnl 
Wczoraj odbył się sąd. Po rozprawie świeci tryumfy na ekranach stołecznych Jest 

przy drzwiach zamkniętych oboje sk iza . t 0 , f l 1 " ' z *Kcla'ppjlcji, z życia tych szarych, bez 
ni zostali na 6 miesięcy wiezienia z za- •• m " Ł ' " n y L " h O W f W W . czuwających dniem i no-

więzicnia L za , c ? r m i w y c U u o s t e r i m J < a c h nastawiających, swe 

Alfons—by naimniei nie XIIHy 
został skazany na 6 miesięcy więzienia. 
(as) Sprawa Stefana Gilewskiego. \ niędzy choć skazywał swe łóżko na b. 

rozpatrywana wczoraj w trybie uprosz­
czonym w sądzie okręgowym, uchyliła 
na chwilę zasłony tajemniczości, ;aką 

szybką amortyzację. 
Ale trudno — interesów bez wkła­

dów niema na świecie. Gilewski bral 
otoczone jest życie podziemnej Łodzi, j po 50 groszy od pary i był zadowolony. 
Chlewski był „przyjacielem" prostytul-' Jeżeli nie był zadowolony, to robił bur­
ki. Przyjacielem — to znaczy, źe ją trzy i dę gościowi i wydostawał od niego jesz-
mał „krótko", za pomocą bicia, i że jej ( cze kilka złotych. 
odbierał pieniądze często tez za pomocą i Niezadowolona była jednak Stadnic-
bicia. Prostytutka była doświadczoną o-, ka... Dotąd się gryzła, aż doniosła o 
sobą, dawniej posiadała specjalne eta-
blissement dlą przychodzących .„ jY 
górze na^fbtfkbwswejt ludy ^Ifatlręsy" 
zeszły na"psa, Janina Stadnicka^ przesl: 

wszystkiem w komisarjacie. 
Wywiadowca Jędrzejewski badał 

sprawę Al m ^ u S ^Gi l l tWRf^ l ferdz i ł 
wobec wywiadowcy, źe sen jest mii droz 

ła być praćodawczynią i przeszła w sze- ' S2y ponad wszystko i że daleki byl od 
regi proletarjatu w tej dziedzinie. Wie- J eksploatowania w ten sposób łóżka... A 
dy właśnie znalazła menażera w osobie co do awantur, to „broń Boże 
Chlewskiegó. 

Ale „czem skorupka za młodu" i td. . 
dość, źe Stadnicka przemyśli w:iła-cią 

Przyjaciółki i koleżanki po fachu zez 
nawały ze znacznym lękiem nie tyle 
przed trybunałem sądu, ile przed trybu 

gle nad tem, jak wrócić na łono pracy, nałem swych menażerów, którzy ważyK 
więcej umysłowej a mniej cielesnej. Bo- i i mierzyli każde słóweczko 
lało ją szczególnie, że taki Chlewski, 
chociaż nie siał, nie orał i sam przeważ­
nie sypiał, miał zawsze grosze i jeszcze 
śmiał się awanturować. Chlewski byl je­
dnak branżystą w całem tego słowa zna 
czeniu: poza wglądem w interesy Stad­
nickiej, Chlewski zdobywał sporo pie-

Ponie te nie robiły wrażenia szafarek 
wdziękami: jakoś tych wdzięków nie by 
ło. Chlewskiegó może sobie każdy do­
brze wyobrazić, zwłaszcza jeśli dodać, 
że liczy wszystkiego 26 lat. 

Na 6 miesięcy Chlewski będzie mu­
siał zmienić tryb życia. (G). 

BEZPOŚREDNIA OftJNIKACIA 

ZULA POGORZELSKA I KONRAD TOM 
w Teatrze Popularnym przy ni. Ogrodowej Nr 18 

Czołowi artyści .Baudv Warszawskiej" Żu­
la Pogorzelska i Konrad Tom. wystąpią, dnia 
13, 14 i 15 b. m w Teatnze Popularnym (Ogro­
dowa 18) w karnawałowetn widowisku acenicz-
neim p. t, „Bal u Zuli" 

Dziś o godzinie 4 15 i o 8.15 wieczorem •Mu pem M WawrzkowAcza, 
operetki wa™*>arwsk:ej. 

W poniedziałek i we wtorek o godzinie 8 15 
wieczorem powtórzenie wesołka Sylwestrowe­
go pod tyt. .N* wesoło w Popularnym 

Bilety do nabycia w kasie teatru od gadziny 
11-ej bez przerwy. 

, Najpickn/EIJSZA z kobiet'* z gościnnym wystę-
znaikojnitego tenora 

MIESZKANIE 
poszukuję 4-pokojpwe przy ul. Piotrkowskiej, 

Pulowery artystyczne 
Przyjmuję do roboty pulowery, 

ra drutach ręcznych. 
Fasony wiedeńskie. 

LUJ H I R S Z M A N , 
Kilińskiego 14, I I piętro 

piersi • w obronie ładu i porządku, w obronie bezpieczeństwa i mienia wszystkich obywateli. NąTażeni na zdradziecką kule bandyty, na 
zemstę'i odwet świata podziemnego, z bohater-SKLMZ-samozoparciem pełnią swą ciężką, odpowie deialną" służbę. - •„?jijealjzaeia filmu ciekawa. Można o niej Pisać • bez przesady sąmemi superlatywami. A gra artystów tej miary co Bodo. Brodzisz 1 Marja Bogda Pogorzelska. Biegański, Janusz Skonieczny itd. stoi na najwyższym poziomie 1 podnosi wspaniała walory tego filmu, który bez względnie stanowi zwrotny moment w historjl polskiego filmu. 

i „Bezimienni bohaterowie" stanowić będą. clou tegorocznego programu „Luny". A fakt. Iz na premierę przybywaia osobiście główni bo­haterowie w osobach Marji Bogdy. Brodzisza i Bodo, którzy rozdawać będą swe autografy, sprawi, iż film ten cieszyć się będzie w Łodzi tak zasłużonem powodzeniem jakiem cieszył się na ekranach stolicy. 
Z KURSÓW ZAWODOWYCH 

A. KOPYDŁOWSKIFJ. 
Kursy dyplomowanej uczenicy pary­

skiej akademji mistrzyni cechu, są za­
twierdzone przesz ministerstwo WJR. i. 
O. P. 

Dnia 14 stycznia r. b. rozpoczną się 
lekcje na wyższym i niższym kursie 
kroju, szycia, modelowania, bieliinllar-
stwa i wszelkich robót ręcznych. 

Wykłady odbywają się najnowszym 
systemem paryskiej akademii pod oso­
bistym kierunkiem właścicielki. 

Ki:rs kroju w zakresie wv2szym przy­
stosowany, jest dla osób chcących ora-., 
cowpe znwód-owó, kufs rfiższy-^d|o-'^dyt*• 
Jut domowego. JBTAAPL 

Kończącym — świadectwa. Knrsv 
wszelkich roMt rocznych praktycznych 

i! artv.stycz.nvch, haftu maszynowego. — 
7,"ipisy przyimtne kancelarja kursów, 
Piotrkowska Nr. 154. 

KOMUNIKAT 
Izby lekarskiej łódzkiej. 

Zarząd izby lekarskiej łódzkiej prosi 
panów kolegów o kierowanie zeznań o 
podatku obrotowym za rok 1931 do izby 
lekarskiej łódzkiej (ul. Fwangelicka 9) 
do dnia 25-go stycznia b. r., ponieważ 
tylko zeznania zatwierdzone przez Izbę 
lekarską mogą być w komisjach podat­
kowych bronione przez delegatów izby. 

Zeznania należy składać na blankie­
tach, które otrzymać można w urzędach 
skarbowych. 

Do ze7nnfi należy dołączyć odpisy 
pokwitowań z wnłnconvch zaliczek, 

(—) Zarząd izby lekarskiej łódzkiej. 
W I E L K A M A S K A R A D A na rzec* Łódzkiej Strniy Ogniowa} Ochotn'czej. Doroczna maskarada ne rzecz .łódzloci stra­ży ogniowej ochoj.n\czej, odbędzie się dnia 16-go stycznia r, b. w sali'F:iharroonji pnzy ulicy. Pre­zydenta Narutowicza Nr 20 Komitet dochodów niestałych, mając na uwa­dze piękne i miłe tradycje zabaw maskarado­wych naszej straży, nie szczędzi i tym razem trudów i pracy, ażeby tegoroczna maskarada stanowiła .clou" zabaw karnawałowych. Społeczeństwo łódzkie, dann.ee stałe straż swojśi należną opieką i poparciem, niewątpliwie j zapełni salę po brzegi zaś mnóstwo atrakcji i niespodz/anek przygotowanych przez komiłui, a | najważniejsze tani bez karety bufet, przyczynią i s.'ę razem do całkowitego, pod każdym względem ' powodzenia. I Precdsprzedaż biletów na mrnkairndę ŁS O O.: odbywa się we Wfzystkcb n-Mr̂lach orai k&ncęlarji ŁS.O.O. Sienkiewicza Nr. 54 

W A L N E Z E B R A N I E S T O W . W E T E R A N Ó W 
B. A R M J I P O L S K I E J W E F R A N C J I . 

Zarząd stowarzyszenia weteranów b armji 
polskiej we Francji, placówka Łódź, zawudamia 
swych członków, że w dniu 17 stycznia r. b w lo-M E T O D A B E R L I T Z A -

Pan M . D. Berlitz wynalazł coś całkiem no-!*»«» * w ^ « u legjonistów polskich przy ul Na 
wego, gdy w swej metodae zakazał wszelkiego [rutowioza Nr. 45 odbędz'e się zwyczaine walne 
tłumaczem/ia przy nauczeniu języka obcego. Od, zgroma<k*«ve czjonków placówki Łódź w piierw-
tego czasu1 miał on wielu naśladowców iszym terminie o godz. 11-ej, w drugim zaś terrai-

W * 
irtosujc 

od Przejazdu do Głównej, pierwsze lub drugie son'a. rodowttego INFIK-ka" z^Londymi, o^nizuje L^^yin*! . 4) dyskusja. 5) wybory nowych władz, 
piętro. Pożądane ogrzewanie centralne. Ewen- nowe grupy angielskiego, francuskiego i me-jó) wybór delegatów na walny zjazd krajowry 
tualnie zamiana na 5-pokojowe. Zgłoszenia telc-. rmeckiego. 
fonicznie 144-92 od 4 do 6 w dnie powszednie. Ta metoda i ta ezkola miały naśladoców I 
Pośrednicy wykluczeni. .10 leczgłówne buro je$t tylko przy ul. P i o t r W -

1 sklej Nr 39 idze nowi uczniowie codziennie \ 
i mogą się zapfsywać 

7) wolne wnioski. 
OSOBISTE. 

W ubiegłym tygodniu poważnie zan^móg} 
dy.cktor Teatru Popularnego, p Staaiclaw Dę-
bicz. 

http://artv.stycz.nvch
http://dann.ee


„ILUSTROWANEJ REPUBLIKI" 
===== z d. lO siycinia 193$ r. — 

Na z a c h o d z i e - b e z z m i a n 
(Konferencfa rozbrojeniowa 19321, 

Zamilkły echa morderczej wojny 
I rzędy mogił usnęły w pleśni, 
Lecz świat—jak dawniej waruje zbrojny; 
A o Pokoju — nawet się nie śni,,. 

Kolczaste druty grodzą nas ścianą 
Dłoń — w oręż zbrojna, w nienawiść —lonol. 
O niczem dotąd nie zapomniano, 
Niczego z przejść się nie nauczono... 

A gdy na radę zejść się przygodzi, 
To konferencji takiej — jest biadał 
Każdy się bowiem rozbroić zgodzi, 
Ale nie — siebie, tylko,,, sąsiada! 

W Drozdowski 
^^.^.,. r. J, l.^.w... i,u.-.,^...,.,u. r r, l-... v^. l f,.^. l 1.. r w -K^fti iEft M ^ f-trmwmmitm n 
L A A A A " A - ^ - A A A A A A A . A A A A A A A A A A A A A A A 1! * L_~ _ 



DODATEK LITERACKO . NAUKOWY. 

Prof. Dr. WILHELM STEK EL. 

Nowoczesne małżeństwo. 
ROZDZIAŁ IL 

Określenia są to próby ujęcia w sło­
wa rzeczy nieuchwytnej. Określiłem kie 
dyś małżeństwo jako stan, w którym 
niewolnictwo strony jednej łagodzone 
jest przez niewierność strony drugiej 
Psychologja nowoczesna odkryła prawo 
dwubiegunowości. Wszystkie tendencje 
psychiczne uzewnętrzniają się zarówno 
dodatnio jak i ujemnie. Pragnieniom 
trwałego związku przeciwstawia się pra 
gnienie niezależności jako kontreiekt 
psychiczny. To pragnienie niezależności 
jest bodaj że najsilniejszym instynktem 
psychicznym człowieka i najgłębszą przy 
czyną niezliczonych konfliktów i tra-
gedyj w małżeństwie. 

Jest to odwieczna walka między swo 
jem i obcem, która rozpoczyna się już 
podczas wychowania, kiedy dziecko prze 
ciwstawia się wpływom wychowania, 
nastawiając się „na złość"; okres przez 
niektórych psychologów dziecięcych naz 
wany „okresem koźlim". Ten kozioł psy 
chiczny, który chciałby rogami przebić 
mur rzeczywistości, żyje również i w do 
rosłym, a w żadnej społecznej instytucji 
nie przychodzi bardziej do głosu, jak 
właśnie w małżeństwie. Prowadzi to do 
fatalnej „walki płci", która niejedno do 
brane i na początku szczęśliwe małżeń­
stwo stopniowo przemienia w piekło i 
męczeństwo dwojga istot, tęskniących 
za niezależnością, lecz związanych z t 
sobą kajdanami małżeństwa. 

„Wolność w małżeństwie" — oto 
najtrudniejszy problem nowoczesnego 
małżeńslwal Mądre kobiety potrafią 
dać swym mężom złudzenie swobody 
na miejsce utraconej niezależności. Lecz 
iluzja wolności może tylko złagodzić tę 
walkę płci i panowanie, ale nie jest w 
sianie jej zlikwidować. 

Wszyscy ludzie, zawierający małżeń 
siwo, tęsknią za swą utraconą wolnoś­
cią! ) • . . 

Jest rzeczą mało znaną, że nawet 
szczęśliwi zakochani w dzień swych za­
ręczyn lub ślubu przechodzą mniej Inb 
więcej ciężką depresję. Bywają mężczyź­
ni i dziewczęta, którzy ciężką walkę 
stoczyć muszą ze sobą zanim się zdecy­
dują na poleczenie z kochaną istotą. Po 
długich walkach, nadziejach, rozpaczy 
osiągnęli wreszcie cel swych marzeń. 1 
właśnie w dniu spełnienia się ich najgo­
rętszych życzeń, zjawia się niczem nie­
wytłumaczone przygnębienie, melancho 
Ija, która doprowadza nieraz do spazmu 
tycznego płaczu. Słyszy się często, że 
przyczyną tego stanu jest napięcie ner­
wowe, które doprowadziło do tej niez­
rozumiałej reakcji. Wedle moich doś­
wiadczeń, — smutek ten jest oznaką 
rozstania się ze „złotą wolnością", z 
nieograniczonemi możliwościami, 2 po-
ligamicznemi tendencjami, których jed­
na jedyna — bodaj najpiękniejsza *— r*e 
czywistość zastąpić nigdy nie może. 

Możliwości są zawsze silniejsze niż 
rzeczywistość. Gołębie na dachu są nam 
zawsze dioższc, niż wróble w garścil 

Bohater Flaubert'a (w Salambo) pa­
da omdlały na ziemię w chwili, kiedy 
wreszcie zdobywa swą gorącą ukochaną 
Co za zamęt w uczuciach między dwo-

biegunamii tęsknotą i spełnieniem! 
Przypominam sobie pewnego pana, 

świetnego psychologa, który cztery la­
ta walczył o swą żonę. Walczył ze sobą 
z rodziną żony i swoją. Wreszcie nad­
szedł wielki dzień. Poślubił ją uroczyś­
cie. Zaraz po ceremonji ślubnej pośpie­
szył do lasu (ślub odbył się na letnis­
ku), rzucił się na ziemię i gorzko płakał 
przez dwie godziny. Z początku chciał 
sobie samemu wmówić, że były to łzy 
radości. Ostatecznie sam uznał, że była 
to rozpacz za utraconą wolnością. Inni 
znów opowiadali mi, że w dniu ślubu 
powtarzali sobie na ulicy: „Teraz nie 
wolno cl już patrzeć na ładne dziewczę 
ta na ulicy; nie masz prawa; one wszyst 
kie, wszystkie są dla ciebie stracone". 

Dziewczęta w tej sytuacji bywają 
opanowane podobnemi uczuciami. Zda­
rza się nawet, że przed zawarciem ślu­
bu popełniają głupstwo, wciągają się w 
bezmyślne awantury, byleby wysączyć 
do ostatniej kropli kielich wolności. 

Tak się już dzieje, że wszelki przy­

mus mści się nieubłaganie i mobilizuje 
tendencje obronne. Już prawo jest spiźo 
wym przymusem, którego samo istnie­
nie hoduje przestępcę. A jednak pań­
stwo obejść się bez praw nie może. Nasz 
ład społeczny oparty jest na strachu i 
przymusie. Jakby on wyglądał bez stra­
chu przed karą i bez przymusu prawa? 
l a k samo przymus małżeński wywołuje 
niewierność u tych indywiduów, które 
ją sbyt wrażliwe na wszelkiego rodzaiu 
przymus, by móc pogodzić się z faktem 
swego związania się. Natury takie stara 
ją się zawsze dowieść samym sobie, że 
wewnętrznie pozostały jednak wolne. 
Niewierność jest często tylko reakcją 
przeciw przymusowi wierności! 

Biorąc pod uwagę te fakty, można-
by dojść do wniosku, że małżeństwo po­
winno być zastąpione wolną miłością. 
Skończyłby się wówczas przymus i 
wspomniane wyżej reakcje „na złość", 
nie miałyby miejsca. Istotnie tak by się 
sprawa przedstawiała, gdyby sama „mi­
łość" nie była przymusem. Miłość bo­
wiem jest silniejszym przymusem, niż 
prawa i przysięgi. Nadmierna miłość pro 
wadzi w końcu do wygaśnięcia miłości 
wskutek zbyt silnych więzów; poprostu, 
spala się we własnym ogniu. 

Oczywiście, małżeństwo będzie za­
wsze końcem romansu miłosnego. W 
bajkach, w teatrze i w pisanych roman­
sach konflikt miłosny rozwiązany zosta­
je zawsze przez zawarcie małżeństwa. 
W życiu jest małżeństwo istotnie zakoń­
czeniem romansu. Rozpoczyna się rze­
czywistość i miłość musi tę twardą pró­
bę rzeczywistości przejść. Powszedniość 
podkopuje fundamenty romantyki, ideał 
niszczy 2 ą b czasu i przyzwyczajenie. 
Miłość jest zawsze problematyczna. Za­
kochany widzi jedyne rozwiązanie prob­
lemu w wicczyslcm posiadaniu- swej 
ubóstwianej. Zapomina jednak o tem, 
że posiadanie deprecjonuje. • Tylko ta 
miłość, która wytrzymała próbę przewai 
i figlowania, może być nazwana miłoś­
cią „prawdziwą". Kochać — znaczy zna 
leźć swego Boga! Chwila, kiedy Boga 
stawia się na poziomie człowieka, ozna­
cza kryzys miłości i niebezpieczeństwo 
małżeństwa. 

Piotr Altenberg powiada, że kobiety 
marzą o Lohengrlnle i są rozczarowane, 
jeśli mąż w kalesonach czyści sobie zę­
by i płucze gardło. Miłość prawdziwa 
zniesie i czyszozenie zębów i płukanie 
gardła. Romans natomiast jest skończo­
ny, albowiem bohaterowie romansów i 
rycerz, jak Lohcngrin, nie płuczą gardła 
i nie czyszczą swych, zawsze lśniących, 
zębów. Romantyka nie znosi powszed­
niości. 

Pesymiści twierdzą, źe niema szczę­
śliwych małżeństw. Można się zgodzić 
z Keyserling em, który powiada: „Mał­
żeństwo źle jest pojęte, jeśli w niem się 
widzi tylko drogę do szczęścia. Szczęśli 
we małżeństwo w tym sensie w jakim 
oczekują tego zakochani, jest niezmier­
n i * rzadkie. Z chwilą zawarcia małżeń­
stwa nie kończą się, lecz rozpoczynają 
trudności życiowe. Stan małżeński już z 
natury rzeczy nie jest szczęśliwy, a jest 
stanem tragicznym. Tragicznym nazywa 
my konflikt, dla którego nie znajdujemy 
rozwiązania". 

Sądzę, źe Keyserling posuwa się zbyt 
daleko. Pytanie: „Czy istnieją szc2ęśll-

Auioryzowany przekladl dr. Pawła Klinger ai 
we małżeństwa?" powinno brzmieć ina­
czej: „Czy istnieją wogóle ludzie szczę­
śliwi?" Albowiem jest rzeczą zrozumia­
łą, iż tylko Indzie szczęśliwi mogą wyko 
rzystać wszystkie możliwości szczęścia, 
jakie daje prawdziwe małżeństwo. Zda­
rza się oczywiście, że dwoje nieszczęśli­
wych wiąże swe losy w nadziei wzajem 
nego uszczęśliwienia się. Często decydii 
je o zawarciu małżeństwa uczucie samo 
tności, jednak trzeba wziąć pod uwagę, 
źe samotni ludzie są przeważnie parapa-
tyczni (nerwowi-według autora). 

Dwoje samotnych ludzi dają tylko 
nazewnątrz obraz spólnoty, jak to nam 
w swych „Ludziach samotnych" pokazał 
Gerhardt Hauptmann. 

Wzajemne rozczarowanie maskuje 
się wówczas nadzieją na dziecko, które 
ma przywrócić wspólność. Biedne dziec 
ko, zrodzone przez nieszczęśliwych ro­
dziców! W twem serduszku i mózgu pa­
nuje okropne rozdwojenie. Cierpisz 
wskutek nieziszczonych marzeń swych 
rodzicieli! I ty staniesz się samotnym i 
znów stworzysz nieszczęśliwe małżeń­
stwo... 

Mówiłem już o iluzji wolności. Mamy 
jeszcze drugą iluzję — monogamję. Czyż 
by wolność doboru płciowego w nowo-
czesnem małżeństwie była istotnie aż 
tak ograniczona, jak nam się pozornie 
wydaje? Należałoby oczekiwać, że ogra 
n i c 2 e n i a w małżeństwie i obowiązek 
wierności, wyraźniej zaznacza poligamję 
niż jest w istocie. Przyzwyczailiśmy się 
sądzić, że mężczyzna bardziej podlega 
prawu poligamji i warjacji, niż kobieta. 
Przedstawicielom tego poglądu jest rów­
nież Schopenhauer, który twierdzi: „Wo 
bec tego jest wierność małżeńska męż­
czyzny czemś sztucznem, a dla kobiety 
naturalnem, a więc zdrada małżeńska 
kobiety, zarówno objektywnie wobec 
skutków, jak i subiektywnie wobec 
nienaturalności, jest mniej wybączalna 
n i i mężczyzny. „Pogląd ten dzieli bar­
dzo wielu badaczy i seksuologów. 
Keyserling jest również tego zdania, źe 
u kobiety iizyczna, a u mężczyzny du­
chowa zdrada fest bardziej ważka} mo­
że dlatego, że kobieta oddając się, odda 
je się duszą i ciałem, co u mężczyzny 
nie zawsze ma miejsce!). 

Czy kobieta naprawdę inaczej płcio­
wo odczuwa niż mężczyzna? 

Czy zachodzą różnice między meż-
rzyzną i kobietą w tem najważniejszem 
uczuciu, jakiem jest wierność? 

Nie zgadzam się z zapatrywaniami 
Schopenhauera i Keyserlinga. 

W sprawie tej odgrywają niemałą ro 
lę i inne czynniki, o których jeszcze po­
mówimy. 2e nasza monogamja jest tyl­
ko pozorną, któż w to może wątpić, jeś­
li ma okazję tak jak prawnik lub psych 
jatra zajrzeć za kulisy małżeństwa? 

Statystyka —• to sztuka kłamania 
cyframi W każdym bądź razie dają nam 
dane statystyczne pewne pojęcie o fak­
tach utajonych. Pewien lekarz amerykan 
ski rozpisał ankietę na poruszony po wy 
żej temat, gwarantując dyskrecję; odpo­
wiedzi były anonimowe. I oto na 100 ko 
biet przyznało się, 97 do różnych afer 
miłosnych, a na 100 mężczyzn przypadło 
681 przygód! 

I to wszystko działo się w Waszyng­
tonie, w sercu Ameryki! Naturalnie, na­
leży wziąć pod uwagę fakt, że w Amery 

M M " c 

Czijj wiecie, ze 
— W Wenezueli (Am. Pol.) istnieje zakład 

dla trędowatych aa wyspie, w któiym znajduje 
kię 925 chorych, ale w tajnym kraju istnieje po­
dobno trzy razy większa liczba trędowatych, 
pozostających aa wolności 1 bet ładnej opieki. 

— W 1929- 30 roku wydalono t« Stanów 
Zjednoczonych 18142 osoby. Jako nicpoiąda. 
nych cudzoziemców, uie mających prawa poby­
to na terytorjum Stanów. 

— w* ciągu ostatnich 8 lat odebrało tobie 
życie w Niemczech 125.0|)U osób^ jak wykazuje 
statystyka urzędowa, 

— Dr. l.angley-Porten, profesorowi aa unl. 
y/e, ty lecie w Wlskonsiu IU.S.A.) udało się. wy-

nalcźć nowy środek znieczulający — DWIdnl 
0*yd, który działa skuteczniej od chłorolormu, 
a ale wywiera ujemnego wpływa na serce i żo. 
Udek. 

| — Od 22 do 30 maja r b. bądzte obradował 
W Rtymle międzynarodowy kongres lotników 
transatlantyckich, do których zaliczeni bąfą 
wtrytcy, którzy dokonali przelotu nad oceanem 
w jedną choćby stroną, 

— W Czechosłowacji uruchomiono na Unji 
Praga — Zlio, pierwszy w Europie centralnej 
autobus sypialnyt który biegnąc z szybkością 
33 kim na godz'ną, wychodzi z Pragi o 9-ej wit 
czorem i przybywa do Zlina o 7-ej rano. 

ce prostytucja została zniesiona. Popędu 
płciowego znieść nie można. Popęd 
płciowy pcha do przeżyć seksualnych, a 
przygody znajdą się zawsze, jeśli się ich 
szuka. 

Statystyka ta zdaje się potwierdzać, 
że prostytucja jest wałem ochronnym 
moralności mieszczańskiej. Jeśli mężczy 
żnie brak łatwo kupnego objektu, wów­
czas agresja jego skierowuje się do<dzie­
wcząt i kobiet. Teraz dopiero staje się 
zrozumiałem średniowieczne określenie 
prostytutki jako „dobrej kobiety". Jed­
nego dnia do roku były one wolne. W 
dniu tym składały im hołd nawet po­
rządne kobiety; na cześć ich urządzano 
uroczyste pochody. Fakty te dowodzą, 
że społeczne stanowisko prostytutki nie 
zawsze było tak niskie, jak w nas/e) 
epoce kulturalnej. Jeśli my dziś widzimy 
w prostytutce reprezentantkę poliga­
mji, to śmiało możemy powiedzieć, że w 
każdej kobiecie jest coś z mniszki i cos 
z kokoty. Dwubiegunowość kobiety wy­
razić możemy formułą: Marja i Magda­
lena. 

Socjolodzy przypuszczają, źe przed 
wprowadzeniem małżeństwa istniała pro 
miskuicja (pierwotna forma stosunków 
płciowych między prymitywnymi ludź­
mi w myśl zasady: wszyscy z wszystki­
mi — p r 2 y p . tłumacza). Była więc to 
wolna miłość bez ograniczeń. Mimo 
wszystko, nie powinniśmy być zbyt dum 
ni, jeśli chodzi o postępy naszej kultury. 
Nie zaprzeczam, że bywają wierne żony 
i wierni mężowie. Wszystkie uogólnie­
nia są pogwałceniami prawdy. Śmieszne 
powiedzenie: „Wszystkie kobiety są̂  
niewierne!" osądzą się same. Otoli Ina* 
czei przedstawia się sprawa, jeśli sfor­
mułujemy tę kwestję w następujący spo 
sób: „Każda kobieta może w pewnych 
okolicznościach stać się niewierną I" 
Wówczas podkreślamy właśnie potęgę 
popędu płciowego i przestrzegamy 
wszystkie kobiety,'aby nie ufały zbytnio 
swej nieprzezwyciężonej odporności. 
Najlepszą obroną cnoty jest zawsze 
ostrożność. 

Wróćmy jednak do historji małżeń­
stwa. W stanie promiskuicji musiał pa­
nować (prawo matki) matriarchat, gdyż 
ojciec nie był znany. Do dziś dnia nie 
zdają sobie sprawy niektóre dzikie ludy 
ze związku między aktem płciowym, a 
zapłodnieniem. Dziecko jest darem sił 
wyższych. Matka miała przy promisku­
icji wszelkie prawa; ojciec odgrywał ro­
lę podrzędną. Malinowski opisał pewien, 
szczep australijski u którego do dziś 
dnia panuje prawo matki. Mąż nie 
uchodzi wcale za ojca swych dzieci. Pra 
wo to przysługuje bratu matki który roz 
porządzą niemi, wychowuje je i ma )edy 
nie prawo je karać. Ojciec jest tylko to 
warzyszem zabaw dzieci, ich przyjacie­
lem i nauczycielem w obchodzeniu i ię 
z bronią. Stosunek rywalizacji jaki wy­
tworzyła nasza kultura między ojcami i 
synami, jest przez te obyczaje zupełnie 
niemożliwy. 

Po okresie matriarchalnym, jak nam 
podaje Bachofen, przyszło wreszcie do 
zmian, które zaznaczyły się rozwojem 
patriarchatu. Prawdopodobnie przyczy­
niło się do tego poznanie rzeczywistego 
ojcostwa. Każdy ojciec chciał ponosić 
odpowiedzialność tylko za swoje dzieci. 
Pozatem w owych czasach panował nad­
miar mężczyzn. Kobieta miała wartość 
rzadkiego objektu i każdy mężczyzna 
chciał zdobyty * trudem skarb przykuć 
na zawsze do siebie. 

Krok za krokiem traciła kobieta 
swe prawa. Wreszcie stała się iucznem 
zwierzęciem. Na niej spoczywał obowią 
zek zarządzania domem, ona też musia­
ła rodzić i wychowywać dzieci. Ciężkie 
obowiązki — żadnych praw. Ba, mąz 
miał nawet prawo karania swej żony. 

Jakże się dziś czasy zmieniły! Nie­
wolnictwo kobiety ustąpiło po ciężkich 
walkach miejsca równouprawnieniu 
pici. Narazie tylko wśród narodów kul­
turalnych — lecz postęp nie da się po­
wstrzymać. To stwarza nowe moźliwoś-
;i w kwestji przez nas omawianej, moż-
iwdsci, o których pomówimy obsz«iniej 

w następnych rozdziałach. 
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ANDRZEJ MAUROIS. 

Jak osiągnąć spokój i szczęście. 
Nie myśl q tem, co już się s ta ro . -N iema szczęścia bez zapomnienia.-Nie martw się 
na temat dalekiej przyszłości. Przebywaj w towarzystwie ludzi tobie równych. 

Wskazówki i rady' dla ludzi smutnych 
Uu) Liczba nieszczęśliwych ludzi na i przez to czul sie szczęśliwy, 

świecie jest bardzo wielka. Zastanawia-1 Nie każdego stać oczywiście na wiel-
lem się już nieraz nad tem, w jaki spr> kie czyny. Zadawalajmy się wówczas 
sób można byłoby uszczęśliwi ludzi | malem. Uczmy się grać na jakimś instru-

; menele, obcego języka. Czytajmy, slu-Wiem, źe dla wielu osiągnięcie szczęścia1 

przez wiarę i miłość jest nieosiągalne. — 
Spróbujmy jednak dla nich znaleźć inne 
rady. 

Przedewszystkiem najłatwiejszą dro­
gą zapewnienia sobie szczęści w życiu 
jest unikanie rozmyślań nad tem, co Już 
się stało. Przestańmy biadać nad prze­
szłością. Jak twierdzi filozof Allan, sztu 
ki piękne, szczególnie zaś teatr, powieść 
i muzyka wynalezione zostały tylko po 
to właśnie, aby oderwać ludzi od rzeczy 
wistości i dać im chwilę zapomnienia. 

Nie znaczy to bynajmniej, aby ludzie 
wogóle przestali myśleć. Chodzi tylko o 
to, aby ich myśli miały jakiś konkretny 
cel. Bardzo pożądane jest poważne za­
stanowienie się przed powzięciem do­

chujmy koncertów. Dawni obywatele 
rzymscy żądali „chleba i igrzysk". — 
Czyż mamy ich za to potępiać?... Bynaj­
mniej. Rozrywka jest tem dla ducha, 
czem chleb dla ciała. 

Olbrzymi rozwój kina stanowi cha­
rakterystyczny rys naszych czasów. — 

by filmom, zwalczamy jednocześnie wła I działanie nasze znajdzie należyte zrozu. 
sny smutek. Albowiem smutek innych; mienie. 
ludzi nie wyrządza nam żadnych przy­
krość]. 

A więc dalszy wniosek: aby być 
szczęśliwym, należy działać. Jednakże 
to działanie musi być w zgodzie z zasa­
dami, obowiązującemi dane społeczeń­
stwo. Wszelkie konflikty ze społeczeń­
stwem utrudniają pracę. Nie znaczy to, 
źe należy zrezygnować z wolnej myśli 
i swobody działania. Należy raczej wy 

Przyglądając się najsmutniejszym choć-f brać sobie takie środowisko, w którem 

.Międzynarodowe finanse 
& F T C C S S P A R Ą F S F T F E G O teatru R E N T O W E G O . 

(lu) W paryskm teatrze „Folies -
Wagram" wystawiony jest skecz p. t. 
„Międzynarodowe Finanse". Treść te­
go skeczu jest następująca: 

Na scenie — paryska restauracja. 
Kelner podchodź 

9 9 

do jakiegoś gościa, 
niosłej decyzj, ale tak e rozmyślania nie który dopija wino, przedstawiając mu 
przedstawiają niebezpieczeństwa. Szko- rachunek. Między gościem, a kelnerem 
dllwe jest rozmyślanie nad tem, co minę- wyw-ązuje się następujący djalog: 
ło, żałowanie wypowiedzianych słów, G°ść: Co to Jest?., 
u . i . , s * . ł a _ , Kelner: To jest pański rachunek, 
biadanie nad ponlesioneini stratami, za- Q o ś ć : C q ? ą { 2 { r a n k ó w ? K t ó ź t 0 

truwanle sobie życia głupstwami, któ- ; n a z apłacić?.. 
rych naprawić już nie można. Kelner: Pan, łaskawy panie, gdyż 

— Nie należy opłakiwać rozlanego P&n przecie zamówi i skonsumował te 
twierdzi angielski przysło- M3' ^IjM mleka... 

wie. W 
kich śledzienników, przetrawiających cią 
gle te same smutki i żale. Nie wolno za­
sklepić umysłu w tych samych zmar­
twieniach. Niema szczęścia bez zapom­
nienia. 

Są ludzie, którym trudno coś zapa­
miętać i są tacy, którym trudno coś za­
pomnieć. Dla tych ostatnich doskona­
łym środkem jest praca. Człowiek be-
czynny jest mniej odporny na n!eszczę-
ście. Bezczynność jest dlatego tak mę­
cząca, że nasuwa nam myśli o nas sa­
mych. Byron dla zabicia czasu walczył o 
niepodległość Grecji. Nie była to praca 
przyjemna, ale dawała mu zapomnienie 

. . . Gość: Owszc.i. ale to jeszcze nie i » • > - K - ~ " v — —v 
. .! / o t u m - e z n a ; c z e c l e

L ^ znaczy, że ja mogę ten rachunek uregu ' tatwić. Z drugiego.stol:ka„ podnosiJt}$ 

gfozi kara dwuch lat więzienia. Skąd 
ten pan pochodzi?.. 

Kelner: On jest Niemcem. 
Policjant: Ach, on jest Niemcem. To 

zupełnie co innego... Trzeba io było 
odrazu powiedzieć... W takim razie nie 
może pan wcale wymagać, aby on u-
regulował ten rachunek, l e n pan ma 
rację. Musicie kilka lat zaczekać, on 
zapłaci. Spójrz pan, jak cn uczciwie 
wygląda. To panu winno wystarczyć. 

Policjant odchodzi. I sąsiedniego 
stolika podnosi się jegomość w smokm 
gu. Przedstawia s!ę jato Mr, Cock-
news z angielskiego banku J . lwyraża 
nadzieję, że tę sprawę da się jakoś za 

lować, 
| Kelner: To niesłychane... To poproś 
tu świństwo... 

Gość: Możliwe... ale ja nie mam pic 
niędzy... 

Kelner: Dlaczego nie ma pan pienię 
dzy?.. 

! Gość: Jestem Niemcem... 
Kelner: Ależ pan wcale nie posiada 

mcmieckiego akcentu... 
Gość: Pracowałem ongiś w Paryżu, 

pozatem przez cztery lata byłem w 
Lille. 

Kelner: W takim razie muszę za­
wezwać policjanta... 

Kelner odchodzi i wraca z pol!cjan-
tem. któremu wszystko opowiada. 

Policjant: To niesłychane, za to 

inny jegomość w sportDWEM ubraniu 
Przedstawia się anglikowi jako Mr. Ga 
lagher z banku newjorsMegj. Obydwaj 
są uradowani i obydwaj zgadzają się z 
tem, że skoro niema pieniędzy, w ta 
k !m razie o płaceniu 0*3 może być mo 
wy. Trzeba więc znaleźć kogoś, kto 
zapłaciłby za Niemca- Tłumacz* K E L N E 

rowi, że on sam powinien r.arazię tę 
sumę wyłożyć. Kelner Jajc pieniądzi 
anglikowi. angl'k amcr/kaninowl, ame 
rykanin Niemcowi, a Niemiec kelnero­
wi. W tej chwili wra:a policjant. Oś-
w;adczają mu, że sprawa została już 
załatwiona. Policjant iest ogromnie za­
dowolony i stwierdza: 

— Oto nasze Międzynarodowe Fi­
nanse... 

Jeśli ktoś uważa, że jest niezrozu­
miany przez rodzinę, niechaj poszuka so­
bie zwoleimków swej idej, przyjaciół, 
którzy są tego samego zdania, co on. 

A teraz najważniejszy warunek szczę­
ścia: nie bądź pesymistą. Nie zatruwaj 
sobie teraźniejszości przyszłością. Ni« 
myśl o nieszczęściach, które mogą ci się 
przytrafić. 

Przed kilku dniami w pięknym ogro­
dzie, gdzie dzieci bawiły się ochoczo, a 
słońce rozsiewało cudowne blaski, spot­
kałem nieszczęśliwego człowieka. 

Chodził smutny i zatroskany, albo­
wiem, według jego obliczeń, w 1938 ro­
ku musi nastąpić katastrofa finansowa na 
całym świecie. 

— Czy pan oszalał?... — zwróciłem 
s'ę do niego. — Kto wie co będzie w 
1935 roku?... Jedno jest tylko pewne, a 
mianowicie, że będzie inaczej, niż pan 
to sobie wyobraża. Dlaczego nie naśla­
duje pan tych dzieci, które radują się 
słońcem i życiem?... 

I znowu komentarz: nie znaczy to, że 
nie należy wcale myśleć o przyszłości. 
Wręcz przeciwnie. Ale przyszłość winna 
nas interesować tylko o tyle, o ile mo­
żemy wpłynąć na bieg wypadków. Ar-, 
chitekt win'en myśleć o przyszłości do* 
mu, który buduje, robotnik o ubezpiecze­
niu na starość, poseł o budżecie, za któ­
rym będzie głosował. Ale po powzięciu 
decyzji, po dokładnem zastanowieniu się, 
nie mamy już potrzeby zatruwać sobie 
życia rozmyślaniami. Dajmy wypocząć 
głowie. Nierozsądnem jest zwłaszcza 
przysparzani sobie trosk z powodu e-
wentualnych wypadków, Jakie mogą się 
zdarzyć, a które są od nas niezależne. 

Kto z francuzów w roku 1793 mógł so­
bie wyobrazić Napoleona? Jaki finansi­
sta w roku 1925 mógł przewidzieć obec­
ną potęgę franka?„. 

Andre Maurols. 

Bicze z masku, 

Pchla w uchu. 
Któż cię nie zna, o, popularna bru­

netko, najszlachetniejsza przedstawiciel 
ko intymnej fauny ludzkiej, figlarko chy 
ża a nieuchwytna? Któż twej niespodzia 
nej obecności w łóżku swojem nigdy nie 
odkrył, (honny soil qui mai y pensel), 
Któż za tobą nigdy poszukiwań nie czy­
nił w bogatych łamach swego dessou, 
kto przy blasku świecy lub lampy 
(„prawdziwy poeta powiedziałby:"... 
przy mdłym blasku kaganka"...) 2 nasil* 
nionym palcem nie czatował aa ciebie, 
aby cię pojmać i w triumfie wieść na 
szafot paznogcia?! 

Kto — o, pchło! nie doznał nigdy 
ostrego ukłucia twego pocałunku, kto 
na atłasie swej skóry nie dostrzegł nig­
dy jego niezawodnego śladu — maleń­
kiej, ale jakie charakterystycznej czer­
wonej plamki? 

Błądzi, kto przypuszcza, źe Jesteś tyl 
ko towarzyszką wszelkiej hołoty — zna­
ją cię bowiem nawet ukoronowane gło­
wy, i stosunkowo niedawno Je$2CZE król 
Staś miał dzwonne srebrne młoteczki i 
srebrne kowadełka, na których 2 kró­
lewskiej ginęłaś ręki, wyłowiona z diun 
gli królewskiej peruki. 

Znani cię, i ja, żywa, czarna perełko, 

bo nic ludzkiego nie jest mi obce. 
Któż się ciebie ustrzeże, kąśliwa bły­

skawico, kto dociecze skąd się bierzesz? 
To wylęgniesz się w szparze posadz­
ki i rzeczą przypadku jeno jest po czy­
jej pończosze pniesz się ku górnym 
swoim, przeznaczeniom, to wypryśniesz 
z jedwabistego futerka faworyta kotka 
lut) pieska, gdy gość przypodchlebny 
grzbiet jego przynętnym ruchem gładzie 
będzie, to -— szybko jak piorun, przerzu 
cisz się w tramwaju z sąsiada na sąsia­
da. 

Pewien sędziwy kmieć, pamiętający 
jeszcze odwiedziny aniołów w chacie 
piastowej, zapewniał mnie ongi, I E ro­
dzisz się z trocin drzewnych. 

— Trzeba —- mówił —» wziąć, pano­
czku, (sędziwy kmieć zawsze mówi „pa 
noczku) butelkę, nasypać pełno trocin a 
osikowego drzewa, drobniutkich — dro 
bniutkicn, szyjkę zawiązać płócienną 
szmatką i butelkę wystawić na słońce. 
Po miesiącu przyjdziesz, panoczku, a w 
butelce już niema trocin, tylko same — 
samiutkie czarne pchły! Tak to dawniej 
bywało, nie to, co teraz) Ehl... (tu west­
chnął głęboko i łzę rękawem otarł.,.). 

Wierzę temu zacnemu kmieciowi, ale 
doświadczeń jego nie sprawdziłem — po 

cóż bowiem stwarzać życie, aby je »a-
memu niszczyć? 

Próżno też stawiać naturze pytanie 
— poco cię stworzyła? Nieodgadnione 
są jej kaprysy i ku mglistym przeznaczę 
niom wiedzie jestestwa życiem przez sie 
bie obdarzone. 

Może w mądrych rękach natury jes 
teś skutecznem narzędziem wychowa** 
czem? Może niespodziane twoje ukłucie 
w pośladek odrywa myśl naszą od 
zbyt już codziennych, szarych, przyziem 
nych spraw życia i kieruje ją na szlaki 
bardziej abstrakcyjnych, a więc i wznios 
lejszych refieksyj? 

Może zresztą sam twój widok, istot­
ki tak małej, a tak zwinnej i silnej, bu­
dzi nas z niezdrowego czadu megalo­
manii i wtedy dopiero uświadamiamy so­
bie, czembyśmy być mogli, gdybyśmy W 
stosunku do naszych wymiarów, mieli 
zręczność i siłę pchły. 

Bezsilny jestem w porównaniu do cte 
bie, czarna baletnico, i częstokroć ty, 
mała, możesz to, czego Ja, niby król 
stworzenia, nie mogę. 

Widziałem cię np. kiedyś ne łabę­
dziej szyjce pewnej piękności, a kiedy 
powodowany zrozumiałą, męską zazdro 
ścią spędziłem cię stamtąd, tyś — zbc-
reinico jedna — bezkarnie dała nurka 
za najponętniejszy dekolt, o czem tam 
napróżno marzyłem. 

Ach, żebym to ja tak mógł! 

Ale nie masz też gusta, których nie 
podzielam i złośliwe instynkty, które po 
tępiam. 

Niedawno podczas seansu w kinie 
wlazłaś w ucho pewnej starej damie. 
Powstał krzyk, zamieszanie — nikt nie 
wiedział, co się stało. Damę zabra­
no do kliniki. Miała ona wrażenie, źe 
wieloryb wpłynął jej do głowy i ugania 
za płotkami, lub że stado słoni tratuje w 
lej mózgu dżunglę. Zwołano konsylium, 
złożone z chirurgów i ginekologów i w 
rezultacie wydobyto z ucha nie wielory 
ba i nie słonia nawet, ale — pchłę. 

To była głośna historia, a wspomi­
nam o niej tylko dlatego, że jeśli się 
komu zdarzy podobna, niech wie, co ma 
robić. Chirurg i akuszer są tu niepotrzeb 
nit zresztą wypadek może zajść na wsi, 
gdzie pod ręką nie ma lekarza. 

Tragedją pchły, która wlazła do ucha 
jest, źe nie może znaleźć drogi powrot­
nej. Z tego labiryntu bez nitki Arjadny 
—- ani rusz. Więc ze strachu szaleje w 
uchu, ona sobie, a właściciel ucha sobie. 
Nietyiko delikwent, ale i otoczenie traci 
głowę. Co robić? A rada jest prostat 
wziąć kawałek włosia, np. z materaca 
lub własnej marynarki i ostrożnie wpro 
wadzić do ucha. Pchła po włosie, jak ba 
letnica po linie, z gracją wyjdzie dobro­
wolnie * ucha. I już. 

Za poradę należy mi się 25 zł. . 
Padalec. 



DODATEK LITERACKO . NAUKOWY. 

M a s i g n o , która. . . w idz i . 
Zbliża się chwila, gdy genjusz ludzki stworzy doskonały 

mechanizm sztucznego człowieka. 
Mowa idobgci wiedzy techniczne* 

(r) Co mają wspólnego ci wszyscy . rażenie. Maszyna przestała bowiem ! na brzegu chodnika. Kiedy P r z e c h o " 
bsali. czarni, żółci i czerwoni ludzie, być naszym sługą i coraz śmielej, .o- J dzień przesłoni swem dałem 
europejczycy, azjaci, murzyni, hindusi 
i chińczycy, kanadyjczycy zulusi, set 
ki plemion i narodów, 0 tak różnym 
sposobie życia, różnym sposoote myś­
lenia, różnej mowie? 

Zdawałoby się, że pytanie to jest 
bardzo skomplikowane, a tymczasem 
odpowiedź jest bardzo prosta. 

Żyjemy w wieku maszyn. Maszyna 
podbiła świat. Stworzona przez ludzi, 
dla ich wygody i przyjemności — u-
jarzmiła ludzi. Czyż nigdy nikt się nie 
zastanawiał nad tem, że maszyna, wy­
pełniająca pracę ludzką musi pjsiadać 
zasadnicze elementy — takie' same jak 
człowiek? I jeśli zadajemy sooie pyta­
nie, co wspólnego mają ludzie, żyjący 
na naszej planecie, z równem pjwodze 
niem możemy zadać sobie pytanie, co 
wspólnego mają te setki tysięcy ma­
szyn, dużych i małych, spełniających 
najróżnorodniejsze funkcje, co wspól­
nego ma tank i zegarek, loknnotywa i 
maszynka — primus, samolot ' maszy­
na do pisania? 

Zasadnicze elementy organizmu 
ludzkiego: głowa, oczy, nos, język, poz 
walają nam znaleźć wspólne cechy u 
wszystkich narodowości i ras, mieszka 
jących na kuli z'.emskiej. Podobnie i za 
sadnicze elementy budowy maszyn, kół 
ko, dźwignia I śruba, pozwalają nam 
znaleźć cechy podobieństwa pomiędzy 
maszynami, które panują obecnie na 
świecie. 

I jak człowiek nie mógłby żyć bez 
tych zasadniczych elementów swego 
organizmu, tak samo i maszyna nie 
mogłaby istnieć bez kółka, dźwigni i 
Siliby. Jeśli porównać dźwignie do ra­
mienia ludzkiego, to trzeba stwierdzić 
że kółko i śruba są oryginalnymi two­
rami genjuszu ludzkiego, albowiem nic 
niema w przyrodzie takiego, w czem 
możnaby się doszukać podobieństwa z 
temi zasadniczemi elementami ma­
szyny. 

Dziś maszyna jest wszystkiem. Po­
siada mózg, oczy, ręce i nog'. Nic ma 
ona jeszcze duszy i dlatego ludzkość 
może narazie nie obawiać się buntu ma 
szyn. Ale jej mózg, który jest tworem 
genjuszu ludzikiego, już podporządko­
wuje jej ludzi, już czyni z nich niewól 
ników. Ody zastanowimy się nad tem. 
jaką rolę odgrywają w życiu wspól­
ezęsnem maszyny, każdego myślącego 
człowieka ogarnąć musi zgroza i prze 

raz odważniej staje się naszym panem.: teczkę, przerywa się prąd i yystawa 
Współczesne pokolenie przeżyło 

wielki, epokowy moment w historii roz 
woju maszyny. Moment narodzin ele­
mentu dotychczas nielstn cjącego zu­
pełnie nowego, który został nazwany 
„fotokomórka". 

Ody narodziła się pierwsz:. iskra 
elektryczna, która zdumiewała ludzi, 
nikt nie podejrzewał, że iskra ta wpra 
wi w ruch potężne zakłady przemyslo 
we i przewozić będzie tniljony ludzi. 

Podobnie nikt jeszcze nie zdaje sc-
bie sprawy ze znaczenia narodzin ,.fo-
tokomórki . A już na jej podstawie z b u i _ m e c han iczn i ludzie, którzy już 
dowano genjalny aparat, który ochra­
nia podziemia bauków. W podziemiach 
tych zbudowane są urządzenia, \vydzv c w m y e h , i ( które w przyszłości stwo­

rzą "wielka armię bezdusznych niewól 
ników ludzkości. „Roboty' mają wrmm 
towane wewnątrz wielkie iotoklatecz.-
ki i dlatego reagują na światła i sygna 

sklepowa oświetla się jasneni płoraie 
niem. Efekt tego jest podwójny — osz 
czędność na elektryczności i psycho­
logiczne działanie na przechodnia, któ 
ry niewątpliwie spojrzy na wystawę, 
gdy zapłonęła ona z jego powodu. 

Ale „fotoklateczika" znalazła już 
zastosowanie dla daleko poważniej­
szych celów. Na jej zasadzie zbudowa­
ny jest film dźwiękowy, zbudowana 
jest telewizja, aparaty. pozwalające 
widzieć na odległość. Na jej zasadzie 
zbudowane są także potężne „Roboty" 

na-
eźli zastosowanie w wielkich zaKła-
dach przemysłowych Stanów Zjedno-

lające niewidzialne dta oka ludzkiego 
ultrafioletowe promienie, które padają 
na fotoklateczkę. Gdy złodziej chce s!ę 
dostać do podziemi, gdy zasłoni sobą 
fotoklateczkę, tak maleńka, żę, nie Jest I n , świetlne, spełniając wszelkiego ro 

dzaju funkcje. 

W państwie maszyn, mechanicz-
dzwonć syreny 1 dzwonki alarmowo. ',nych sług człowieka, fotokiateczka wy 

on w stame jej dojrzeć, promienie ul­
tra - fioletowe przerywają s ;ę, zamy 
ka się prąd elektryczny i zaczynają 

1 na tej samej podstawce już zbudowano 
drugi dowcipny aparat, mający zastoso 
wanie przy reklamie. Z ciemnej wys­
tawy sklepowej padają na chodnik nie 
widzialne ultra - fioletowe promienie, 
padając na „fotoklateczkę" ustawioną 

woła prawdziwą rewolucję. Uo chwili 
obecnej maszyna była Ślepa i nie rea­
gowała na światło. Obecnie maszyna 
wstępuje na nową drogę rozwoju — 
staje się wkloma. otrzymuje oczy w po 
siaci fotoklateczek. hu. W. Tat 

A. AWERC1ENKO. 

Wycłiowanfe. 
Gdyśmy zasłedU do stołu, siedmioletni W k - iąc b/»galny wzrok na ojca, powtórzy! po raz 

dzio począł się wiercić na swem krześle ̂  po. .trzeci: 
czem rzek/: — Tatusiu... 

Tatusiu... I " — Ten smarkacz wyprowadzi mnie wresz. 
— Cicho... — odparł gniewnie ojciec. — Ty- . cie z równowagi... Po zjedzeniu zupy możesz 

] siać razy już ci mówiłem, że jak podają zupę, j mówić co ci się podoba, ale narazie ma być ci-
to znaczy i że obiad już się zaczął i nie wolno 
ci mówić ani słowa, rozumiesz? 

1 zwracając się do mnie, dodał: 
— Widzi pan, według mego poglądu, dzie­

ci należy wychowywać w posłuszeństwie i kar-
ności... Dzieci powinny mieć szacunek dla star. 
szych i nie zamęczać ich co chwilę głupiemi py­
taniami... Czy nie zgadza się pan ze mną?.... 

— To zależy... — odparłem niezdecydowany. 
— Tatusiu... — zaczął znowu Władzio, 
— Czy zamknisz nareszcie swą buzię?... 
Gospodyni w międzyczasie nalała zupę do 

talerzy Władzio, odsunął talerz z zupą i kleru. 

cho... Zapamiętaj to sobie, bo nie dostaniesz 
kompotu.., 

Władzio po raz czwarty zamierzał otworzyć 
usta, ale surowy wzrok ojca powtrzymul go od 
tego zamiaru, nie tknąwszy więc swego tulerza> 

obserwował nieułnie, jak inni konsumowali zu­
pę. Gdy wszyscy odłożyli już łyżki, Władzio 
ponownie zwrócił się do ojca: 

— Tatusiu, czy teraz mogę coś powiedzieć? 
— No, teraz gadaj... O co chodzi?... 
— Tatusiu... Kucharka znalazła w garnku 

z zupą rozgotowaną mysz... Ja nic wiem, czy to 
wam nie zaszkodzi?,.. 

Tłum Lu. 

ERYK KAMMER. 

Rozstanie. 
Dwa lala przyjaźnił się Karol z Marion. Ale 

wreszcie ciążyć mu zaczęła ta jednostajność. 
Chętniej, niż zwykle oglądał się za innem! ko. 
bictami i uważał, że najwyższy czas, by poszu­
kać sobie innej przyjaciółki. Ale jak zerwać ten 
stosunek? Karol niczego tak się nie obawiała 
jak spazmów i płaczu. 

I oto, gdy pewnego wieczoru siedział z 
Marion w kawiarni i nie wiedząc o czem z aią 
rozmawiać pogrążył się w czytaniu gazety, ze 
zdumieniem przeczytał ogłoszenie: 

„Kulturalni panowie, którzy pragną we wla. 
ściwy sposób rozstać się ze sweml przyjaciół, 
kami, proszeni są o pofatygowanie się do pani 
Dirsa i ulica Grabowa 236, teleion 909 ' 

Z niedowierzaniem czytał Karol to Jg/osze-
nie. Uśmiechnął się nawet, Ale gdy po upły­
wie pół godziny Marion urządziła -na ordynarną 
scenę zazdrości zato, że oglądał się na ulicy za 
kobietami, Karol zdecydował się. I następnego 
dnia pojechał na ulicę Grabową 236, 

Przyjęła go starsza, dystyngowana pani. 
7. uśmiechem wskazała mu łotel i bez wstępów 
rozpoczęła rozmowę. 

— Pan ma przyjaciółkę, z którą chce się 
pan rozstać. 

— Tak. 
— Proszę mi wszystko o niej opowiedzieć. 
Karol zaczął opowiadać o charakterze Ma. 

rion o jej upodobaniach. Gdy skończył, pani 
Dirsa wsla/a 

— W porządku. Proszę mi wyznaczyć, spot­
kanie z pańską przyjaciółką. 

Umówiono się jeszcze tegoż wieczora w ka. 
wiami. Punktualnie o godzinie 8.ej Karol i Marion 
zajęli miejsca przy stoliku, A o godzinie 8.30 
dostrzegł on panią Dirsa, wchodzącą do ka­
wiarni. 

— Ach, Marion- — zawołał — przyszła do. 
bra przyjaciółka mojej ciotki. Muszę się z nią 
przywitać. 

Po chwili zaprosił ją do stolika, a tam, pod 
pretekstem ważnej rozmowy telefonicznej, od. 
dalii się na kilka minut. 

Gdy wrócił, zastał obie panie w jaknajlepszej 
komitywie. Rozmawiały o modzie i o kapelu­
szach, o kinie Karol miał wrażenie, ze pani 
Dirsa zupełnie zapomniała o swej roli. Gdy że. 
gnali się, panie umówi/y się na następny dzień, 
celem wspólnego załatwienia sprawunków. 

Po upływie trzech dni, gdy Karol szorstko 
zwrócił uwagę Marion na jakąś rzecz ( nie spot. 
kał się, jak zwykle, ze łzami. 

— Jeśli ci się nie podoba, możemy się na­
tychmiast rozstać — zawołała Marion. — Dość 
mam ciebie. Dość mam tych dąsów, tych wy. 
mówek. Co mnie z tobą łączy? Co ja mam od 
ciebie? Inni mężczyźni wyjeżdżają ze swemi 
przyjaciółkami zagranicę kupują im samochody, 
a ty?... 

— Proszę cię, jeśli ci się nie podoba.. — od­
parł zdumiony i zaskoczony Karol. 

Tego jeszcze dnia Marion wyprowadziła się, 
A w pół godziny później Karol otrzymał rachu­
nek od pani Dirsa, 

T}um. Les. 

CHARLIE ROELINGOFF. 

Rok 
Ro]< 2932 rozpoczął się pod dobrem! 

auspiciami. Radiostacje na szczytach Pa­
miru i Kaukazu, Gaurizankaru i Mont 
Ewerest głosiły światu zdumiewające 
wieści. Nareszcie natrafiono na ślady ży­
cia z okresu przedpotopowego w roku 
1932. W roku tym nawiedziła ludzkość 
straszliwa katastrofa. Pomarzy naroda­
mi zamieszkującemi świat, rozgorzała 
straszliwa wojna. Wszystkie kraje to­
nęły we krwi. A nadomiar wszystkiego 
świat nawiedzfły straszne kieski. Pożary 
szerzyły się w zastraszając sposób. 
Głód nawiedził wszystkie kraje. Stra­
szliwa choroba, niezbadana przez leka­
rzy powaliła tych, którzy ocaleli od woj­
ny, ognia i głodu. 

1 gdy zdawało się, że nic już bardziej 
złego nie może nawiedzić świat, rozpo­
częły się nowe klęski żywiołowe. Ulew­
ne deszcze padały bez przerwy całeml 
miesiącami. Rzeki i morza wystąpiły z 
brzegów. Potop nawiedził świat i znisz­
czył resztę życia organicznego na ziemi. 

Ocaleli tylko nieliczni. I ci założyli 
fundamenty pod nowe społeczeństwo. 

Już od roku trwały prace wykopali­
skowe w środkowej Europie. Z trudem i 
mozołem pracowali ludzie na lądzie 1 
w morzach. I oto na początku 2932 roku 
radizśnr nieść nrzesłana została przez 
j f r .• .• ';!<>tve. Natrafiono na ślad życia 

z okresu przed wielką katastrofa dzie­
jową. 

Ze wszystkich stron świata pomknęły 
samoloty stratosferyczne z ekspedycja­
mi uczonych na miejsce, gdizie dokonano 
epokowych wykopalisk. Pomknęły ra­
kiety na księżyc, by donieść zamieszka­
łym tam ludziom, iż odkryto wreszcie 
tajemnice życia z przed 1000 lat. 

Pierwsze -ślady znaleziono na mo­
rzach północnych. Nurkowie wydobyli 
wielką kopułę metalową, na której wid­
niał nawpół zatarty napis „Katedra św. 
Pawła, Londyn". Natychmiast sprowa­
dzono z Oceanj! dr. Lumena, wybitnego 
archeologa I nawcę zapomnianych języ­
ków europejskich, dla odcyfrowania na­
pisu na kopule. Według jego twierdzeń 
w tem miejscu znajdować się musiało 
niegdyś państwo brytyjskie. Powiększo­
na ekspedycja nurków zająć się miała 
dalszemi poszukiwaniami pod powierzch­
nią morza. 

W równinie środkowo-europejskiej 
wyikopano szereg przedmiotów, zupełnie 
nieznanych. Według twierdzenia dr. Lu­
mena w tem miejscu znajdować się mia­
ło miasto Peris, czy Paryż. Zdania co 
do właściwej nazwy tego miasta były 
podzielone. Międlzy innemi przedmiotami 
znaleziono tam szereg przedmiotów z 
dziwnego żółtego metalu. Uczeni twier­

dzili, że metal ten był ongiś bardzo wy­
soko ceniony i nosił nazwę złota. Po­
wszechne zdumienie wywołało znalezie­
nie jakiegoś wielkiego pudła na kolach. 
Dr. Ijumen twierdził, że ladzie przedpo­
topowi nazywali to samochodem. Pudlo 
to służyć miało jako środek do posuwa­
nia się naprzód. Ze zdumieniem ogląda­
no ten dziwny sprzęt. Jakże niedorozwi­
nięci musieli być wówczas ludzie, jeśli 
używali takich pudełek, miast samolotów 
stratosferycznych. 

Szczególne zainteresowanie uczonych 
całego świata wywołała garstka papie­
rów, cudem zachowanych w jakimś her­
metycznie zamkniętym pudelku. Powta­
rzały się tam ciągle słowa „kryzys", 
.wojna", „rozbrojenie". Tysiące uczo- i 

nych biedziło się nad rozwiązaniem zna-1 

czenia tych słów i nawet największy 
autorytet w tej dziedzinie, dr. Lumen, 
nie mógł dać odpowiedzi co oznaczało 
słowo „kryzys", co „wojna", a szczegól­
nie co to jest , rozbrojenie". 

5 stycznia radjostacja, działająca na 
szczycie. Gamrizankar, obwieściła o uo-
wem, sensacyjnem wykopalisku. Wyko­
palisko to pozwala przypuszczać, że lu­
dzie przedpotopowi, zamieszkali na świe­
cie do roku 1932, byli wariatami. Znale­
ziono mianowicie jakąś skrzynkę, która 
miała z boku rączkę, a u góry kręcącą 
się płytę. W skrzyni znajdowały się nad­
to czarne płyty z jalkiemiś dziwacz-nemi 
napisami. Gdy nakręcono rączkę i czar­
ną płytę położono na skr>\-ni. dnłv się 
nagle słyszeć" dźwięki trr '-i i g*os ludz­

ki. Glos ten śpiewał: 
.Jedź ze mną do Kuby 

Śpiewaj mi do tuby: 
Wtimba, wumba, wumba, 
Rumba, rumba, rumba". 
Ze smutkiem i żalem słuchali człon­

kowie ekspedycji tej dzikiej melodji i 
tych dzikich słów, których nawet dr. Lu­
men nic umiał wyjaśnić. Tak. nie ulegało 
wątpliwości, że ludzie przedpotopowi byli 
szaleńcami. 

Tego jeszcze dnia radiostacje donio­
sły o jeszcze jednerh sensacyjnem wy­
kopalisku. Znaleziono długie wstążki taś­
my z celuloidu, z matem) dziurkami z obu 
stron. Na taśmach były jakieś obrazki, 
a gdy te obrazki się przesuwały widać 
było, iż obrazki nagle ożywały. 

Specjalna komisja uczonych zajęła 
się badaniem tych wstążek, które nosiły 
jakąś dziwną nazwę „f i lm". Ujrzano na 
nich życie ludzi przedpotopowych. Dziw­
ne i niezrozumiałe było to życie. Ludzie 
obejmowali się i całowali, niekiedy p ła­
kali, niekiedy cieszyli się. Jedna wstąż­
ka kończyła sę tragicznie, inna wesoło. 

Decyzja komisji uczonych była nie­
zwykle lakoniczna. Życie ludzi z 1932 r. 
było złe. Ludzie ci byli wariatami. 

1 radiostacje na szczytach Pamiru i 
Kaukazu, Gaurizankaru i Mont Ewerest 
ogłosiły światu: 

— Niechaj żyje rok 2932. Rok ludzi 
mądrych i zdrowych, nie znających słów 
.kryzys", „wojna", „rozbrojenie", „wum­
ba, rumba". 

Tłum. Les. 
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Ważniejsze tornie,e 
tenisowe na kortach zagranicznych 

Afera handlowa w Łodzi. 
Właściciele „Ruchu" odpoczną 

naraz ie w krymina le . 
for) Antoni Poninski l Stanisław wach wojskowych — i wręczył wspól-

Bystydz ;ński byli od dłuższego czasu nikom spora sumę w gotówce, 
bez zajęcia. Najprzykrzcjsza. stroną ta-l Panowie Popiński i Bystydziński 
kiego stanu rzeczy jest to. że zwyk ły schowali gotówkę do portfelu, weksle 
śmiertelnik jest równocześnie bez pie- wystawil i i zdyskontowali i nową go-
niędzy. Ten brak dawał się obu przy- tówkę dołączyli do dawnej, 
jacielom mocno we znaki. Trzeba było 0 d t ą d w t i R u c h u » 2 a c z ą f s i e r i i c h . 
komcczme zrobić jakiś ruch, kupować, 
sprzedawać, mieć dużo intratnych mtc- ..Na skutek ogłoszena mamy zasż-
resów. 1 obaj przyjaciele założyli " V 1 ubiegać się Ud... takich ofert otrzy 

Program ważniejszych turniejów te­
nisowych w roku bieżącym przedstawia 
sie następująco: styczeń, luty i marzec— 
sezon na Riwierze, 18—24.1 V mistrzo­
stwa Grecji w ATENACH, 25—30.IV mi­
strzostwa Anglji w Bornemor.th, mistrzo­
stwa italji w Mediolanie. 3—11 maja mi­
strzostwa Austrji, do 19.V—termin ukoń -------.- " 
czenia pierwszej rundy Davis - C u p / . - R " ^ ' - biuro komisowo - agentu-
22. V — 5.VI mistrz. Francji w P a r y ż u , ' . r o w e -
do 19.V druga runda Davis — Cup, I Zadaniem „Ruchu" miało być d o 
6— I2.YI mistrz. Szwajcarji w Bazylei starczanie dla wojskowości ziemiopło-
co 16.VI trzecia runda Davis - Cup, dów. Zadanie zupełnie nie karygodne. "Hj K

nfJ™?J\Lcv 
20.V1 - 2 . V i l Wimbledon. 'do 11 .VII Aby jednak czeiroś dostarczyć, trzeba coś JJ* . K G e 5 " w

Z A C H J ' " T C H T I E * Y V I I I 

czwarta runda Davls - Cup, 18:VM «- mieć. A przedewszystkicm - trzeba £ ^ n ó "
 2achl

™W
h kles

^»> 
nał europejski Davis — Cup, polowa lip­ pieniędzy. Mimo tedy powstania b » u r a (

u u u P r t U U W -
ca — mistrz. Holandji w Noordyijk, 22— \,.Ruch", które nreśoiło się w mieszka-1 m Tymczasem p. Rybicki począł się 

niu Popińskiego przy ul. Cegielnianej irepokoić o los swych pieniędzy. 
(mógł się bowiem doczekać jakiegoś roz 
rachunku od swych nowych przyjaciół 

mali panowie z .Ruchu" całe pliki. W j 
brali mały personelik: woźnego, szofe­
ra z własną maszyną (zaczynamy od 
c'ołn) dwuch binralistów dwie maszy­
nistki, kierownika biura itd. Kaucje, ja-

S k l e p y t y t o n i o w e 
w y d a j ą : 

S k ó r z a n ą p a p i e r o ś n i c ę 
z a 6 0 p ieczęc i z pudelek 

wszystkich gatunków tutek (gilz) 

ALTESSE 
M O K K A • P E Ł N O W A T K I 

a z a 1 0 p i e c z ę c i 
maszynkę do papierosów 

Polecamy karty do gry „ P I a t n l k a u 

1 

24.YII finał między grupo wy Dąvis—Cup, 
29—31 .VII finał główny Dawis — Cup 
w Paryżu, 7—14.V111 .mistrz. Niemiec w 
Hamburgu, druga polowa sierpnia — mi­
strzostwa Polski w Krakowie (krajowe) 
i międzynarodowe w Warszawie, 3—11 
września — mistrzostwa Węgier w Bu­
dapeszcie 

15, pieniędzy nie było jakoś widać-
Aby zdobyć pieniądze drogą niele-

ECHA „BÓJKI" NA WIECZORKU 
W GŁOWNIE. 

W dniu 8 b ni. donosilśmy na, podsta 
wie zameldowana w posterunku policji 

, w Ułown;e o awanturze jaka m ała miej-
wn'esli. powędro s c e n a W jeczorku składkowym urzedn^ 

' ' k ó w firniy Nórblin. Buch i Werner w 
Osinach pod Głownem. 

Jak S E obecnie dowiadulemy.zamcl-. 
Nie dowanje to było złożone w złej wierzei-

mijało s.ę całkowicie z prawdą. Oto a-
wantuiujący sę i mocno podchmielony, 

Hokeiści i narciarze 
stara się najpierw o wspólnika, a po­
tem stara się go wykwitować. 
' Panowie Popiński i Bystydziński po 
stanowili połączyć te dwa sposoby i 

jadą w poniedziałek do Ameryki stworzyć zeń oryginalnie przemyślaną 
W poniedziałek 11 bm. o godz. 22.35 całość. 

D O C I A E I C M paryskim 'polscy narciarze 11 Kandydat na wspólnika znalazł się. 
hokeiści jadą do Ameryki, gdzie wezmą Był nim p. R.vb :cki. właściciel nierucho , , , " - , I . . _ , 1 J > 1 I I I H L | J . | ^ . \ U 

udział w Igrzyskach Zimowych w Lake mości przy ul. 
Placid. [Obaj ruchliwi właściciele biura „Ruch 

Program wyprawy hokejowej przed- dotąd nagabywali p. Ryb:ck :ego, aż 
stawia się następująco: 11. I. godz. 19 uległ ich wymowie i urokowi wspania-
Dynasy mecz w Warszawie z repr. War j y c h interesów. P. Ryb :cki wystawił 
szawy, 13. I. wyjazd z Havru okrętem do dyspozycji obu swych nowych współ 
„France", 19. I. przyjazd do New Yorku „ jków kilkanaście weksli in blanco na 
20. I. mecz w Bostonie z Harvard Um- dość znaczną sumę — miały być ono 
wersity, 23 i 24. I. mecze w Atlantic Ci 
ty (niepewne), 27. 1. mecz z MC Gres-
cent w New Yorku, 31. I. mecz z HC. 
Prividence, 1. I I mecz z Yale University 
w New Haven, 4—13, I I turniej w Lake 
Placid. 

Pozatem prowadzone są pertraktacje 
w sprawie meczów w Cleveland, Chica­
go Detroit i Springfield, które możliwe 
odbędą się wszakże po Igrzyskach. W 
skład drużyny narciarskiej wchodzą: B. 

i 2-o zresztą nic innego do roboty, jak inte 
resować się tem co się dzieje u sze­
fów. Aby uspokoić finansistę, panowie 
z „Ruchu" poczęli mówić o nowych 
wydatkach: trzeba było mianowicie 
wynająć nowy duży lokal na tak po­
ważny interes. 

Niepracujący dotychczas pracowni­
cy, widząc, że się w „Ruchu" coraz go 

Napiórkowskiego 67. rzej dzieje, w obawie o swe kaucje zlo-
' żyli któregoś dnia swe dymisje. Oczy­

wista, iż zażądali zwrotu kaucji. 
Panowie szefowie pieniędzy oczy­

wista nie mieli. Cały personel udał s :ę 
wówczas do komisarjatu. Złożono do­
niesienie! 

Popiński I Bystydziński zostali osa­
dzeni w areszcie. (G-. przeznaczone na kaucję przy dosta 

Nadużycia w „Banku Zagłębia" 

dent Zawiercia, Wolf, jednak sprawy te] 
narazie nie ustalono. i 

Areszitowsiny dur luchowsłcî  przed 
stawił faSfzywy bilans 

Sosnowiec. 9 stycznia. ,W POSTACI KILKU DOMÓW 1 WIL 
. W uzupełnieniu wczorajszej naszej PRZEPISAŁ NA 1MIE ŻONY. Dowiadu 

wiadomości o nadużyciach w Banku Za- jemy się, że jeden z członków zarządu, 
nacja), A. Marusarz (kombinacja);"Sku- \ f**\ dowiadujemy się. że hulaszczy znany kupiec sosnowiecki, dowiedziaw-
pień (18 km.), Z. Motyka (18 i 50 km.). t r y b ż y c i a Zuchowsktego od dawną już szy się o aresztowaniach, wniósł wczo-

K :erownikiem drużyny jest inż. K . ! 2 w r 0 c U u w a 2 ^ w l a u > Przeprowadzona raj do kasy banku „pożyczone" 100,000 
Schiele. (kontrola nie wykazała żadnyc-h nadnżyć 2 , . A W W J się równ'eż wiele o wysokiej 

Wyjazd łyżwiarzy nie dochodzi do 1 ^ " ^ z jakiej skorzystał b. prezy 
skutku. Skład drużyny hokejowej, która PRZEDSTAWIŁ FAŁSZYWY BILANS, 
wyjeżdża pod kierownictwem dr. Pola-, Pozatem ustalono, że Zuchowski Inkaso 
kiewicza, przedstawia się następująco- w a l °d klljentów pieniądze, które cho-
Śtogowski (rez. Sachs), Mauer, Kowal-! w a * d o własnej kieszeni, istnieje nadźie-
ski, Sokołowski, Krygier, Majewski, la, że część zdefraudowanych sum hę-
rez. Sabiński, Ludwiczak, Marchewczyk dzie można odebrać przy sprzedaży mą. 
Nowak. jątków Zuchowsk»ego. • 

Wszystkich tych graczy zobaczy O w>ele gorzej przedstawia się spro I 
meczu poniedziałkowym wa z prezesem rady banku Wieczór I 

Ikiem, KTÓRY CAŁY SWÓJ MAJĄTEK 

[CLOU ZABAW KARNAWAŁÓW \ Cl i 
TO WIELKA MASKARADA ŁÓDZ­

KIEJ STRVŻY OGNIOWEJ OCliOT 
N1CZEJ P . L: | | 

Mnóstwa atrakcji I 
Główną atrakcję stanowię będzie pierwszorzędny marokański „Jazz-Bindo-
wy" zespól muzyczny 14 osób, pozatem orkiestra Łódzkiej Straży Ognio­
wej Ochotniczej. 

. .yc,. 
jakie pisarz złożył miało *a motyw jćdy r 

S I K O T L T A N C Ó W 

Towarzyskich 
H . H E N R Y K Ó W S K I E G O 

(Ul. Piłsudskiego 57). 
LEKCJE PRYWATNE, GDAŃSKA 9. tel. 166^93.. 
Wyucza w krótkim czasie w Krupach i poje­

dynczo wszystkich tańców najnowszych 
l wirowych. 

w ciągu Jedne) Ickcli. 
Dla urzędników ceny niższe. 

Żyd. teatr kam. Al. 1-RO Maja 2 Dyr. D. C d * 
majster I A. Berman 

Gośc. występy 
teatru Kam. 

A RAT 
kjer. art. M. Broderson 

ll-a. tydzień rekord, 
powodzenia 

2 przedstawienia ..M'lach lun der W e l f 

P P 

Dziś przedstawienia ,.M'lach lun 
pocz. 7.45 i tu w. 

I12&6 

s. 
Warszawa mi 
na Dynasach. 

Deserowa Plufos 
j e d y n a w y k w i n t n a czekolada 

dla s m a k o s z y . 

E x p o r t 
Wien IX Kinderspita^asse 1/8 

teeton 25-600. 

Załaiwa we Wiedniu wszelkie 
zleceń a ze wszystk ch dziedzin 

C Z A R T A N G A " 
niespodzianek. 

Tani bez karoty bulet na miejscu. 
Poza kostiumami, obowiązuje :>tr»| 

odbędzie się dnia 16-go stycznia IW.' 
roku w salach Filharmonii przy ul. 

Prez. Narutowicza Nr. 20. 

Wejście zl. 
wieczorowy. 

KOMITET DOCHODÓW NIESTAŁYCH. 

Uszy d ź w i ę k o w y 
K i n o - T e a t r w Ł o d z i 

SPLEMDID 
ul . N a r u t o w i c z a 2 0 

Początek godz- 22 

D ź w i ę k o w e K i n o 

L U N A MM 

DZIŚ i DNI NASTĘPNYCHl Najwspanialszy nadptzebói. P i o s e n k i w j ę z y k u r o s y j s k i m . R*z. źenjal. anjiel Pudowkiaa Williama Wlliarfa pf.:' 

C y G A N S K I E " 
Równej BRYGIDA HELM ora* JÓZEF SCHILDKRAUT. Porywająca muzyka w wyk. światowej *lawy ork. cygafitkiei pod bat Rodejo 

Bilety ulgowe i pasfie^pa^tout^próCz^ue^DOWYC^ 

! 1 DNI NASTEPNYCU! 

F WALCA" • • • • mmm „ T R I U I I V ! 
h Claire 
pol 

Dz iś I dn i n a s t ę p n y c h ! c a lkowiici* mówiono - śpiewny fiim polski 
według scenariuM* G E N E R A Ł A W T E N I A W Y - D L U G O S Z O W S K I E G O i F E R D Y N A N D A G O E T L A . 

UŁANI, ULANI CHŁOPCY MALOWANI 
W rolach £!ówtiych: !'OGORZELsKA, D Y M S Z A . K R U K O W S H , F R E N K I E L , W A L T E R , C H A V E A U S K O N I E C / N Y i inni-

:eiom polskie) piodukcji iilmowcj 1-Szy i Jedyny i lm polski bez napisów. 
ty ulgcwe ł P««*e.parto«t bezwzględnie nieważne — Począitek o godz, H-ej przed pęt. 

http://30.IV


Kurjer Handlowo-Przemysiowy 
Przeciw cłom ochronnym. 

praw 
L 

^Mon^t^mt*1'10^ K U P C 6 W .
 n I e obciążonych tego rodzaju ły przyjęte z uznaniem" tylko przez część 

L R E P u b i . K A ' « T D N l^oiS^imy1^^ P ° d a t k a m i - N a l<? okoliczność zwracały „sler przomyslowych". Duży odłam za 
pnjace uwagi polemiczne 
Z wywodami p. Prezesa Geyera nie 

mogę się zgodzić. 
Cła preierencyjne dla portów pols­

kich nie zmieniają w mczeni biernej roli 
Gdyni i absolutnie nie stwarzają pod­
staw do powstania polskiego handlu su­
rowcami. Handel ton dawno już byłby 
się zaczął, gdyby nie podatek obrotowy, 
który uniemożliwia wogólo istnienie han­
dlu zagranlczneml produktami w Polsce. 
Oczywiste jest, że kupiec hurtowy, któ­
ry w najlepszym wypadku zarabia pól 
do 1 proc., nie może płacić podatku obro­
towego, przekraczającego wielokrotnie 
sumę jego zarobku. W danym wypadku 
musi ulec konkurencji zagranicznych 

Już sfery przemysłowe Łodzi wlelokroL patruje się na tego rodzaju rewelacyjne 
ule uwagę ministerstwa skarbu i mini- pociągnięcia nader krytycznie. Wszelki 
sterstwa przemysłu i handlu, lecz jak do. przymus kartelizacjl jest zły, tembar^ 
tychczas — bezskutecznie. Gdynia bez dziej zły, gdy jeszcze jest obstawiony 
rodzimego handlu, promieniującego na pewneini przywilejami dla firm skarteli-
wszystkle kraje bałtyckie, jest Inwesty* | zowanych. Sprawność i tejyznę może 
cia tylko w drobne] mierze wyzyskaną. 
Niewiadomo, dlaczego rząd nie chce su­
rowców zagranicznych, jak miedz], ba­
wełny, cyny, gumy 1 t. d* zwolnić od 
podatku obrotowego. Obecnie surowce 
te, dostarczane do Po'ski przez firmy za­
graniczne, 1 tak podatku nie opłacają, mv 
tomiast Istnienie tego podatku Jest nie­
przebytą zaporą dla powstania handlu 
rodzimego. 

Tak zwane cła organizacyjne „zosta-

przemysl zachować tylko w warunkach 
walki konkurencyjnej, przyczem jednost 
ki lepiej przystosowane do walki o byt 

! powinny zwyciężać jednostki, z takich 
lub owakich względów nieodporne. Tego 
rodzaju krążenie i wydobywanie na 
wierzch elementów tęgich jest nieodzo­
wnym warunkiem utrzymania na właści­
wym poziomie przemysłu. Jest to w 
gruncie rzeczy głębokie usprawiedliwie­
nie Istnienia klasy przedsiębiorców. 

Skoro rząd ma stworzyć sztuczne wa 
runki opłacalności, Jednakowe dla wszy. 
stkich, jest to nic innego, jak renta, dana 
przez władze państwowe pewnej szczu­
płej liczbie obywateli. Jasne jest dla 
wszystkich, że tego rodzaju konstrukcja 
a la longue.ostać się nie może, gdyż 
przedsiębiorca i kapitalista w tym ustro­
ju jest już organem zbędnym. 

Jak widać z powyższych wywodów, 
przymusowa kartelizacja i cła karne dla 
nleskartellzowanych są pociągnięciem, 
stwarzającem warunki dla dalszej socja­
lizacji. O ile tego rodzaju ukształtowa­
niem przemysłu p. prezes Geyer się en­
tuzjazmuje, to widocznie nie Przemyślał 
kensekwencyj do końca I chodzi mu tyl­
ko o doraźne ulgi na dzień dzisiejszy. 

ALEKSANDER HEIMAN. 
BESS 

Sprawy podatkowe 
były omawiane na wainem 

zebraniu st. kupców. 
(c) W centralnem stowarzyszeniu kupców i . 

przemysłowców województwa łódzkiego (Piotr- j 
kowska Nr. 10) odbyło się wolno zebranie, po- ' 
swęcccie dyskusji w sprawach podatkowych. 
Zebraniu przewodniczył pror.es stowarzyszenia 
inzyn er Pna^zkier. Dyrektor stowarzy«izen»A, p. 
Henryk Szwarcman w szczegółowym referacie 
zopozsiił członków organizacji z pestanowienia-
W', noweli do ustawy o podatku przemysłowym 
od obrotu, która Weszła w życii z tóm 1 stycz­
na b f, Dyr Szwarcraan stwierdzi i i nowela 
nie stanowi wy»tarczaji>ccj ulgi r-cd-itkcuwcj dla 
h,andlu, .gdyi postanowienami swenti ogr.-wczą 
Eorayslwde z 1-pnoccntowej ulgowej 'eUmAS 'Je-. 
dyn'* sffiiy płatników, prowadzących prawidło-' 
we księgi hendJowe 

Duła rozpiętość między wysokością stawki 
przewidzianej dla kupców, prowadzących księgi 
i nie prowadzących |est środkiem, majpcym na 
celu zaprowadzenie k*ląg przez najszersze stery 
płatników. 1 

Uciążliwe przepisy praw-a har.dlcwetfo są 
czynnikiern u',iudn:.aja.cym zaprowa>dzcni'« ksiĄg, 
z uwiagi na to kmii.eez nem sic 6 taje wydanie rcz-
pajiudzcr/a wykonawczego, normującego prze­
pisy w uproezczoaej btteha,Herji. , 

Do kwestii zaprowadzenia w najbliższej przy­
szłości ryczałtu we włókiennictwie kupcy manu­
fakturowi odnoszą sie z całą przychylnością 
oczekując od tej reformy wydatnej poprawy go­
spodarczej. | 

Radca prawny stowarzyszenia, adw Roeen-
tal. podd;..i nowelę szczegółowej analizie. Mów- | 
cy wypowiedzieli się za konecznoicią zaprowa­
dź en a ke:ąg handlowych. W podjętych rezolu- ; 
ojach wezwano zarząd stowarzyszenia do pod- . 
jęcia starań w kierunku zniesienia, w,z,gl©dfl\.' 
zi'fbe: alizowi:t) a art. 47 ustawy, który przewiduje 
obowiązek udzielania przez urzędy państwowe 
oraz firmy inforn.acji dla wiadomości wlrdz po­
datkowych (Dt.) 

Spadek wkładów w bankach 
spowodował dalsze ograniczenie kredytów. 

Kronika gospodarcza 

ŁW1C 
irtykulów oraz o zmniejszeniu lub skreilearu 

N A S T E M I H C " * P c c j * B , y c h . Miedzy -nnymi w zakresie pnie-
. IA^OOA rr.ysłu chemicznego zn.esćono specjalne ulgi wy-

ną 31. 12 1930 loro 67.911. NOSTRO 142 3.M wozowe na szereg artykułów, skasowano t 0t 
na 31. 10 'yft loro 47.346. NOSTRO 104432, taryfę wyjątkową A 2, która obsjcnowala ulgi 
na 30. 11 r. llb. 49.124 W Z G L Ę D N I E [PSWwWtJwe na wszysUiie artykuły, przeznaczp-
l(i '-l I r t e ^° ' M t ^ 0 W Y ' utrzymania dróg, regulacji rzek 

• .v l l. . . ' i t. p oraz podwy.'ezoao o 50 procent koszty 
PO S T R O J E A K T Y W Ó W W I D Z I M Y Z W I Ę K przewozu olejów egzotycznych kierowanych do 

S Z E N I C pogotowia K A S O W E G O . Kasa i SU- fabryk przetwórczo-tłuszczowych Ir.ne podwyż-
my do dyspozycji W?r,0Sly Z 21.790 tyś.!**, U * $ Mfjwj icfc ».n Podobno opracowywane, 
ną 31. 10 do 24.219 tys. zł. NA 30. 11 R". 110.1 " w związku z'tera sfery przemysłu ebemicz-

EIE r. ub. zaznaczył się stopadzie r. ub. do 162.204 tys. zł. Ra-
dulszy A F F I S F C . z n a c z n i e słabszy niż chunek banków zagranicznych przęd­
ny SM!^fednich mfes^cach - odpływ stawiał się w tysiącach zł 
wkładów z banków akcyuych. Według 
danych głównego urzędu statystyczne­
go wkłady terminowe w 15 najwięk­
szych burkach akcyjnych, których ka-
pitat zakładowy W dniu 31.12. 1929 r. 
wynosił przynajmniej 5 milionów zj.. 
spadły Z E 135X35 tys. zl. na 3L 10 do 
no 521 tv< na 30.11 r. ub-, a wkłady 
N C S E R M L N O W E ze 185.971 T Y S . na 180.309 natomiast w stosunku D O S T A N U zw*aa* a 
t v f 7ł Natomiast w porównaniu ze sta-'31.12 1930 r. spadla ta pozycja o B I S K O tób ^ d . r ujemny 
S n l' ^^A2\^r^o\^ suma' 32 miliony zł. Wskutek dalszego odptv-| 

S A D Ó W obu tyla się z 547.598 tys. na wu wkładów i celem wykazania przed 
310 847 T V S zł czyli w ciągu 11 m!-c- końcem roku większego P O G O T O W I A KAR 

S i t 193̂  r o'23 751 T Y S . zl. W . ra- sowego, banki zmuszone były jeszcze 
S S W Y Ł Z 0 E J S U S ograniczyć kredyty. Pos.CZE-

K R Y Z Y S A T A R Y F Y K O L E J O W E . 
Ostatnie zeszyty „Dziennika Taryf i Zanzą-

dzeń Kojtjowych'' PRZYNTIOWLY szereg postanowień 
zwiększeniu kosztów przewozu niektórych 

l D N F A , N E ^ 0 w a ' { l / I U ) ( l . i* podwyższeń 
wozu, zwłaszcza na surowce 

kosztów pnte-
się w spo-

kalkulacji przemysłowej. 

KÓlne typy kredytu we spadły z 250.201 tys. na 130.521 tys. 
a bezterminowe z 297.397 tys. na 
180.326 tys. zl. Salda kredytowe na ra-|sza cyfra z 31.12 1930 
dumkach bieżących wynosiły na 31-12 i trzecia z 30.11 r. 

P R Z E M Y Ś L D R Z E W N Y . 

Położenie przemysłu drzewnego nacechowa­
ne jest w dalszym cir>gu nikim stanem obro­
tów surowcem na rynku krajowym OXAZ POTĘ-
gującemi s>ę lrudno*CIIFCTNI w eksporcie aaigranicę 

PRZEDSTAWIAŁY S.Ę fAaglja Francja). Podobni* przedsUwia «ę sy-
W tysiącach ZŁOTYCH NASTĘPUJĄCO* P I E R W tuacja W prizerayśle mebli giętych, który został 

r., druga Z 31.10 silnie dotknięty spadkiem funta a»gieLrkiego. 
pb.: dvsknnf. i P*l»i«o uja.wnUy się nowe trudności na odcin-" Hueknnt ł ueiata o UŁA.WOUY SIĘ 

pOZyCZKl Francję nicznrern-ie szczupłych kontyngentów 
90.550 tys., a na 30.11 r. ub. 88.404 tys.. term-powe 8.368 — 8.987 -- 8.911. otwar przywozowych dla Poieki, związek eksportowy 
złotych. ty kredyt Z A B E Z P I E C Z O N Y 354.119 — ; fabryk. mebli giętych zwrócił się do czynników 

Redyskonto, które w październiku 266.778 — 257.573, niezabezpieczony j ^ o w y c h * P«^H ° wdrożeń* akcja im er 
było przez banki siln'ej wykorzysty- 100 801 — 74.310 — 72.144. banki zagra-
wane i wzrosło wraz z pozycją zastawu nlczne loro 11.311 — 7.176 — 7.222, no-
papierów do 1 9.528 tys.. spadło w l i- stro 45-677 — 29.290 — 28.360. 

, 134.128 tys., na 31.10 r. ub. 507.198 - 346-800 - 335.643. pożyczki g ^ * ^ ' 1 0 V ! ' o b * c P****"1* « 

Wencyincj w kierunku wyjednania dla Polski 
większych kontyngentów 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Nowy Jork, 8 styczalia. Loco ó 55, styczeń 

O.łS luty 6.43, marzec 6.4°, kwiecień 6.55, maij 
0.65 czerwwc 6 72, lipiec 6 82. sierpień 6.89, 
WRZESIEŃ 6 56, wrzeeień 6 96, paldzicrnik 7.05 
Uetupad 7.11. grudzień 7.18 

Liverpool, 8 etyczn:a. Loco 5 33, styczeń 
49ó. luty 4.94, marzec 4 93 kwiecień 4 92, maj 
4.91. czerwiec 4 91, lipiec 4.91 sierpień 4.92 
wrzc:'EŃ 494, październik 4.96, listopad 4 97, 
grudz eń 5.00. styczeń 5.03 

Liverpool, 8 stycznia Loco 7.0$, styczeń 
6 72 marzec 6 84, maj 7.00, lipiec 7 17 paździer­
nik 7 39 listopad 7.42, grudzień 7.42 

Upper, 8 stycznia. Loco 6 O0, styczeń 5 77, 
marzec 583. lipiec 5.99, październik 6.11 listo­
pad 614, giudzień 623. 

Brema, 8 stycznia. Loco 7 47, etyczeń 6 91 
marzec 7.01, maj 7.19, Epice 7.34, październik 
7 55, grudzień 7.69 

Alekscnd/Ja, 8 stycznia Sakc.Uaridis sty­
czeń 12 17. marzec 12 53, mai 12.92 lip!ec 13 ?2, 
iistop"d 13.75. Ashmouni: luty 9 90 kwiecień 
10.05, czerwiec 10 27 październik 10 62 

Ani grosza krećym \ 
bez zasiągnięcla informac-1 w Biurze • 

I I N R N I I T N I U I » » 

TT 
Największe w Lodzi Hiuro lnf«rmacj> 
kre-ytowych — 1500 w!a«nycb kores­

pondentów w kra n i zagranicą 
NARUTOWICZA We 3 0 

tel. 129-30. 

Giełda pieniężiifi. 

wypłatę telcgraficzmą na New York 8.927. 
Kursy dewiz notowano: New York — 
8.921, Londyn — 30.45. Pary i — 35, 
Szwajcaria — 174.10 Włochy — 45.5Qt 

Holandja — 358.15, Belgja—124.05. De­
wiz na Pragę nie notowano. W tranzak-
cjach m i ę d ' 2 Y B A I N K O W Y C H dewizami na 
Berlin obracamo po 211.90. W obrotach 
pozaglełdowych za markę niemiecką w 
got. płacono — 211.30. doi. got.—8.905 
rubel złoty — 5.04, rubel srebrny—1.63, 
Mon - - 0.78. Kurs czerwońca dziś gwał­
townie się załamał, spadając do pozio­
mu 2.80. 

AKCJE. Papiery dywidendowe w za 

z HANDLU DETALICZNEGO 
RĘCZNEM. 

OBUWIEM 

W 

8 proc. listów Warszawy. Popyt na obli­
gacje 7 proc. stabil. przewyższfł znacz­
nie zaofiarowanie 1 wobec wynikającego NOK&IO ROWYM 

stąd braku .rrtiteriału, zapotrzebowanie 
me zostało całkowicie pokryte. Notowa­
no: 3 proc, bud. — 32 4 proc. Inwest. 
zwykła — 81, serlowa — 90, 4 proc. 
premj. doi. — 42.50. 5 proc. konwers. — 
39.75, 7 oroc. staWI. 52.75—55—53.25, 
8 proc. obltg. i listy B.O.K. i B-ku Rol­
nego — 94, 7 proc. oblig. i listy B.O.K. 
I B-ku Rolnego —- 83.25. Na rynku pry­
watnych papierów procentowych tenc'en-
c|a nieco "słabsza. Notowano: 4 proc. 
ziemskie — - 3 1 . 8 proc. m. War^awy 

!••::> "u detalicznym obuwiem ręcznem w 
listopadzie i grudniu zaznaczyła sie dalsza znlł 
ka obrotów, sięgająca w niektórych przed się 
bio.rstwach 20—25 ppecent. Kupcy te) branży 
podkreilają i i przeprowadzane w ostatnim cza­
sie n'cktóre , wyprzedaże" poniżej ws>zeUciej 
kalkulacji kupieeldej, etwerzają groźną konku­
rencję 1 wpływają w pewnym stopniu oa de z v-

..\\ lynkit 

O K A Z J E D O H A N D L U 

Firnu krajowa w Knlowicach przystąpiła DO 
automatycznego wyrobu ZATWORÓW z musy pa­
pierowej do butelek na mleko Zetwory TE pa­
rafinowane i nieparafnowane z nadrukiem jed-

i dwukolorowym pceiadają śred-
ncę 34 i 42 n Informacje: Izba przemysł i wo-
hrmdiowa w Poznaniu Firmy pragnące imiporto-
wac z Italji warzywa, roiliny strączkowe, nasio­
na, SADZONKI i zola lecznicze, zechcą, »'ę zg'o-
sió do izby handlowej połeko-italskiej w War­
szawie, ul. Wierzbowa Nr U , poiwudanrajic 
o tera izbę przemyslowo-haodlową W Poznaiu. 

nledbaplu. Notowano dziś tylko akcję 63—63,75—63 25, 8 proc. Lodzi 60.50-
Banku Pol^kleuro no 105. 160. 10 proc. Radomia — 64. 

PAPIERY PROCENTOWE. Obroty i « M I I N N N » I 

na giełdzie dizisiejszej skupiły się koło| 
paio'ierów procentowych. Tem też nale- ' 
Ży tłumaczyć zaniedbanie rynku akcyj-j 
nego. a nawet 1 zmniejszenie. obrotów I 
na rynku dewtzowo-walutowyim. Wzma­
gające się na giełdzie warszawskiej za­
interesowanie papierami procentowemi, I 
jrłriwnle nnńetwowerrri. wynika z staje 

tyton/u, zużywając zalecony przez lekarzy ,Pap-
meatoll" Jednorazowy wydatek! Cena zł. 3 45. 
Zamiejscowym za zaliczeniem (porto zł 1 50 na-
deeiać przy zamówieniu, lub za PRZEKAZRNIEM 
ceny zgóry). Wysyłko wylączaie przez R. J. 

1 UTRZYMUJĄCEJ Się Od pewnego CZASU M O C - 1 Schulz. Poznań Rybaki 7—8. 

Gilzy i bibułki 
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KIEDY P. RYMSZA PISAŁ PRAWDĘ: 
gdy oskarżał, odwoływał oskarżenie, czy teraz gdy cofa OMOTANIE. 

Nikt go nie wciągał, nic mu nie przyrzekał ani nie dyktował. 
Co mówi wiceprezydent dr. wie l iński o niesamowitej a ferze kanalizacyjnej. 

kly zamęt i — i jak to już wspominali­
śmy, stwarzają atmosferę niesłychanej 
korupcji. Jedni urzędnicy starają się za 
szkodzić drugim, licząc, że w ten sposób 
wyratują siebie, oświadczenia, odwoła­
nia i kontrświadczenia — zmieniają się 
jak w kalejdoskopie — niestety, w ka­
lejdoskopie, ilustrującym bardeo smutną 

(G) Podane przez nas w dniu we*©-]kartę z gospodarki tak poważnego wy-
rajsźym aż trzy listy p. Rymszy, wnoszą działu naszego samorządu, jak wydział 
w aferę w wydziale kanalizacji n ;ezwy- kanalizacji. 

W obecnej chwili naistotniejszą kwe-
stją jest wyjaśnienie, czy pierwsze listy 
p. Rymszy były pisane pod przymusem 
p. Rymlera — ba! — nawet pod dyktan­
do p. wiceprezydenta Wieluńskiego, czy 
też list ten byl złożony w wairunkach, 
które pozwalają nie wątpić w wartość 
zeznań p. Rymszy. Innemi słowy, chodzi 
obecnie o to, 

kiedy p. Rymsza Pisał prawdę — 
w liście do p. wiceprezydenta Wielińs-
kiego, czy też w odwołaniu tego listu, 
skierowanym do prez. Ziemięckiego. 

W tej mierze zainterpelowaliśmy po­
nownie p. dr. Wielińskiego, który oświad 
czyi nam, co następuje: 

— Listy pisane do mnie — zaczyna 

W l J U t r o non™?J e' p, wiceprezydent Wieliński — datowane 

I ftc^9f \ ł o n c " 7 , 4 2 są z 7 b. m., list odwołujący, do prez. 
JJ Zachód słońca 15.44 • » . • . " • , , • . J . n u 

Ziemięckiego, nosi tę samą datę. Zacho­
dzi tedy pytanie, 
w jaki sposób p. Rymsza nadał jednego 
dnia Ust polecony expressem do p. Zie­
mięckiego, skoro swój trzeci list, zamie­
szczony w „Republice" w dniu wczoraj­
szym przysłał do mnie — ciągnie p. w i ­
ceprezydent Wieliński — o godz. 22-ej 

wieczór. 
Który urząd pocztowy czekał specjalnie 
na p. Rymszę, by mu dać możność na­
dania listu po godz. 22-ej. 

— Co do owego dyktowania, to p. 
Rymsza kłamie tu w sposób mało inteli­
gentny. Najwidoczniej został pouczony 
przez kogoś. Prawdą jest, że gdy wrę­
czył mi pierwszy list, w którym oskar­
żał sam siebie o fałszywe oskarżenia 
Rymlera i w którym zarzucał pp. Skrzy 
wanowi, Stułkowskiemu i Filipowskie­
mu, że go namawiali do fałszywych ze­
znań, przyrzekając obronę i odprawę p'e 

mmmmmmmmmmmmmm 

Agatona P, 
Jutro Honoraty P, 

Wschód iłońca 7.42 
Zachód słońca 15.44 
Wschód księżyca 08.26 
Zachód księżyca 14.54 
Długość dnia 7.59 
Przybyło dnia 0,16 

Wybory w Tuszynie 
odbywają się dziś. 

Dziś odbywają się wybory do rady 
miejskiej w Tuszynie, gdzie jak wiado­
mo, na ogólną liczbę uprawnionych do 
glosowania 2,000 obywateli zgłoszono 7 
list kandydatów. 

Wten sposób przy możliwej frek­
wencji 50 proc. wystarczy około 500 glo 
sów, by uzyskać większość "w radzie 
miejskiej. 

Charakterystycznem jest, że w swej 
monografii o Tuszynie ks. Mazurowski 
podkreślił, że Tuszyn jest miastem dzi-
wnem, wszyscy się wiecznie procesują 
a w żadnym wypadku nie może zapano­
wać jakakolwiek zgoda, (b) 

Skarby w podziemiach. 
Znów znaleziono srebrne kubki. 

(gr) Okolice Łodzi są niewątpliwie 
słynne w gronie archeologów polskich. 
Gleba pod miastami i miasteczkami w 
naszych stronach obfituje w b. liczne pa 
miątki jeszcze z czasów dawnych sło­
wian. Snać, że i wtedy mieszkali tutaj lu 
dzie zamożni... 

Ostatniego wykopaliska dokonano 
w tych dniach pod Sieradzem. W czasie 
kopania dołu na kartofle znaleziono ki l­
ka kubków srebrnych łącznej wagi 59,5 
grama. 

Kubkami zajmą się niewątpliwie u-
czeni. 

Dodatkowa Korni 
sf a D o b o r o w a * 

We wtorek dnia 12 b. m. od godziny 
8.30 rano rozpoczyna urzędowanie w 
lokalu przy Al. Kościuszki 21 dodatkowa 
komisja poborowa rocznika 1910 i star­
szych, którzy dotychczas nie stawali do 
przeglądu wojskowego i nie mają ure­
gulowanego stosunku do służby wojsko­
wej. Winni stawić się poborowi przyna­
leżni do P.K. U. Łódź — Miasto 1 t. j . za­
mieszkali na terenie 2, 3, 5, 8, 9, i 11 ko­
misariatów p p. o ile otrzymają wezwa­
nie ze starostwa grodzkiego. 

•••••••••••••••••••«0«0«00««««9< 

Dr. 1. POLAK 
przeprowadził się na u l . 

Al. Kościuszki 53 
t e l . 2 4 6 - 1 0 . 

niężną, — kontynuuje p. dr. Wieliński, — 
że zapytałem p. Rymszę wtedy, dlacze­
go to czyni. Nie wahałem się, by posta­
wić p. Rymszy pytanie, że skoro jeden 
raz oskarżył już człowieka, licząc na wy 
nagrodzenie w gotówce, to może i tym 
razem oskarża innych z kolei za pienią­
dze p. Rymlera?... Czy p. Rymler n»e 
prosił i nie namawiał pana, by pan z 

czemś podobnem, jak ten Ust, się do mnie 
zgłosił, czy nie chciał panu dać 1000 zło­
tych?... 

W tem miejscu p. Rymsza oburzył 
się: 

— Ależ, panie prezydencie, — rzekł 
nie bez pewnego uniesienia, — gdyby 
pan powiedział, że mi p. Rymler chciał 
dać 10 tysięcy złotych, to mógłby mnie 
pan prezydent posądzać, ale za tysiąc 
złotych jabym takiego św... nie zrobił! 
Słysząc te słowa, — informuje nas da­
lej p. wiceprez. Wieliński, nabrałem prze 
konania, źe istotnie p. Rymsza wie, co 
mówi, że 
jest świadom liczb i wartości pieniądza... 

Z kolei poruszamy sprawę rzekome­
go wciągnięcia p. Rymszy pr>zez p, Rym­
lera siłą do mieszkania p. wiceprezyden­
ta. P. Rymler musiałby ciągnąć Rymszę 
aż na ulicę Cegielniana, musiałby go da­
lej wciągnąć na trzecie piętro, podczas 
gdy faktem jest, który mogą potwierdzić 
świadkowie, że 
Rymsza czekał na schodach wiodących 
do mojego mieszkania przez pełne dwie 

godziny. 
W mieszkaniu poradzono temu gościowi, 
by bądź przyszedł za dwie godziny, 
bądź też, by wszedł i czekał. P. Rymsza 
oświadczył wówczas, że wejść me wej­
dzie, gdyż 

n i e w»e, czy p. Wieliński będzie z nim 
chciał mówić. 

Jest rzeczą niewątpliwą, że odwoła-

Czy ma Pani mało trosk? 
Czyż więc nie leży w interesie każdei z 

nas zapobieganie wszelkim zbytecznym i przy­
krym wypadkom w rodzinie? Gdyby każda 
matka to sobie uświadomiła, to z pewnością 
nie mielibyśmy tyle wypadków zachorzeft 
dzieci, jak to obecnie ma miejsce. Przeważnie 
bowiem dopiero wtedy jesteśmy poważnie za­
niepokojone, gdy już całkiem ostro występują, 
u dzieci tak groźne niedomagania, Jak: krzy­
wica (angielska choroba), skrofuły, koklusz, 
szkarlatyna, dyfteryt itp. Dziś zatem więcej, niż 
kiedykolwiek, koniecznem jest zapobieganie 
tym schorzeniom w porę, zwracając już baczną 
uwagę nawet na najdrobniejsze chorobliwe ob­
jawy, gdyż zazwyczaj nieznaczne napozór nie­
domaganie, sygnalizują poważne schorzenie. 
Nader dobitnym tego przykładem służy wy­
padek, jaki opisuje nam p. A. Kauoke, Łódź, 
Rokicińska 8. Pisze ona m. 1. „Mój mały synek 
był zawsze bardzo blady, na co nie zwracałam 
początkowo uwagi. Po jakimś czasie zaczęta 
występować ropa z jednego uszka i na oczku 

pokazały się małe pryszczyki. Wówczas dopie­
ro poradziłam się lekarza, który powiedział mi, 
że to wszystko powstaje z anemji. Ponieważ 
dowiedziałam się, że Emulsja Scotta działa bar­
dzo dobrze przy anemji, to zdecydowałam się 
na przeprowadzenie kuracji tym preparatem. 
Rzeczywiście skutek byl nadzwyczajny: ropa 
z uszka przestała występować, pryszczyki z 
oczka znikły i bladość także. Chłopiec tak się 
przyzwyczaił do Emulsji Scotta^ że sam przy­
pominał mi o swojem mleczku'. Takie pełne 
zapału sądy o Emulsji Scotta usłyszeć można 
z ust wielu tysięcy matek we wszystkich kra­
jach świata. I nic dziwnego, bowiem każda mat 
ka dobrze wie, że Emulsja Scotta, dzięki swej 
wysokiej zawartości Witamin A i D znakomicie 
wzmacnia organizm dziecka i czyni go odpor­
nym przeciwko krzywicy, przeziębieniu i wszel­
kim chorobom zakaźnym. Spróbujcie i przeko­
najcie się sameł Do nabycia we wszystkich ap­
tekach i drogeriach. Dla naszych dzieci rzeczy­
wiście niema nic lepszego I 

Łódź liczy 609 tysięcy mieszkańców. 
Przyrost ludności w ciągu 10-ciu lat 

wynosi przeszło 3 3 proc. 
osób, co Biuro naczelnego komisarza spisowe 

go m. Łodzi dokonało prowizorycznych 
obliczeń ogólnych wyników II-go pow­
szechnego spisu ludności, który został 
przeprowadzony w 1528 okręgach w 
dniu 9 i 10 grudnia r. ub. 

Z obliczeń tych wynika, że spisem 
objęto w Łodzi 609.336 osób. Ponieważ 
w liczbie tej było 4.049 osób przejściowo 
nieobecnych, przeto ludność obecna w 
dniu spisu wynosiła 605.287 mieszkań­
ców. 

Spis w roku 1921 wykazał, iż na te-
.ren'e Łodzi przebywało 451.974 osoby, 
i a zatem w ciągu ubiegłego 10-lecia lud­

ność Łodzi wzrosła o 153.313 
stanowi przeszło 33 proc. 

Zaznaczyć należy, że przyrost powyż 
szy jest w minimalnej zaledwie części 
naturalny, to fest pochodzący z nadwyż­
ki urodzin nad zgonami, bowiem w lwiej 
części zwiększenie liczby mieszkańców 
Łodzi nastąpiło z napływu nowych gro­
mad, w poszukiwaniu pracy. 

Dyłury aptek, 
Nocy <Jzfaiej*zej dyżurują następujące apte­

ki: J Koprowskiego (Nowomiejska 15), S Traw­
ko wsk tej B(rzezineika 56), M. Rozenbluma (śród­
miejska 21), M Bartoszewskiego (Piotrkowska 
Nr. 95) J Kłupta (Kątna 54), L Ciyitekiego 

nie, które ogłosił p. Rymsza w dniu 
wczorajszym nosi cechy otrzeźwienia. 
Rymsza działał niewątpliwie pod wpły­
wem rozważnych perswazji ze strony lu 
d^i mądrych i zabiegowych. Bowiem tyl 
ko przebiegłość ludzka mogła podsunąć 
p. Rymszy twierdzenie zgoła głupie i nai 
wne, 

jakobym mu dyktował zeznania. 
— Mam stuprocentową pewność — 

ciągnie p. Wieliński, — że obecny stan 
rzeczy w dochodzeniach prowadzonych 
w kierunku wyświetlenia nadużyć i prze 
kroczeń w wydziale kanalizacji i wodo­
ciągów stal się możliwy tylko dla tego, 
że zaraz z początku śledztwa nie usunię­
to na bok ludzi, którym zależało na po­
gmatwaniu sprawy, którzy 
pisali do mnie anonimy, oddane przeze 

mnie do urzędu kontroli miejskiej, 
ludzi, którzy wysyłali kłamliwe memor­
iały do kierownictwa wydziału i w któ­
rych interesie było zaciemnienie tego, 
co powinno wyjść na światło dzienne. 

— Jedno z pism miejscowych — kon­
tynuuje p. wiceprez. Wieliński — prze­
mawia za p. Rymszą i lansuje sprawę dy 
ktanda, pod które rzekomo pisał swe 
pierwsze oświadczenie p. Rymsea. — 
Twierdzenie o dyktowaniu jest zdaniem 
p. wiceprez. Wielińskiego zarzucaniem 
mu tak anielskiej naiwności, że bodaj nie 
wymaga odpowiedzi. Naodwrót faktem 
jest, że to właśnie głównie dzięki sta­
raniom p. Wielińskiego sPrawa Rymszy 
zostanie skierowana do urzędu prokura­
torskiego. Jest bowiem faktem niezbi­
tym, że gdy na posiedzeniu komisji ka­
nalizacyjnej w dniu 10 grudnia zgłosił 
dr. Wieliński interpelację w sprawie 
Rymszy, otrzymał od prez. Ziemięckie­
go, który przewodniczył komisji, wyja­
śnienie, że 

prez. Ziemlęckl zbadał sprawę wspólnie 
z inż. Skrzy wanem i że obaj panowie po­
stanowili wspólnie zwolnić p. Rymszę 

z zajmowanego stanowiska, 
wypłacając mu trzymiesięczne odszko­
dowanie. 

W ten sposób miał p. Rymsza dostać 
premję w sumie kilku tysięcy złotych za 
zachowywanie s'ę, które budziło jednak 
poważne zastrzeżenia. P. wiceprezydent 
Wieliński sprzeciwił się takiej decyzji i 
zdołał przekonać prez. Ziemięckiego, by 
sprawę jednak skierować do urzędu pro­
kuratorskiego i wdrożyć dochodzenie. — 
Skąd więc mógłby p. dr. Wieliński zau­
fać w tych warunkach p. Rymszy I skła­
dać w jego ręce własne bezpieczeństwo 
czci i wolności, któreby narażał, gdyby 
mu taki list dyktował. 

P. wiceprezydent Wieliński miałby, 
według don'esień tegoż pisma — jakoby 
przyrzekać p. Rymszy, że pozostanie on 
na stanowisku. Przecież p. Rymsza do­
brze wie, że takie przyrzeczenie leży 
poza możliwościami p. dr. Wielińskiego. 

A już nonsensem jest, jeśli o własną 
skórę p. Rymszy chodzi, jego trzeci Ust, 
mówiący o owych rozliczeniach za roz­
jazdy, Ust nadesłany do p. wiceprez. Wie 
lińskiego z miasta. O tych rzeczach 
mógł wiedzieć tylko Rymsza i 
nikt go do takiego oświadczenia i przy. 
znawania się do przekroczeń, wręcz kry 
minalnych, nie mógł namawiać. 

P. dr. Wieliński złoży wszystkie listy 
właściwej instancji do zużytkowania. 
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t e a t r m i e j s k i . 
, w niedziel?, o godzinie 4-ej po poł 

i we wtorek wieczorem stanowąca w dalsły-n 
ciągu rewelację artystyczną Łodzi -Spraw* 
Dreyfusa''. 

Dziś i jutro w:vezorem bawić będzie publicz• 
nosć kapitalny Michał Znicz w arcyweoolyni 
.Doktorze St:eglrtzu'' 

Wkrótce premjera p-awdzrwic karnawało­
wej skrzącej się werwą i humorem, frapującej 
komedii Arnolda i Bacha ..Królewski łilro" (Hul-
la di BuUu) w reżyserii J. Waldens. 

W potnych próbach ped reżyserią dyr. K. 
łWowskego arcydzieło A l Fredry „Pan Geld-

Jedyny występ Kazimierza Krukowskiego. 
W środę wystąpi roz jeden W Teatrze Miej­

skim ulitbcniec catej Polski artysta teatrów: 
.Morskie Oko-, . Qu'-Pro-Quo" i- .Banda' od­
twórca głównych ról w ('imach: .Tajemnica 
starego rodu", , Janko muzykant'* ,,Ułańl, uła­
ni" i wielu innych — Łapek Kazimierz Kru­
kowski, w zimcłaie nowym przebojowym reper-
tv. — Bilety w kasie z orna wian ul. Trau­
gutta Nr. 1 

T E A T R KAMERALNY. 
Di s o godzinie 5-ei po pol. po cenach zni­

żonych i w środę wieczorem gwóźdź bieżnego 
seaorrui — ..Hau Hau" a Micha cm Zniczem 

Dziś, jutro i pojutrze wieczorem ostatnie 
powtórzenia powodzeniowej , M'.- v Hobbi" * J. 
Macherską w roli tytułowej 

W sobotę premjera wyreżyserowanej przez 
Z. Zićmbtóskiego satyrycznol, zahaczmłjjcei o mo­
menty społeczne i ogólnoludzkie komedii Bru­
nona Franka .Burza w szklance wedy". 

Pod kierunkiem J Waldena próby t świet­
nej komedii St KUdrzyaskego „Czwarty do 
bridża''. * 

^SZALONY K A P N ' W » L " W T E A T R Z E 
„BOMBA". 

.Szalony karnuwał" w teatnze , Bomba'4 

Jest niewątpliwie jedoem z najlepszych Wdo­
wiak rewjowych, jakie kiedvkolw'«k oglądana-
my w Łodzi Publiczność która każdego wie­
czoru azczelnie Łapcio a widownię, przy otwar­
tej scenie oklaskuje poszczególnych wykonaw­
ców programu, którzy istota1* zasłużyli na naj­
większą pochwałę. Szczególnero po wodzeniem 
c'eszy się oczywisc'c znakomity konik polski. 
Romuald Gieracie ński (aktualny, srcyd.owcnny 
monolog „Ferdek'' i ty wolowy skecz . Poradnia 
alkoholowa1'),, kcól płyt gramofonowych, Ta­

deusz Faliszewski w nowych piosenkach or*z 
iwietna para baletowa B%:-g'«laks — Maran w 
.Wschodzie stoika" i „Pes l i iu - rrnilosci'' Do-
-tkohali ŝ ę również w swych numernch Balcera-

JWiy^aj^Halmirskn. Różyóska or*t Suchcick: i 
we.o . Powszechno za.ntćresouiarile wzbudzają, 
pomysłowe piękne dekoracje. 

Dziś w „Bombie'' t-zy przedstawienia: o go­
dzinie 6.15, 8.15 i 10.15. 

„ARARAT". 
Dziś i dni następnych ciesząca się niestali-

nacym powodzeniem, gorąco tklasklwaną prze* 
publiczność, wesoła i barwnu rewia p. t. 
„M'lach iun der Welt" pióra M. Brodersana 1 
J. Obarzanka. 

Piękne miniatury sceniczne, cudowne Pleśni 
i piosenki ludowe oraz niezwykle dowcipne 
skecze i monologi wywołują zachwyt na. wi­
downi I niemilknące brawa. 

Hustraeja muzyczna D. Baigelmana, deko­
racje l kostiumy Diny Matus 

Ceny biletów znacznie zniżone. 

Z INSTYTUTU PROPAGANDY SZTUKL 
Otwarta w niedzielę wystawo anza&Z/enia 

artystów plivstyków w Łodzi spotkała de; t nie-
bywałem uznani*™ praay, reit!o4n-'ków sztuki i 
szerokich warstw publiczne/ci l zwiedzana jest 
tlunwe, 

Kat.-Jo^ wystawy obejmuje prace 31 arty­
stów —- łcdzłon a mianowicie !. Arnold, 6. 
Breo£u1ak'ej, Z BuidzinskV'o S. FinkcUte na 
K Hller-a, J Kownena. J. Krauzego B Kude-
w :cia, F. Kunitzcra Z Lipińskiej. H. Lor'», A, 
Menkes, F. Pacanowska. R Radwańskiego T 
Sprusiaka.. "stawa Wł. Strzemińskiego, M Sza* 
piVo R Szenbrun. N. ł>z.<gla, A . Szydłowski*, 
go, M. Trębacz*, B. Urysorva, Fr Wciczoweki*-
gp, St Wegnera l Ch ZieUrWego Rrethyt A. 
Czeczoita F. HerazAokówny, K. Kobro l Z Ko-
w*>lcw«k'«go Metaloplastyka: J. Kahane. 

Wystawa otwarta codzienni* od godziny 
11-ej do 21-ej 

KONCERT JÓZEFA TUPCZYŃSKIEGO, 
Sławny p'ao:sta polski Józef TunczyńskJ, 

o którym prasa tutejsza 1 zagraniczna wyrażą 
się z nadzwyczajnem uznaniem daje swój je* 
dyny recital fortepianowy, który odbędzie się 
w sali Flharmonji w nadchodzący czwartek, dala 
14-go b m., o godzinie 8 30 wieczorem W pm-
gnamie artysta wykona utwory Bacba-Buson"efo 
Be«thovena. Cnopina Debue«v'Łj{o Dohną» 

ny>ego. WUidigerowa, M«ii*zewski«|o 1 nnycb. 
Wszystkie uczenie* i uczniowie niewątpliwi* 
tłumnie pospieszą aa ten koncert 

jUTRZhJSZE ORATORJUM ..JUDASZ 
MACIIABEUSZ". 

Jutro odbędzie e:ę w -sali Filhnrmonji zapo­
wiedziane welkln oratorium w 3-«h czełoiach 
Fryderyka HBndk p. t. „Judasz Machabeus*" 
na glosy solowe, chór mieszony i chor oolopię-
cy oraz oxk'«strę i organy Udział w koflejróe 
bierze 123 osób. Jako soliła: wystania: Marja 
Bielecka (sopran) Iza SzereszewAa (altk Adam 
Dobosz (UnorJ, H Bender (bas) chór tow. iptc-
wu .Ogniwo" z Keitowi* oraz Łódzka Orkiestra 
Fiłharmoniozna pod dyr prof St Sroń^kieg* 
Programy z tekstem nabywać będzie ototoa na 
ml«>cu przed koncertem. Oratorfum. jak nalcta» 
io s.'ę erodz^wać, wzbudziło w aaerem mieici* 
wielkie zainteresowanie. 

1 0 . 1 i»32 \n 1 0 

D!a reumatyhów i cierpiących na bóle nerwowe. 
Co zaleca pr^zto 6000 lekarzy. 

Reumatyzm, podagrę i podobne cicroienia wy­
wołują (sk wiadomo zaburzenia w przemianie 
materji Chory organizm wytwaraa w zbyt wiel-
kxh ilo-icach kwas moczowy, krew zaś w nie­
dostatecznym stopniu wydziela ten straszliwy 
jad. Zastosowanie* środków uś-ni •-•trapiących przy 
nosi choremu coprawda ehwilovą ulgę l c z ne 
uwaluiu go w zupełności cd • ><-b okronych 

• cierpień. Radykalne uzdrov;LT'c z reumatyzmu 
i często powiązanych z ni-i. oólów cerwewych 

dziewauie pomyślne rezultaty „Z wielką przy­
jemnością donosie, WP ;ż po użyciu $ opako­
wań Togalu wyiec.:v!.t * BtJ runełnie t upor­
czywego reumatyz-uii, prześladującej m % 
paru lat*' pisze nam pełna itpału p. Zofja Zwo­
lińska, Lwów, Jabłonowakicb 3o Na utycie 
Togalu zdecydowałam się dopiero po wyczer­
pana wszystkich innych środków aptecznych 
Dlatego też czujo się w obowiązku przesiać 
WPanora ninrejsze podziękowanie i zaznaczam. 

B A J O J O P R O Ł f t A M i 

nastąpić tylko wtety nu / : , gdy leczeńe stawią ,że będf usilnie nieoceniony preparat Togal ;iO 
sobie za zadanie zupełne uiunięc'e, a conf jinnicj |lecać mym wszystkim znajomym, jako :e lyny 
zapobieganie aajromadz "niu się kwasu moczo- środek na wyleczenie reumatyzmu'1. Lecz rów-
wego. Ten etraszliwy jad bowiem, sadów ąc się nież przy podagrze, bólach w krzyżu rwan u 
w postaci citrysu iak igUilki, drobnych krysz- w stawach, łamaniu w kościach bólach ne< . w 
tałów w mięśniach, staw ich i innych cze/cinch wych i głowy, gryp'«, przcalębienlach i pokr?w-
ciała wywołuje te iSoKi.a.-.t •..••. i roe«zł«ce ićlc. ,nych cierp^niaeh d•'.A.:tabletki Tojał szybko 
To zadanie w iap;ln3śct spełniają tabletki Io-
gal które właśnie w za.->iicu zmilczą,'.. !e «ie-
domaganid Lek len w n u a n r . v sposób usuwa 
pierwiastki choroSu'wó-:ze DI.it•.•<!> też nawet 
w ehtonie/uy-n wypadlcich, gJy nn? środki za­
wiodły oeir.4n:ę;a orzy TOinocy Togahi nadspo 

i pewnie, N-ieszkodliwc dla »e"ca, żołądka i in­
nych organów. Jetil pnzeezlo *o00 lekn-zy, a w 
tej liczbie wielu słynnych profesorów Totfal or­
dynuje to. przecież każdy Z pe'nem zaufanicii 
zakupić go może. We wszystkich aptekach 

Obrona bezrobotnych rzemieślników. 
Wykwali f ikowani pracownicy nie korzy­

stała z żadne} pomocy. 
(i) Jak się dowiadujemy, cechy rze- pracy 

mieslnjcze rtttią, W dn.acb najbliższych czeladnik tttemleśłniczy pozostaje bez 
rozpocząć enerii^zną akcję, zifijei zająca żadnych środków do życia, 
do obrony bezrobotnych rzem ei lnków. Przeważnie warsztaty zatrudn-ają po 1-
któt^y znajdują się w niezwykle trapez- 2 pracowników, wobec czesko ne posia­
nej sytuacji, nie otrzymując ażdne, zgoła dają t v . prawa d o zapomÓK ustawowych 
pomocy. W przyszłym tygodn. odbyć się w funduszu Bezrobocia. Jak wiadomo, 
mają w tej sprawie w Lodzi zebran:a tze ubezpięczęn-e na wypadek utraty pracy 
ni eślników, na których mają być ucliwa obejmuje tylko takie zakłady, które za-
lone odpowiednie rezolucje i za pośred- tmdnają conajmnicj 5 pracowników, 
n-ctwem izby rzemieślniczej przesłane 3ardz« wielu rzemieślników nie pra-
d o mnisterstwa pracy i opiek społe- cuje nadto na miejscu w warsztatach 
t^iiej. lecz pizy.muje robotę do siebie do domu. 

Przyzwyczajono s!e traktować warst- W tym wypadku uważan są już za cha-
wę rzemieślniczą, iako lupn»ków, a iako tacy n̂ e mają prawa do 

klasę średnio zamożną. żadnych zgoła zapomóg. 
Tymczasem sprawa przedstaw'a się zgo Sytuacja przedstawia się o tyle groź-
la inaczej. W Polsce jest około pół m !l- nie, że. jak wykazują organizacje rze-
jona wykwalfikowanych rzemieślników 
Nię są oni do dnia dzisiejszego objęci 
żadną ustawą po za kasą chorych. Mimo 1 

tnieśincze, obecnie 
około 80 proc. c*eladn«ków pozostaje 

bez pracy. 

PROGRAM ROZOL^ŚNI ŁÓDZKIEJ 
.POLSKIEGO RADJA". 

NlEDZaELA, dnia lo-go stycznia. 
10 00—U 45 l ian ..i ja nabożeńelwa ze 

Lwowa. 
U 58 —12.15. Sygnał czasu z W-wy, hejnał 

z Wieży Xlar(eckięj w Krakowie, odczytanie pio-
gramu dzienogo i kom meteorolog z W-wy 

12.15—14.00. Poranek symfoniczny z Filhar­
monii Warsi. Wyk.i Ork. Filharm pod dyr A. 
Dolżyckiego i Ryta Zausmcówna (fort) W pro­
gramie utwory Piotra Czajkowskiego. 1] Uwer­
tura „Wojewoda". 2} Kcncert fort. B-raoll 3) 
Symfonja ą-ta 

14»-15: Przerwa. e, 
15 00-15.55, Muzyka ludowa z W-wy. 
15 35—16 20. Program dla dzieci; 1) , Co się 

diieje na świecie"—tygodnik radjowy 2) . Duch 
z emi w Chłopach Reymonta'' — feijeton prof. 
L. Pomirowskiogo Tr. z Warszaiwv. 

16.?0—16 40. Płyty gramof z W-wy 
16,40—16 55 Odczvt z Krakowa p. t ,Nor-
16 <0—16.55. Odczyt z Krakowa p t ..Ener­

gia w<x!na i jej wyzyskane u n«» i gdzieindziej", 
wygłosi prol, L Wygrzywalski. 

Ki.55—17.15 P|yty gramof z W-wy. 
17 15—17 30, „Zawisza Czarny" — wygłosi 

p St Malachowsk! Tr. z W-wy 
17 30—18/-5 Odczyt z Wilna p. t . 0 dzta-

łalncic1 Ks Biskupa Baodurskiego'' — wygłosi 
p. M. Limanowski. 

17 45—1900 Koncert popularny w wyk. 
ork. P. R pod dyr Al, Staask^go oraz pieśni 
Choiina w wyk. M, Mcdrakowskiej Tr z W-wy. 

19 00—19.20 Rozmaitości 
19.20—19.30 KorauiAat sportowy łódzki 
19.30—19 45. Kalendarzyk filmowy, reper­

tuar teatrów i odczytanie progu mu na dzień 
ncstęrny 

I 19 "5—2013 Słuchowisko z Krakowa p t. 
Filozof z przed dworca" — Rusinka. 

I 20.13 —31.55 Koncert oopułarny. Wyk: Or­
kiestra P. R pod dyr J. Orimifokiego. E Mos­
sakowski (baryton) i L. Urstein (atkomp). Tr, 
z Warszawy. 

| 21.55—2?10. Kwadrans literacki Groteska 
J Jankowskiego p. t ,,Pocta - wierzyciel". Tr 
z Warszawy. 

I 22.10--2? 40. Koncert solisty ze Lwowa 
I 22.40—22 56. Kom. meteorolog, oraz wiado­
mości sportowe Tr. z Wasrzawy 

23.00—24 00. Muzyka tanczna z W-wy 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
13.10. Sztokholm. Koncert symfon. 
15.10. HHversum, Transm. kon.ęrtu 

z Conccrtgebouw w Amsterdamie. 
18.30. Paryż. Tr. koncertu symfon. 

!Ź wymagane są od tej kategorji pracow- Nie korzystają oni z żadnych, albo nie , 
nków SPECJALNIE WYSOKIE KWA'1'F'KAEJE MAI Z ŻADNYCH ŚWIADCZEŃ I .TO WŁASNE * P O w O f N I H O U W Y I K i C W 
f a w M o W e r r r ł e - iroslardtrtt o n H f a w t t po 
ł o w y t y c h u b e z p e c z e ń , k t ó r e m a j ą r o b o -
t n ' e v , n a w e t n ' e w y k w a l i f i k o > y a n i . 

S k u t e k jes t t a k ! , ź e w r a z i e u t r a t y 

wpłynęło na r>odjce^ energicznej akcji 
organlzac], które zamerzają zwrócić 

się do ministerstwa pracy i op :eki spo­
łecznej » prośbą o pomoc 

podrożały radoodbiorniki zagrań czhe"' 
Posiadany na skłarzie zapas odbionrW^w 

Pzi«iai w ried»ie'e dn, 10 stvcznia 1932 r. o eedz 4»ej prpoł.. iako w 30-ty 
dzeó żałoby od iędzie się dla uczcenis pam ęci wiceprezesa naszego towarzystwa 

b. p. MAURYCEGO SAL0M0ŃCZYKA 
nsbożenstwo żałobne w ok lu towarzystwa przy uL Skwerowej Nr. 13. na które zapra­
sza Rodzinę. C.łonków i Sympatyków 

Z a r z ą d T o w . P r x y o d x l e u / a n l a U b o g i c h „ M n ł b y s z A r u m l m " 

D i n 

Opieka miasta nad cudzoziemcami 
Doniosły okólnik urzędu wojewódzkiego. 

W dniu wczorajszym magistrat m. 
Łodzi, otrzymał z urzędu wojewódzkie­
go okólnik w którym urząd wojewódzki 
wyjaśnia, że celem uniknięcia na przysu 
ioŚć nieporozumienia, w sprawach wyko 
nywania opieki społecznej nad obywate 
lami obcemi oraz powołując się na okól 
nik ministerstwa pracy i opieki społecz­
nej i dnia 16 stycznia 1925 roku nr. 
61/IX przypomina, że art. 15 ustawy o 
opiekach społecznych z dnia 16 sierpnia 
1932 roku (Dz. Ust. R. P. nr. 92 poz. 726) 
stanowiący, że prawo cudzoziemcom do 
opieki społecznej w granicach Rzplitej 
określają umowy międzynarodowe w 
braku za< tychże stosowane będą zasa-

SNOBIE STALE ITfU»HIIE! 
Zapomocą naszego o-
pateutowanego „Spod-
niocuronu" utrzymuje 
sie wszelkie spodnie 
stale dobrze wypraso­
wane!! Każdy nabyw­
ca może sobie tak')w. 
sam w y p r a s o w a ć . 
W razie nieskuteczno­
ści zwrot pieniędzy. 
Cena za komplet na 
1 parę spodni zł. 3.05 

• M M M M M M ^ ' ' ' e k * P ( U n a n ' Jerzego' 15. 
id̂ Il*:'.*/i.ŷ J •SU. 

W i I I stycznia 1932 r. Tow. Opieki nad 
Matka i Dzieckiem „Kropla Mleka'' otwiera 
VU Stację opieki i Poradnię dla Ciężarnych na 
Polesiu Konstantynowskim, ul. Srebrzyńskn 93. 

Stacja czynna codziennie od z. 9 do 15. 

dy wzajemności, nie może być rozumia­
ny jako ograniczający w czemkolwiek 
obowiązki gminy do udzielenia niezbęd­
nej pomocy cudzoziemcom, narówni z 
pomocą zastrzeżoną dla obywateli 
Rzplitej. 

Przepis ten stosuje si<? jedynie do 
zv/rotu kosztów sprawowanej opieki, to 
znaczy, że żądanie zwrotu poniesionych 
wydatków będzie traktowane o tyle tyl 
ko o ile państwo, którego dany cudzo­
ziemiec jest obywatelem, występuje 2 
żądaniami zwrotu wydatków, poniesio­
nych na opiekę społeczną, sprawowany 
mi nad opieką społeczną nad obywatela 
mi polskiemi. 

Ponieważ gminy mogą mieć trudności 
przy orjentowaniu się czy i z jakiemi 
państwami i jakiej treści zostały zawar­
te w tej mierze umowy (konwencje) 
względnie na jakich zasadach obywatele 
polscy mają prawo do opieki w tych pan 
stwach, z K t ó r e m i konwencje nie zosta­
ły zawarte, gmina która udziela opieki 
cudzoziemcowi winna zwrócić się za pos 
rednictwem właściwego wydziału powia 
towego do urzędu wojewódzkiego z do­
niesieniem, wyjaśniającem potrzebę i ro­
dzaj okazywanej opieki oraz wysokości 
poniesionych wydatków. Gmina może 
również zwrócić się z żądaniem repar-
irjacji cudzoziemca. 

Powyższe wyjaśnienie zaleca okólnik 
mieć na uwadze w wypadkach koniecz­
ności udzielania pomocy obywatelom 
państw obcych. (p), 

sprzedajemy po dawnych cenach, niepodwyższo-
nych. Korzysta cie z okazji 

R A S N O - A U D I O N , Łódź. 
Traugut ta 1, tel. 153-71. (gmacu Grand-Hotelu) 

z Teatru Sary Bernhardt. 
1930. Sztutęart. Recital kompozy­

torski Mikołaja topatnlkowa. 
20.00. Monachium. „Sztygar", <jfpe-

retka Zełlera. 
20.00. Lanuenberg, „Basparone", — 

operetka Mlllockera. 
20.15. Wiedeń. .Na tamtym brzegu", 

słuchowisko Feliksa Saltena. 
20.15. Berlin, „Pieśń mNoscl", ope­

retka Ericha Wolfganga KorngoWa po­
dług Jana Straussa. 

21.00. Rzym. Koncert symfonlczno-
wokalny. 

22.0.5. Londyn Regional. X l Koncert 
Niedzielny. 

RADJOApARATY naprawia, modernizuje, ełek 
tryzuie. 

A K U M U L A T O R Y ładuje I naprawia oraz wszel­
kie zlecenia wykonywuje tanio l solidnie 

Warsztaty Radiowe 

IGNACY HIRSZFELD 
Łódi, Piotrkowska 152. Tel. 129-40. 

DZISIEJSZY KONCERT POPOŁUDNIOWY. 
Dzis, w niedzielę o godzinie 3.30 po pol 

odbędzie się w sali Filharmonii koncert popołu­
dniowy Łódzkiej Orkiestry Filharmoarcznuj pod 
dyrekcją znakomitego kapelmistrza Waleriana 
Bcrdjajewa Jako soliści wystania, Marja Bal-
cerkiewiczówna która z tow. orkiestry wykona 
suitę Edw Gricega „Bergl:ot" or?a Ignacy Dy-
gas wykona z tow orkiestry cały szereg .iryj 

I operowych Pozatem orkiestra Filharmonie zna 
wykona uluvbona symfonię nicdi^ończana. Schu­
berta oraz Liiołffa uwerturę ..Robcspiezre" 

" OPŁATEK W FEDERACJI. 
W dniu dzisiejszym, t. j dnia 10 b m o go­

dzinie 17 30 w sali Ognska Oficersk:ego" przy 
ulicy Jerzego Nr 2 i 11-go Listopada Nr 83 za-
rzn.d grodzki federacji P.Z.O.O. w Łodzi urządza 
tradycyjny „Opłatek" dla członków organizaeji 
wchodzących w sk|ad federacji 

Kolegów, biorących udzfał w „Opłatku" 
uprasza się o punktualne przybycie 

http://DI.it
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Nisza aktywność. 
Polityka polska okazuje w ostatnich 

czasach wielką aktywność. Zwłaszcza 
kwesija układów o nieagresję z Sowie­
tami uwypukliła doniosłą rolę polskiej 
inicjatywy politycznej. Niewątpliwie, nie 
bez wpływu na wzrost prestiżu zewnętrz 
nego naszego państwa jest względna od 
porność wobec zawieruchy ekonomicz­
nej — większa aniżeli bądź co bądz 
gdzieindziej a także wstrzemięźliwość 
rząiu w eksperymentowaniu gospoćar-
czeni; politycznym atutem naszym jest 
niezawodnie ścisły sojusz z krajem, kto 
ry obejmuje dyktaturę finansową nie 
tylko Europy, ale bodaj i świata. 

Przy dzisiejszem zespoleniu polityki 
ze sprawami gospodarczemi — aktyw­
ność polityczna może i powinna być wy­
zyskana dla celów ekonomicznych, 

Prasn angielska z uznaniem podnio­
sła oględność min, Zaleskiego, który w 
czasie swej wizyty — jaka przypadła 
akurat na okres energicznych demar-
chcs szeregu rządów obcych w Londy­
nie z racji wybuchu protekcjonalizmu w. 
brytyjskiego — zachował umiar w ak­
centowani szkód, doznanych przez eks 
port polski do Angljl. 

Umiar jest oczywiście wysoką zaletą, 
którą jednak również musi cechować 
odpow.cjnle... umiarkowanie. 

Zespół faktów politycznych daje nam 
dzisiaj okazję do wysunięcia i zaakcen­
towania naszych życiowych Interesów 
handlowych względem kilko giup 
państw. 

Tek więc, na myśli mamy w pierw­
szej linji naszą sojuszniczkę zachodnią, 
która niewątpliwie zdaje sobie sprawę 
z konieczności zachowania na wschodzie 
Europy nie tylko politycznej i militarnej 
mocy Polski, ale i jej siły gospodarczej. 
Na wschodzie niewątpliwą ustępliwość 
wobec ekonomicznych postulatów pol­
skich ękazać może teraz w wyższym 
stopniu, aniżeli kiedykolwiek Rosja, 
względem której spełniamy obecnie jed­
nocześnie, rolę czynnika kontaktującego 
ZSSR z Francją, a zarazem rolę honoro 
h c ^ o pośrednika w pacyfikacji z Ru-
munją, Jednocześnie spodziewać się nioz 
na ustępliwości ze strony państw, które 
— jak Rumunja, a w części niektóro 
kraje bałtyckie uzyskają spokój od 
wschodniej granicy za sprawą Polski. 
Posunięcia ostatnie Polski dają jej wre­
szcie poważne atuty wobec państw któ­
re — jak Anglja — na czoło swych ha­
seł politycznych wysuwają kwestję roz­
brojenia. 

System ten zakazu przywozów, jak 
mieliśmy juź okazję akcentować, ma dla 
n?.s wartość wyłącznie o tyle, o ile zdo­
łamy go wyzyskać dla osłabienia nac;s-
ku, dławiącego zewsząd nasz eksport; 
to wykorzystanie jest w tej chwili moż­
liwe jak powiedziano wobec szeregu kra 
jów z uwagi na pomyślną konjunkiurę 
polityczną; niezależnie od tego — nada­
rza się okazja wywarcia presji na Niem­
cy, które nie mając traktatu handlowe­
go z Polską najsilniej ucierpią wskutek 
rygorów importowych. 

Słowem, spodziewać się powinniśmy, 
że wślad za wzrostem aktywności Poliki 
na forum dyplomatycznem — pójdzie 
niebawem wzrost aktywności na tereiie 
polityczno-handlowym. Dr. A. Z. 

Rynek WALUTOWY. 
W dniu wczorajszym na łódzkim 

rynku walutowym płacono za dolara 
8.88 i pół do 8.89 i pół, żądano 8.90 i 
pół. Ujawniła się różnica od pół do 1 gr. 
między kursem płacenia za drobne ban­
knoty dolarowe poniżej 10 doi. i więk­
sze na niekorzyść drobnych. Tendencja 
utrzymana. Obroty nieznaczne. Wszyst­
kie waluty wykazują tendencję stałą; 
frank francuski 35.05 zarówno w przelr* 
zie jak i gotówce, funt angielski 30.45 w 
przekazie i 30.50 w gotówce, marka nie 
miecka 210.70 w gotówce i 211.80, w 
przekazie. Złote ruble również przy ten 
dencji utrzymanej w monetach 5 rublo­
wych wynoszą 5.07 w płaceniu 5.10 w 
żądaniu, monety 10 i 15 rublowe do 
dwuch groszy droższe. 

Papiery wartościowe przy dość moc 
nej tendencji. 8-io procentowe łódzkie l i 
sty zastawne 60 i pół w płaceniu i 61 w 
żądaniu. (Dt). 

IV tj dekret doraźny prez. Hindenburga 
Odczyt wiceprezesa izby przemysłowo-handlowej* 

p. Mieczysława Her tza . 
Przy wypełnionej sali wygłosił w kolejowych, pocztowych i telegraiicz- 1 gramowego przemówienia dr. Gerdelę-

piątek, dnia 8 b. m., urządzony stara- nych o 15 proc, przymusowa redukcja ra. mianowanego komisarzem do spraw 
ulem Stowarzyszenia Techników i To- plac robotniczych i urzędniczych do sta kontroli cen, który wręcz zaznaczył, że 
warzystwa Ekonomistów w Łodzi, lute nu z dn. 1 stycznia 1927 r., zniżenie oem |„dekret doraźny b»erze kartele mocno 

' w garść". 
W drugiej części reteratu p. Hertz 

dał wyraz osobistym poglądom na moi 
t!i\vość realizacji postanowień dekretu 

trzy części: pierwsza — obejmowała wszystkie te postanowienia dekretu ule'doraźnego, który zresztą i w Nicm* 
treść dekretu doraźnego, druga — jego wyczerpują bynajmniej —• zdaniem pre->!czech tylko przez prasę rządową przy-
krytyke, trzecia — nawiązywała do legenta — jego treści. Niemniej doniosłą jęty został z entuzjazmem, podczas gdy 
stosunków polskich. W części pierw- dla życia gospodarczego jest bowiem Inne pisma ustosunkowały się do niego 
szej prelegent streścił nader skompliko- ocena poumięć, zawartych niejako m'-ę-' nader krytycznie. Niezależnie od kry­
wane i sięgające głęboko we wszystkie dzy wierszami i w ogólnym nastroju tyki zasad Notverordnung, prelegent 
dziedziny życia gospodarczego posta- dekretu. Tego rodzaju znamiennym mo-J poddał przytem subtelnej i gruntownie 
nowienia dekretu przyczem przyto- mentem, świadczącym zdecydowanie o przemyślanej analizie perspektywy rea-
czył szereg specjalnie charakterystyo/- ' głębokich zmianach w ustosunkowaniu llzacji poszczególnych postanowień de-
nych szczegółów bez uszczerbku d'ą się państwowej polityki gospodarczej krętu. Obniżenie płac może być z łatwo 
zwięzłości i niezwykłej przejrzystości Rzeszy do n.ektórych zagadnień życiaJścią dokonane z chwilą, kiedy liczba 

« Ł , UO>-
resujący odczyt wiceprezes łódzkiej artykułów ska telizowaąych <> 10 proc, 
Izby Przemysłowo - Handlowej p. Mie wreszcie znaczne podniesienie podatku 
czysław Hertz, i przemysłowego dla pokrycia niedobo* 

Prelegent podzielił swój referat na rów innych źródeł budżetowych —-jliwość realizacji 

odczytu. 
Zniżka oprocentowania papierów 

wartościowych i długów hipotecznych 

gospodarczego, jest kwestia karteli. bezrobotnych wykazuje gwałtowny 
IV dekret doraźny uważać można wzrost (w końcu r. 1931 — 5,3 mi|j.); 

bezwarunkowo za akt zerwania z do-
obniżenie komornego o 10 proc. poniżej tychczasową prokartelową i prokoncer 
stawek przedwojennych, naruszenie nówą polityką Niemiec. To nowe nasta-
świętości kontraktów, obniżenie taryf wienie wynika jeszcze dobitniej z pro-

Upadłości i układ 
W dniu onegdajszym na żądanie fir-' na dzień 29 września, 

my wierzycielki Dom Agenturowo-Han- i ¥ 
dlowy Erwu Sp. z. o.o. w Piotrkowie I W tym samym dniu ogłoszono upad-
ogłoszono upadłość firmie „Kruszów" . łość firmie „Auto-Tronsport" spółka a 
właść. Helena Kopańska, zakłady prze- ogr. odp. w Łodzi przy uL Cegielnianej 
myślowe w majątku Kruszów, Tuszyn 60 na żądanie wierzyciela Izaaka Okład 
oraz jej właścicielce Helenie Kopańskiej ka. Na dowód zawieszenia wypłat przez 
osobiście. j upadłą firmę, wierzyciel przedstawił 2 

Przedsiębiorstwo upadłej firmy skła weksle zaprotestowane z własnego wy­
da się z parowej cegielni i sieczkarni i stawienia tej firmy na sumę 205 zł, ora* 
młyna motorowego i istnieje od 1910 r. i przedstawił dwa odpisy wyroku Sądu 

także ceny, przypuszczalnie będą obni; 
żone wobec trwającej niezależnie od 
dekretu balssy (podobnie jak w Anglii); 
ale naruszenie kontraktów i zniżka sto­
py spotęgują w konsekwencji ucieczkę 
kapitałów, zniechęcą ostatecznie ciu­
łaczy I zabiją w przyszłości odbudowę 
kredytu, nie wydaje S IA również realną 
zniżka cen świadczeń komunalnych, wo 
bec katastrofalnej sytuacji finansowej 
miast niemieckich; nie ulega ponadto 
kwestji, źe również niektóre artykuły 
nawet skartelizowane nic obniżą się w 
cenie z przyczyn natury podatkowej 
(np. piwo) albo wskutek specyficznego 
układu stosunków rynkowych. 

Specjalną uwagę poświęcił prelegent 
przy krytyce dekretu jego genezie. Jest 

Vi T « 1 5 " T i 1 lu 1 h i T * T-A Tpr w y T • °ą. jasną, źe dekret jest w y r a z e m Upadla firma była w stosunkach han Okręgowego Łódzkiego zasądzające z t y Z W v c i e S t w f l r o l n i k ó w k t ń r 7 v zdołal i 
dlowych 
bywała towary, bądź na otwarty rachu- na rzecz firmy „Polskie Towarzystwo 
nek, bądź też na weksle. Ostatnio dopu- Zakładów „Skody" Sp. z ogr. odp. 
ściła cały szereg weksli z własnego wy-1 Kuratorem powyższej upadłości mia-
ctawienia do pro l e s i u / i których ncj- nowany został adwokat Rudolf P o h l , * 
wcześniejszy termin płatności przypadał sędzią komisarzem sędzia handlwy Tem 
na 29 września r. b., a firma wierzyciel- pelhof. Chwilę otwarcia upadłości ozna« 
ka, po bezskutecznem wezwaniu o zapła czono na dzień 7 grudnia r. ub, 
tę. nie mogąc otrzymać swojej należnoś I Na uwagę w tej sprawie zasługuje 
ci, zwróciła się do sądu z żądaniem ogło fakt, iż równocześnie z ogłoszeniem upa 
szenia upadłości, j dłości firmie przez sąd handlowy w Ło-

Na poparcie swojego żądania załą-, dzi, w tym samym dniu sąd grodzki w 
czyla 8 zaprotestowanych weksli na su-. Lesznie ogłosił upadłość centrali powyź 
mę 1774 zl. 27 gr. szej firmy „Auto Transport", znajdują-

Sąd przychylił się do żądania wie- cej się w Lesznie, na skutek prośby sa-
rzyrsiela, kuratorem mianował adwokata mej firmy, mianując zarządcą powyższej 
Henryka Felixa, a sędzią komisarzem sę firmy emeryt, st. sekretarza Sądu Z Le-
dziego handlowego Włodzimierza Eboro szna Feliksa Fiedlera, 
wicza. W ten więc sposób nad jedną firmą 

Uoadłą oddano pod dozór policji, a ' zarządzono przez dwa sądy postępowa-
ilę otwarcia upadłości oznaczono \ nia upadłościowe, z których na terenie 

centrali istnieją inne przepisy upadloś-
Ch 

ciowe, aniżeli na terenie oddziału łódz­
kiego. 

Kurator łódzkiego oddziału wobec 
tego nie byl w stanie przystąpić do ople 
czętowania majątku oddziału łódzkiego. 

Z aztl izb 
przemystowo-handlowych. 

(c) W Warszawie odbył się wczoraj 
zjazd związku izb przemysłowo-handlo­
wych, na którym łódzki samorząd gos­
podarczy był reprezentowany przez dy 
rektora izby inż. Karola Bajera, wice­
dyrektora dr. Herberta Zanda i radcy fabrykę wyrobów żelaznych w 
prawnego adw. Feliksa. Na porządku przy ul. Mielczarskiego 9, 
dziennym zjazdu, w którym wzięli rów-1 Podanie to w tych dniach zostało'i i i 
nież udział przedstawiciele izp rze- zwrócone Wiązowskiemu, wobec nieo-' te 

Przed miesiącem donosiliśmy o złoże 
niu podania o odroczenie wypłat przez 
Abrama Wiązowskiego, prowadzącego 

Łodzi 

mieślniczych i sfer rolniczych były na* 
stępujące sprawy: 1) skoordynowanie 
prac wszystkich czynników gospodar­
czych, 2) polityki celnej, 3) polityki prze 
mysłowej w związku z obecną sytuacją, 
4) ryczałtu dla drobnych płatników, 5J 
modyfikacji przepisów bilansowych w 
związku ze spadkiem kursów niektó­
rych walut i papierów wartościowych, 
6) jednolitej ordynacji egzekucyjnej. (Dt). 

płacenia przez niego opłat sądowych 
oraz kosztów ogłoszenia wezwania pu 
blicznego. 

ZABAWA TANECZNA 
Kolo absolwentów M, S H W w Łodzi, Ki . 

lirts.kiwjo Nr. 109 ureądza zabaw, taneczną, po. 
łączoną z występami arty^tyczneani, która od. 
będzie się w dnu 10 styczni., r. b. o godz.tti. 
4-ej po pol. w sali przy ul!<ry KilirUkU-.go Nr 109. 
Sympatyków i gości zaprasza 

zobowiązań (III Notverordnung) zresz­
tą z uszczerbkiem dla przyszłego kre­
dytu, ale nadto zwycięsko przeciwsta­
wi l i się ewent. zn?*co ceł zbożowych, 
co zdawało się będzie plerwszejn ra-
cjonalnem posunięciem, zmlerzającem 
do zniżki cen I obniżenia stopy życ'a. W 
konsekwencji korzec żyta cif Hamburg 
— wolna strefa — kosztuje 6 Mk., pod­
czas gdy w Berlinie aż 24 Mk.. na po­
graniczu belgijsko - niemieckim odby­
wa się w poważniejszych rozmiarach 
szmuglel chleba, który kosztuje w Bel-
gji 18 fen. za 1 kg. a w pobliskim Akwtr 
granie 48 fen. 

Nie ulega wątpliwości — twierdzi 
prelegent, że dekret zwraca się swem 
ostrzem przeciwko przemysłowi, to też 
nic dziwnego, że Związek Przemysłu 
Saskiego wypowiedział się przeciwko 
Notverordnung w sposób bardzo ostry, 
piętnując ujecie życia gospodarczego w 
karby policyjnych zarządzeń I dryln 
wojskowego. Równie krytycznie usto­
sunkowali się do dekretu ekonomiści nie 
mieocy kierunku liberalnego- Profesor 
Bonn uważa ostatnie dwa dekrety Pre­
zydenta Rzeszy za godzące w podsta­
wy ustroju gospodarczego; sztuczne ob 
niżenie stopy procentowej uważa tenże 
profesor za środek „równoznaczny z 
stłuczeniem termometru po stwierdze­
niu u chorego gwałtownych skoków 
temperatury". Z błyskotliwych powie-

PRZEDSZKOLE „DOM DZIECIĘCY"| 
syst. Montessori 

JĘZYKI OBCE DLA DZIECI 
pod kierownictw. 

W. KAPfcAKdWIW 
Przyjm. się zapisy codz. od 11—3 i 
Ą-i TRAUGUTTA 12, fr. U p, tekion 
Nr. 122-56. 

D o spriedanlii 

I-y numer po Towarzystwie Kredy­
towym m. Łódź. za 75 proc. wnrtn-
ści około 5.000 dolarów. Ohnv pod 

„Hipoteka". 

t l 
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Madzwyczafna 
OKAZ3A 

Do sprzedania nieruchomo.̂  przy ] l 
Listopada bardzo tanio potrzebny ka 
pital około 50.000 złotych. OL do Ad 
tninistracji 6od „Dony t.-!. 11.?--.^. 
OOOO0OOOOOOGOOOOC)OOOOO©O© 

t 

Cheyrolet, mod. \929, syl. wyrwuttn. 
towana sprzedaje E. Kumnier, Pusta 'i. 

dzeń prof. Bonną cytuje prelegent nader 
trafne twierd^.enie, że „o polityce decy­
dują dyletanci i zainteresowani*. 

W trzeciej części odczytu prelegent 
zastanawiał się nad możliwością zasto­
sowania w Polsce metod wprowadzo­
nych przez IV dekret Prezydenta Rze­
szy Niemieckiej. 

Po krótkiej dyskusji przewodniczący 
zamknął zebranie, dziękując przy ży­
wych oklaskach całej sali prelegentowi 
za pracowite zgromadzenie matefjałów 
i ich gruntowne oświetlenie. 

Równocześnie przewodniczący po­
wiadomił zebranych, że urządzane sta­
r a n i e m Stowarzyszenia Technikó.w i 
Towarzystwa Ekonomistów piątkowe 
prelekcje ekonomiczne, maiące na celu 
Informowanie inteligencji łódzkiej o naj 
ważniejszych wydarzeniach życia go­
spodarczego, będą kontynuowane. W 
piątek, dnia 15 b. m. wygłosi odczyt 
pod tyt. „Światowy kryzys gospodar­
czy'* poseł na Sejm dr. Mlecz. Szawle-
s k i , dyrektor Biura ekonomicznego Ban 

i ku Polskiego. hb. 



Nr.10 10.1 >/>tłM 1932: Str. 

Czy choroby płucne są uleczalne? 
Mehr^lTJf i ' k a * a r " ""ytóu, płuc, chronicznym kaszlu, flegmie, dłuaotrwałem 
b n««r«,v ?ek.,V F n ' C n " V ' ^ k ^ d v broszurkę pod powyższym tytułem. Autor p D R . l u T T M A N N 
nalurfln! L • F , n s " , o w s l c . ' c < ! ° "kładu kuracyjnego, wskazuje w sposób zupełnie dostępny drogi 
mo i bez onłaUtvUnnQH»a 'vcbciezkieh cierpień. Każdy cierpiący otrzymuje takową na żądanie za dar-
mo . bez W Pojtj, N»lezv nap,sa.pocztówkę (ofrankowan, 35 gr.) z podaniem dokładnego adre-

su do P U H L M A N N * Co, B E R L I N 7 8 9 , MOggelst rasse 2 5 - 2 6 a . 

CHORZY NA PŁUCA 

Dr* med. 

S. Kantor 
Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych, włosów I moczopiciowycb. 

Ewangie l icka 2 . 
Telefon 129-45. 

Przyjmuję od godz. 8—2 i od 5—8-ej 
Dla pan oddzielna poczekalnia. 

Pulowery 
artystyczne oraz kołnierzyki ręcznej 
roboty polecam, Piotrkowska 199 II w. 

I p.. m. 15, tel. 21364. 

DR. MED. 

F. Bornstein 
akuszer - ginekolog 

ŚRÓDMIEJSKA 29 (dawn Cegielniana 
nr 4), tel 134-90. 

Godziny przyjęć 10—12, 3—7 po poł 

Dr, m e d . 

SOMMER 
p o w r ó c i ł . 

ut. 6-go SietDDia 1 
tcleion 220-26. 

Chor. skórne, dróg 
moczowych, wene­
ryczne i kobiece. 

Przyjm. od 9 do 12 
i od 5 do 9 w. 

W niedziele i świę­
te od 10—12. 

Oddzielna poczekał 
nia dla pan, lampa 

kwarcowa. 

Dr . m e d . 
Fel iks 

en 

PORADNIA 

WEHER0L0G1CZHA 
Lekarzy - specja l is tów 

Z A W A D Z K A 1. 
czynna od 8 rano do 9 wieczór. 

Od tl-121 2-3 przyjmuje kobleta-lekarz 
w niedz. i święta od 9-2. Leczenie chor 

WENERYCZNYCH I SKÓRNYCH. 
P o r a d a 3 z l . 

Andrzeja 11 
Tcleion 137-43 

Choroby skórne 
i w e n e r y c z n e 

m o c z o p ł c l o w e 
godz, przyjęć: 

9' / ,—li rano 
5—7'/, po poł. 

wniedz.od 11-2 pp 

OIT STUPEE 
ROENTGEN. ZGIERSKA 17. 

od 12—6. niedz. 12—2. 
WENERYCZNE I SKÓRNE 

MIELCZARSKIEGO (Szkolna 12) 
od 7—9, niedz. od 4—6. 

Porady bezrobotn. niezamożnych 
w środy i niedz. bezpłatnie. 13 

Spytajcie się swego lekarza, a ten wam potwierdzi, że od suchot 
umiera więcej ludzi. niż. od innych chorób. Każdy wije kto cierp na 
kaszel, bronchlt, chrypkę, zallegmlenie piuc oraz koklusz, powinien 
natychmiast zabrać się do leczenia. Dobrym środkiem na choroby 
płuc okazał się preparat E AGO SOL. Przy użyciu FAGOSOLU w 
krótkim czasie linie kasze!, wzmaga się apetyt i chory nabiera ciała 
FAGOSOL mo>.na nabyć we wszystkich aptekach. 

Apteka M lOosenstadta, \Va j |sz^wa^PJ^)r^y^owsi<^c^^ 

MARA MASZYNOWA 
I I I 1UI 1 CODZIENNIE ŚWIEŻA Wa matowa. Zacierki jajeczne 
SUCHARKI KARLSBADSKICH 

oraz wszelkie wyroby eukiernicze 

c u k i e R N I ' a N. WEINBERGA 
Piotrkowska 38, tel. 143-82. 

Ceny zn i ionc . 

D o k t ó r 

Dr. m e d . 

Haltreeht 
Chor. s k ó r n e 
w e n e r y c z n e 
Telefon 245-21. 

P i o t r k o w s k a 10 
Przyjmuje od 8-9.30 
od 12'°—l s o po poł. 

i od 5 — 9 wiecz. 
W niedziele i świę­

ta od 9 — 1 . 
Dla pan oddzielna 

poczekalnia. 

Nie remontujcie 
waszych m ieszkań przed przeprowadzeniem dezynfekcj i 
przeciw p l u s k w o m (domieszki do farb nie są radykalne). 

Ty l ko świeca dezynfekcyjna „ F U M I G A T O R E - C I M E X " 
uśmierca bezpowrotnie p l u s k w y wraz z zarodkami. 
P r z e p r o w a d z a m y dezynfekc je mieszkań pod gwarancją . 

Zak łady Chemiczne „ S A L V A T O R " , Katowice 
P r z e d s t a w i c i e l : 

I n ł . Juljusz H a m e r I S .ka , Łódź , ul . 6. Sierpnia Nr. 1. 

Klinika Położniczo-Glrtekol. B IURO T Ł U M A C Z E * I P R Z E P I S Y W A Ć 

0,9 i i S. DRUEBINA Wacławy G ó r a j ó w 
6 go Sierpnia 15-17, tel. 153-10 

— uruchomiony został oddział położniczy na lłl-ei kl. — 
Ceny porodu wraz 10-dniowym pob. 

na 1 k l . ' zł. 3 5 0 — , na 11 k l . zi. 2 5 0 - ^ 
na 111 k l . zł. 1 9 0 — . 

Przy k a ż d y m p o r o d z i e obecny j e s t Dr. D R U E B I N 
Wznowiono przyjęcie chorych po cenach lecznic od 9.30—11 

Institut de Beaute 
ANNA RYDEL, załóż, w 1924 r. 
Lódż, Śródmiejska 16, tel. 169-92. 
Kosmetyka racjonalna oparta na 
nowoczesnych zasadach nauki. U-
suwanie bezpowrotnie szpecących 
włosów. Farbowanie włosów. 
Elektro-thermoholloterapja. Kwarc. 
Solux, resultre etc. Ceny przy­
stępne. Przyjm. od 10 do 8, dla 
pań i panów. Niedz. od 10—4. 

Klinger 
SPEC. CHOR. WENERYCZNYCH, 

SKÓRNYCH I WŁOSÓW. 
(PORADY SEKSUALNE), 

Andrzeja 2 Tel. 132-28 
Przyjmuje od 9—11 I 5—8. 
w niedziele I święta od 10—12 

Od t—2 w Lecznicy. Piotrkowska 62. 

DR. MED. 

i BorzekowSka 
Akuszerja i chor. kobiece 

p o w r ó c i ł a . 
Gdańska 44. Tel. 185-88. 

Dr. med. 

Łódź, Andrzeja 9. Tel. 236-40. 
TŁUMACZENIA Z JĘZYKÓW OBCYCH NA JĘZYK 

POLSKI I Z POLSKIEGO NA JĘZYKI OBCE. 
P o w i e l a n i e : C e n n i k ó w , o f e r t , c* t ku la rzy . 

z a w i a d o m i e ń I t . p, 
ZAŁATWIANIE KORESPONDENCJI HANDLOWEJ. 

o e s e o s s s o M s e s e e e s o e s s e s e s s s e s e e e s f e t e a * 
Zatw. prze/ U W. R, 1 O. P, 

13-go grudnia r. b. upłynęło 13 lat od chwili 
przerwania przez amerykańskie Towarzystwa 
Ubezpieczeń działajności na terenie Rosji. W 
ciągu tych 13 lat właściciele polis ubezpiecze­
niowych Towarzyatwa 

EO.UITABLE 
nie otrzymali należności przypadających ubez­
pieczonym za polisy za które v/ ciągu wielu 
lat opłacano składki w złotej walucie Ubiegłe 
13 lat dowiodły najwyraźniej że należność moż­
na 'otrzymać jedynie przez wytoczenie sprawy 
w amerykańskich sądach. Wszyscy ubezpieczeni 
którzy przechowują dotychczas polisy, powinni 
pamiętać, że upłynęło już 13 lat i że najeży na­
dać sprawie bieg, celem otrzymania pieniędzy 
Zwłoka i niezdecydowane stanowisko mogą 
wkońcu narazić na straty z powodu przedawnie­
nia. DOLLAR CLAJMS COMPANY INC, 527 
Fifth Avmue, New York City, U S.A. przyjmuje 
polisy ubezpieczenirwe, celem wywindykowania 
należności bez pobierania jakichkolwiek zali­
czek. 

Powierzając nam sprawę nawiązujecie sto­
sunek z amerykańską firmą, posiadającą wielką 
rutynę w tych sprawach. Referencje wysyłamy 
na żądanie 

Wszelkich mforroacyj w Warszawie udziela: 
POWSZECHNE TOWARZYSTWO POWIERNI­
CZE, S. A., Warszawa, Królewska 16 Telefony: 
349-44 i 656-55. 

S Z K O Ł A 

I I 

Eychner Jakób 
Spec. chorób wewnętrznych I dzieci 

PRZEPROWADZIŁ SIĘ, 
na ul. ŚRÓDMIEJSKA 12, tel. 111-24 

Przyjmuje od 6—8 wiecz. 

Dr. med. 

1. ItaiMi 

Pul. Maurycego Trębacza 
Pio t rkowska 7 1 , m. 10, III p ię t ro . 

Zapisy codziennie. £ 

• • • • • • • • • • • • • • • • o e s e s o e s s e s s s s e e e e s s e 

c

YhydIe> 

cbor. kobiece I akuszerja, 
przeprowadziła się na ul. Pitsudskieg 
Nr. 69 (róg Narutowicza) i przyjmuj 

od 3—5 pp. Telef. 113-65. . 

LECZNICA 
LEKARZY SPECJALISTÓW 

I GABINET DENTYSTYCZNY 
PRZY GÓRNYM RYNKU 

Piotrkowska 294. tel. 122-89. 
(przy przystanku tramw. pabianickich! 
Czvnna od 10-ej rano do 7-ej wiecz 
w niedziele i święta do 2-ej po po 
Wszystkie specjalności i dentystyk 
Kąpiele świetlne, lampa kwarcowa, 
elektryzacja. Roentgen, szczepienia, 
analizy (moczu, katu, krwi. plwocin 
wydzielin itd.). Operacie, opatrunki, 
leczerie żylaków zastrzykami. Wizyty 

na miasto. 
Porada 4 ziote. 

Porada dentystyczna oraz wenerolo-
giczna dla chorób skórnych i wen* 

rycznych porada 3 złote. 

Ceny zniżone od 2 0 % do 6 0 

Nagazzino 
Ifaliano 

Nicola Sanatore, Lódż, 
Piotrkowska 91. 

Modna biżuteria, skóry wytła­
czane, wyroby alabastrowe, 
szyldkretowe, majolika, wazony, 
szkło artystyczne i inne przed­

mioty 
dla p o d a r u n k ó w . 
Specjalność: reparacje przed 

miotów alabastrowych i szyld-
kretowych, wyrobów jubiler­
skich, nawlekanie pereł i korali. 

Dr. Med. 

L. NITECKI 
Specjalista chorób skórnych, wenery­

cznych I moczopiciowycb 
NAWROT 32. T E L 213-18 
przyjmuje od 8—10 rano I od 4—8 wie 
czór, w niedz. I święta od 9—12 w pol. 

dla pań oddzielna poczekalnia. 

Dr . m e d . 

Ludwik Rapeporf 
Urolo<i 

P O W R Ó C I Ł 
Ul. Narutowicza 25, tel, 144-10. 

Dr. med. 

Nieuriażski 
Andrzeja 5. tel. 159-40. 

Specjalista chorób skórnych, wenerycz 
nych i moczopłciowycli. Elektroterapja, 

diatermia. 
Przyjmuje od godz. 8—11 I od 5—9, 

w niedziele i święta od 9—1. 
Dla pań oddzielna poczekalnia. _ 

DR MED. 

1. dcrfrre 
2.Cixcxędne 

3 fiacłuwuie TROJKA 

O ;OŁŁf f o 
W a s z e z d r o w i e , S z c z ę ś c i e i p o w o d z e n i e ż y ­

c i o w e , D u ż e o f i a ry m a t e r j a l n e 
zuleżne są od jakości towaru. Nie każdy dowolnie zachwa 
lany towar, lecz w ciągu dziesiątków lat w całym świecie 

wypróbowana jakość zasługuje na Wasze zaufanie. 
T Y L K O „ P L L A " ~ — 

P R Y W A T N E 

POGOTOWIE LEKARSKIE 
Zielona6. | O 

Udziela doraźnei pomocy lekarskiej we wszelkich wypadkach 
nagłych o każdej porze dnia i nocy. Lekarska pomoc aku 

szeryjno- ginekologiczna. 

I N S T Y T U T K O - « » A U l ł " 
s m e t y c z n y TTMWTKWWJM 

P i o t r k o w s k a 1 7 6 , par ter , m. 8 , t e l . 1 3 8 - 7 6 . 
Masaże plastyczne i kosmetyczne twarzy i dekoltu, Usuwa' 
nie nadmiernego tłuszczu z po .bródka i karku, Pielęgno­
wanie włosów, Usuwanie wszelkich defektów cery. Mask 
radioaktywne. Masaże częściowe ciała Upiększanie dzien­

ne i wieczorowe-

H. Gutsztadt 
Akuszer - Ginekolog 

Zachodnia 62 (Śródmiejska 14) 
tel. 129-52 

przyjmuje od 9—10 1 od 5—7-ei. 

* ' 1'ROSZKK OD BOUU CifcOWY OLA D O R O S Ł Y C H 

; ; K O W A L S K L B L A 
V ^ USUWA HAJSItitlEJSZE 

BÓLE GŁOWY ™ 

Gabinet kosmetyk i 
l eczn icze j I t o a l e t o w e j 

S. SZWALBOWA 
M o n i u s z k i 1 front I I piętro 

t e l . 1 2 7 - 8 8 
U s u w a n i e w s z e l k i c h d e ­
f e k t ó w cery I szpecących 
w ł o s ó w w y p r ó b o w a n ą naj 

d o s k o n a l s z ą m e t o d ą 
Przyjmuje 10—2 i 4—8 

Di.LPinczewska 

LECZNICA. 

chorób oczu 
z e s t a ł e m l ł ó ż k a m i 

D-ra Donciilna 
ut. Piotrkowska 90, lei 221-72. 
przyimuje się chorych w ymagających 
Przebywania w lecznicy (operacje 

te), a także chorych przycnndzą 
cvch od 9—1 i od 4—7 ' / . 

D O K T Ó R 

Zatwierdzona przez Władze Państwowe. Rok założenia 1924 
t lUniR UnCUCTtinNH AnnaRydel.Łódź, iródmieiska 16 
jitlULH RUlREIlUllR, m. 7 (dawniej Cegielniana 19), el, 
169-92. da ąc prawo otwarcia Gahinetu Kosmetycznego.—Wv-1 frzyimu v nd i 8 — 1 0 
kłady prowadzone prze? leWar?" «pcc alictów Informacje i , a ! ru dziele swicta od 9 

pisy od 10 dc £. 

H. M o w y s k i 
Cegielniana Ns 4, 

telefon 216-90. 
spec ja l i s ta chorób skórnych 

i w e n e r y c z n y c h . 
L e c z e n i e l ampą k w a r c o w ą . 

Położnictwo, choroby kobiece D . . E l e k t r o t e r a p j a : 
GDAŃSKA 57. 1 piętro, telefon 108-01 od codz.. 8 - 2 i od 5 - 9 . 

V/ niedzielę i święta od g. 9—1. 

Dr . m e d . P'a D a n oddzielna poczekalnia. 

H. Lubicz 
powróc i ! 

specja l is ta chorób skórnych , w e 
nerycznych i m o c z o p ł c l o w y c h . 

Cegielniana N° 7 
według starei numeracji Cegielniana 43 

telefon 141-32 
17—2. 5—8 w, 
11 Dla pań od 

1 azieinł poczekalnia 

Ol. NUNBERG 
Chirurg 

(wejście z Cegielniauei) l e i . 
Przyjmuje 0—7 pu pol. 

711-89 



to 10 

D ź w i ę k o w y Kino>Teatr 

Przedwiośnie 

101 1932. 

Ż e r o m s k i e g o 74-76 róg Kopernika 

Ostatnie 2 dni! 

Jauette Mac Donald i Jack Buchanan w filmie wielkiej miłości reżyserji Ernesta Lubitscba p. t.: 

Monte Carlo 
.Str. 1*3 

tś 

Nadprogram ciekawe aktualności filmowe i wesoła komedja. — Początek seansów w dni powsz. o g. 4 po pol. w nie­
dziele i święta o g. 2 po po!. Ostatni seans o godz. 10 wiecz. Ceny miejsc: 1 1.25 II 90 gr., 111 60 gr. — Następny pro­
gram: „POWRÓT DO ŻYCIA" w roli głównej najpiękniejsza para kochanków Janet Gaynor I Charles FarreL — Ku-, 
pony ulgowe po 75 gr. na wszystkie mejsca ważne we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt. 
UWAGA. Passe-partout i bilety wolnego wejścia w niedzielę i święta bezwzględnie nie waine. 

K U R A C J A Z I O Ł O W A 
ma za sobą tradycję wieków... 

Zioła lecznicze USUWAJĄ przyczynę choroby, a 
nie jedynie je) objawy i wobec tego nadają S'ę 
w pierwszym rzędzie do leczenia -chorób prze­

wlekłych (chronicznych). 

Z IOŁA LECZNICZEJ 

M A G . W O L S K I E G O 
leczą cierpienia wątroby, woreczka żółciowego, 
rluc, nerek, pęcherza, usuwała bóle artretyczne, 
reumatyczne, ischiasu, gardła, bezsenności, ner­
wową, nadmierną otyłość, obstrukcję chronicz­
ną, regulują trawieiiic, układ nerwowy, funkcje 
serca, powodują prawidłową przemianę materji 

w organizmie. 

8 rodtaaiów z!6ł 
zatw. przez Dep. Służby Zdrowia. 

| Żądać We wszystkich aptekach i składach ap­
tecznych (drogeriach) lub w wytwórni: Mag. 
WOLSKI, Warszawa, Ztota 14, telof. 263-05. 
Na prowincję wysyłka pocztą. Broszurka, za­

wierająca szczegóły kuracji bezpłatnie. 
Wyłączne Przedstawicielstwo na Polskę 1 Za­
granicę Tow. HANOL. „P£RAX

U Sp. z o. o., 
Warszawa, Warecka 11. 

mu 

i 

Do akt Nr. 2559 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Sienkiewiczi Nr. 9. r.a 
zasadzie art. 
ż 

Do akt Nr. 1731 1931 r. 
OGLOSZfcNIf.. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Ło-

1030 U. P. w. ogłasza, dzi, przy ul. Sienkiewicza Nr. 9, na 
w dniu 20-go stycznia 193.2 r. od zasadzie art 1030 U. P. C. ogłasza, 

gudz. lo-ej rano w Łodzi przy ulicy że w dniu 20-go stycznia 1932 r. od 
ł-oiudniowej 44 odbędzie sie sprze- gudz. 10-ej -rano w Łodzi przy ulicy 
Uuz z przetargu publicznego ruch',- Południowej 44 w 2 ternpme odbę-
mości, należących do Chaima I ip- 'dzie się sprzedaż z prze'arg-1 pub-
riowskiego, a znajdujących się w iir- licznego ruchomości, naKrtacych do 
nuc „Schenker i S-ka" i składających f.rmy „Zakłady Przemysl:i Bawelnia-
się z 3 bel kowerkotu 8/4 br. Ojza-'ucgo Ludwik Geyer, S. A", a znai-
cowauyeh na sumę doi. 3M. 

Łódź, dnia 8 stycznia 1932 R. 
Komornik (—) Stelaa Górski. 

Do akt Nr. 2560 1931 r. 
OGLOSZUMIL 

Kcmornik Sąuu GroJzkicgo w Ło­
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Lc-
dzl, przy ul. Sienkiewicza Nr. 9. na 
zasadzie art. 1030 U. 1'. C. ogłasza, 
że w dniu 20-go stycznia 1932 r. od 
godz. lo-ej rano w Łodzi przy ulicy 
Południowej Nr. 44 w a t u g i m 
t r m i n i e odbędzie sie .sprze­
daż z przetargu publicznej rucno-
mości, należących do Chuhni 1 ip-
uuwskiego, a znajdującyai *ię w tir-
mic „Schenker i S-ka" i .kladajacych 
się z 8 bel kowerkotu 4/4 szar. oszj 
cowanych na sumę doi. 735. 

Łódź. dnia 8 stycznia 1932 r. 
• Komornik ( - ) Srciau Górski, 

W 1 B im U którzy pro iadzą książ-
• % U %*> Jf f ki buchalteiyme otrzy­

mują ulsii w p.da l;ach. 

Uo akt Nr. 2568 1931 r. 
. OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzk ie j w Ło­
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Ło 
dzi, przy ul. Sienkiewicza Nr. 9, na 
zasadzie art. 1030 U. )'. C. ogłasza, 
po -i a ó i kiu2da;s os-oz ii|up ax 
godz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 

.^Południowej. Nr. 44. w u r u g i ni •tfflYm i n ; i ^ % i ^ ! K ^ f e s p i « c -
daż 

dujących się w firmie „Schenker i 
S-ka" i składających się sc 4 bel ko­
lejowego, 1 beli gabar li ty Oszaco­
wanych na sumę 1000 J j1. 

Łódź. dnia 8 stycznia 1932 r. 
Komornik (—) Stefan Górski. 

Do akt Nr. 1725 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Lo­
dzi, przy ul. Sienkiewicza Nr. 9, na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 20-go stycznia 1932 r. <>.l 
zudz. l0-ę_I rano w Łodzi przy u'icy 
Południowej 44 w 2 terniiui-.- odbę­
dzie się sprzedaż z prz^tirgu pub­
licznego ruchomości, należących do 
firmy „Zakłady Przemysł Bawełnia­
nego Ludwik Geyer. S. A.", a znaj­
dujących sie w firmie „Schenker l 
S-ka" i składających się z 9 oel ma-
lerjału koleiowego oszacowanych ne 
sumę 1495 doi. 

Łódź. dnia 8 stycznia 19.32 r. 
Komornik (—) Stefan Górski. 

zaprowadza i prowadzi książki handlowe na słaie 
i godz ny. 

P R Z : P I S Y W A N I E N A M A S Z Y N I E . 
Informacji udzieli 

f. . . B R O . Y I S E A W " , 
ul . Naru towicza 4 , tei. lo7-ÓL. 

Do akt Nr. 1730 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w ŁRI 
Jzi, rewiru 7-go, ZAMIESZKALY w Łr-
dz< przy ul. Sienkiewicza Nr 9, na 

.zasadzie art. tfO^^B.V. C. OGLAKZ** 
z przetargu publicznego r;i:h r- w dniu 20-go'stycznia 1932 r. p i 

jnoścL. należących do Cfuimi L ip-godz. lu-ej r a m r * ^ « » W . ś p w > ; t t ł f 

tiowskiego, a znajdujących się w fir- Południowej 44 w 2 termme ODBC-
mie „Schenker i S-ka*' i siadających dzie się sprzedaż z przetargu pub-
się z 11 bel dublinu oszacowanych na licznego ruchomości, naeżricych do 
•sumę 945 DOI . liirir.y „Zakłady Przemyślu Bawelnia-

Łódź. dnia 8 stycznia 1932 r. |nego Ludwik Geyer, 5% A.", a znaj-
Komornik (—) Stefan Górski, dujących sie w firmie „schenker 

S-ka" i składających się z 9 bel ma-

Dr. INSTYTUT KOSMETYKI LEKARSKIEJ! 
1 GABINET FIZYKALNFJ TERAPJI 

Al. MARKUSÓWNY 
P. fach. kierown. lek. 

ul. Narutowicza Nr. 9, I p. fr. 
Tel. 122-09. - Godz. przyj. 1 1 - 2 Cegielniana 8, 

i 4—8. W niedziele i święta 11—2. W Z R O A I I 

„ M I i i W !D. KAC 
L DZIAŁ — leczenie i usuwanie wad 

skóry, cery, włosów, brodawek itp. 
. Masaże. Maski. 

11. DZI .Ł — leczenie elektrycznością, 
światłem l ciepłem. (Galwanlzacja, 
FaraJ, Elektroliza. Kaustyka, 
d*Arsonwa|. Kwarc. Sol. i Vitalux. 
Diatermia. Parów. itd. 

Zabiegi w zakr. Fiz. Terap. wykonuje 
się z polecenia lekarzy Inst. oraz 

ordynacji obcych lekarzy. 
DOKTÓR SPEC. przyjmuje od 1 - Z 

przyjęcia. 
Dr. m e d . 

bo akt Nr. 2454 1931 R. ' 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło-
I dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Łi -

dzi, przj ul. Sienkiewiczi NR. 9, na 
zasadzie art. 1030 U. P. Z. ogładza, 
że w dniu 20-go stycznia 1932 r. c-d 
gedz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 
Południowej Nr. 44 w d r u g i m 
t e r m i n i e odbędzu się sprze 
daz z przetargu publicznego rucn> 

1 mości, należących do Ciiaiiru U P -
nowskiego, a znajdującyel się w fir­
mie „Schenker i S-ka" i ' •.khdajacych 
się z 7 bel materiału merkur oszaco­
wanych na sumę doi. łOS. 

Łódź. dnia 8 stycznia 1932 r. 

terjaln kolejowego oszacowanych na 
(sumę 1565 doi. 

Łódź. dnia 8 stycznia 1932 r. 
Komornik (—) Stefan Górski. 

powróc i ł 
Choroby skórne 

z weneryczne, lecze­
nie diatermia da-
termokoagulacią o-
raz lampa kwarc, 
M O N I U S Z K I 6 

t e ł . 1 7 0 - 6 0 . 

Znana mistrzyń, cechu r o s y j s k l ^ ' ^ ^ ? 5 " 
POŁSK.EGO F. GRVNBI AT, któru w niedziel, od 11 

do 1 po poł. 

Fac^ość. iłOdzlanHi! 

Do akt Nr. 2728 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Lo­
dzi, przy ul. Sienkiewicza Nr. 9, na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
żt w dniu 20-go stycznia' 1932 r. od 
godz. 10-ej rano w Łodzi- przy ulicy 
Poludniowei 44 w 2 ternu, ie odbę­
dzie się sprzedaż z prze»irgu pub-
' cznej.o ruchomości. nai32acyc*i do 

Pries^Hci do Ro*ii 
na zasadzie umowy zawartej z Przedstawiciel­

stwem Mandlowem Z. S. S. R. w Polsce 
Jedynie firma 

P R E S T O 
Warszawa 
Fredry 10 

TeL 707-10 
P. K. O. 5470 

otrzymała 

k o i i ( c s i c 
na wysyłkę paczek żywnościowych bezpośred­

nio z Polski do Rosji. 
Jednocześnie posiadamy wyłączne prawo na 

przyjmowanie wpłat na składy towarowe 
w Rosji 

„ T 3 R G S I M " 
obficie zaopatrzone w przedmioty ogólnego 

użytku oraz bieliznę, odzież, obuwie i t p. 
Ilość paczek żywnościowych wysyłanych przez 
nas bezpośrednio do Z. S. S. R. oraz wpłat na 
„Torgsin" nie podlega żadnym ograniczeniom. 
Odbiorca w Rosji nie ponosi żadnych kosztów. 

Żądać szczegółowych Informacji. 

K*R0L\ TtflNKHAUSA 
członka I'U. L. C. w Paryżu i Z. N. Ch. w 

Polsce, 
UL. ANDRZEJA 17. TEL. 207-9L 

Wyucza w grupach I oddzielnie ostatnich 
— — nowości sezonu! — — 

W programie „RUMBA". 
Do kursów rozpoczętych przyjmuje się Jeszcae 

początkujących i zaawansowane panie. 

B E R L I T Z ! 
w-Wi i -y - •'V • n ••- ••»• •-• 

7 rok szkol. SCHOOL ol LANGUAOES, 
Lnglisli is.spokco «very»bereł 
Le francals est purle partom! 

Dcutscb wlrd iiberall gesproclien! 
(D-iK. JAA1ES W. ANDLKSON) 

Nauczycielami są rodowici Anglicy — 
Francuzi — Niemcy. Met konwersac. 
Najsz.\bsze rezultaty. Specjalne grupy 
dla początkujących. Małe grupy. Lek­
cje prywatne. Zapisy cod/lennie w 
Któwucm biurze w naszem mieście. 

T Y L K O 
P i o t r k o w s k a 3 9 Fr. 

Podaiemy do wiadomości P T. Odbiorców że 
z dm"*m dzs^jsiy.n ohjęJińmy WYŁĄCZNĄ 
spnujdai .wyrobów cukierniczych 

F-my IS" 
, ,firiny ,2akłady Przemysłj Bawęłria-

Komornik ( - ) Stelau G o r S , . i . i l ( e K O L u d w i k Q e y e r > & ^ z ; , a j . 
dujących sie w firmie .Schenker i 
S-ka" i składających się z 9 bel dub 
linu 8/4 oszacowanych na sum? 1495 
doi. 

Łólź. dnia 8 stycznia 1932 r. 
Komornik ( - ) Stefan Górski. 

Dr. 

istnieje OD 1902 roku cluac dać moż 
NOŚĆ szerokim warstwom społeczeń 
stwa nauczenia się tak opłacalnego 
fachu Jakim Jest krawiectwo I blelli-
nlarsiwo naucza kroju, szycia i U N - J 
delowania teoretycznie i praktycznie 
(na materiałach) systemem szkól pa­
ryskich i angielskich Cała nauka 
trwa 3 miesiące i KOSZTULE TYLKO 75 zL j l , PlQtfK0WS&•* LOO 

Kończącym świadectwa Za grun- ^ r l e j > 194.03. 
towne nauczenie gwarantuję. I specjalista chorób 

UWAGA: Nauczam również ble- s|c6rnycb i wenery-
llźniarstwa. systemem szkól wieden- . l n y c n pnyimujc 
fklwli. Dla nlezrmużnych ulga. j wyłącznie 

F. GRYNBIAT. „'kobiety i dzieci od 
Żeromskiego 9. pr. ol. I p„ m. 35. t d o 3 t c d 7 d o g 

lelefon 231-03 

W Pahaacacr 
ansielskieijo udzie 

Zatwierdzone przez Allnlsterstwo 
„ W. R. I O. P. 
KURSy ZAWODOWE 

K r ó l u i R b ó t Ręcznych Ta rutynowana nau-
m!strz. A. KOPYDŁOWSKIEJ czyc.ełka. przyiei-

Dnia 4 stycznia rozpoczynają sie lek- d i a « i c a 2 Łodzi, 
cje kroju, modelowania, blellźniar- i - a s k - zeto.zema.-
stwa i szycia. — Po ukończeniu kursu , , a n i D-rowa Sren-
«czen'ce otrzymują świadectwa. — Za k e r ' »»'• Rocha 5. 
pisy w kancelarji kursów, P io t rków- o d 2 - 3 P-P-

łka 15Ł ł 

Do akt Nr. 1732 1931 R. 
OGŁOSZc.NlE, 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 7-go. zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Sienkiewicz* NR. 9 ; na 
zasadzie art. 1030 U.. P. C. ogłasza, 
że w dniu 20-go stycznia 1J.32 r. cd 
godz. 10-ej ratio w Łddzi przy ulicy 
1'oludniowej 44 w 2 terminie odbę­
dzie się sprzedaż z przetfrgu pub­
licznego ruchomości, należących do 
firny „Zakłady Przemyśli: U.iwełnia­
nego Ludwik Geyer, S. A" a znaj* 
dujących się w firmie „Sclienkcr i 
S-ka" i składających się. ? 5 be> ga-
baidiny. 2 bel dublinu 4.1 oszacowa 
nych na sumę 1520 doi. 

Łódź. dnia 8 stycznia 1932 r. 
Komornik (—) SUl4n Górski. 

Dc ak» wr. 1660 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkieip w Ło­
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Ł»> 
dzi, przy ul. Sienkiewicza NR. 9, na 
zwadzie art. 1030 U. p. C. ogłasza, 
żc w dniu 20-go stycznia 1932 R. od 
godz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 
Południowej 44 w 2 ter-ninie odbę­
dzie się sprzedaż z przewgu pub­
licznego ruchomości, na'C>.ący:h do 
firmy ..Zakłady PrzetnvVn Bawelnia-
>,ego Ludwik Geyer. S. A.:, a znai-
duiacych się w firmie „Schenker i 
S-ka" i składających się z 34 bel nuk 
skinu. 5 bel kolumbia, 5 bel koielo 
wego oszacowanych na sumę 5025 
doi 

Łódź. dnia 8 stycznia W 2 R. 
Komornik (—) Stefan Górskj. 

Do akt Nr. 1991 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Groir.klego w Lo­
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Sienkiewicza Nr. 9. na 
zasadzie art. 1030 U. P. C oglasz.. 
żę w dhiu 19-go stycznia 19.32 r. od 
godz. 10-ei rano w Ł o h i przy u!'ry 
Pi(trkowsklei 28 odrx-di>ł się sprze­
da/ z p.zetargu publicznego rucho­
mości należących do Euger.jusz.i Tro 
ianowskiego i składających się z 
mebli 1 in. oszacowanych na sumę zl. 
2.000.— 

. Łódź. dnia 28 gmlma 1931 r 
Komornik (—) Stefan Górsku 

Do akt Nr. 2086 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grol'.k :cgo w I 0-
dzi. rewiru 7-eo. zamiesz^aiv w Ło­
dzi ptzy ul. Sienkiewiczi Nr. 9. aa 
nasadzie art. 1030 U. P. C. ogłaszt 
że w dniu 19-ga stycznit 1932 r. od 
godz. 10-ej rano w Łodci nrzy u..c\ 
Pomorskiej Nr. 25 odbęIzie »lę .-prze 
iaż z przetargu publicznego r i i iu -
mości należących do Abrama L. H y 
wockiego 1 składających sie z metv 
oszacowanych na sume zł. 530. -

Łódź. dnia 24 grudnia 1931 r. 
Komornik (—) Stefan Górski. 

MARMOLADA! - POWIDŁA! - BORÓWKI! 
Jednoczesne komunikujemy, źe skład nasz je«t 
stale zaopa/trzeny we wsleUre towary kolonialne 

Hurlown :a Kolonialna „ O B R Ó T * 1 

,. ł.ódi, NAWROT 8 Tel. 147-23. |£1 
I M 

ZAWIADOMIENIE.
 1 

Syndyk tymczasowy masy upadło­
ści Szlamy Szafrana, zawiadamia wie­
rzycieli upadłego, że Sędzia Komisarz 
wyznaczył ostateczny termin spradzc- -m 
nia wierzytelności na dzień 18 stycż- , jB 
nia r. b. 

Sprawdzenie odbędzie sie w wyzna­
czonym dniu o godz. 12 min. 30 w Wy 
dziale Handlowym Sądu Okręgowego 
w Łodzi-

Samuel Elznerowicz, adwokat. 
Łódź, Zawadzka 15. 

Dr . m e d . | ~ — - -

'przepisywanie na maszynie 1 Powłe-
SpecjalUt. cho.ól h n i e rosyjskich cktów 1 wszUKLtt 

»K(SRNVCH, 

1 iuoczoplciowvch. 
l'rzvim- od 8-10' 4-8, 
w niedz. I 

od 9 - 1 2 
E l e k t r o t e r a p j a . 
Oddzielna poczekal­

nia dla pań. 

tekstów, załatwia szybko 1 tanio 

BIIIMO 

„ I R E N I T " 
ul. Piotrkowska Nr. 89. tel. 223-.3S. 



• • • • • • H M 

Sir. 14: 101 1932: 

P r z e d o t w a r c i e m 

Wystawy 
EBL1 

przr m. PiolrRowsKIei tir. 07 
w której będą wystawiane 

najnowsze modele 

FABRYKI MEBLI 

M. GBLERNANA 
N a p i ó r k o w s k i e g o 5 9 . 

TELEFON 186-71 . 

Nr. 10 

CJ li 

WYSPRZEDAJE 
w e fabryce 

S Y P I A L N I E lu s u s o w e •= ń 
poprzednich wzorów Ori ig 

po cenach n iże j własnych 5 5 

^1 III 
3.ST2-

o 

MET. PRAWJIIIM 
7 ROK m. 

KURSY JEtHuW OBCYCH 
uznane przez państwo 

E N C L I S H 
F R A F T CFLLS 
D E U T S C H 
I T A L I S N O etc. 

Konwersacja, literatura, kores­
pondencja handlowa. Profeso­
rzy cudzoziemcy Małe grupy 
od 3 do b osob. lekcje prywatne. 
Szybkie rezultaty. Zapisy co­
dziennie od 12 do i ad 0 do 
8-e|. Próbne lckc!e bezpłatnie 
P i o t r k ó w j l ta 8 6 m. 9 Ir nnl 
1 li'iiji w i.odzi nie mamy I I 

U D R . 

anal izy l ekarsk ie 

T e l e t . 131-91 . 

LADY" 
Cegielniana 7, m. 8, Irout, tul. 309*18. 
Wszelkie ząbieel wchodzące w zakres 
racjonalnej kosmetyki-

CARCY U M I A I K O P A N E . 

Po akt Nr. 2196 1931 r. 
OGI.OSZF.Nili. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 5-go, zamieszk. w Lodz|, 
ul. U-«o Listopada 37-a. pa zajadzie 
nrt. 1030 UPC ogłasza, te w dniu 18 
stycznia 1932 r. od godz. 10 rano w 
Lodzi przy ul. Przejazd ytJ, odbędzie 
sic. .sprzed.-/ z przetargu publicznego, 
liichoniości, należących do A. Sunwąr 
t/t. i składujących sie z 3 wałachów 
L 4 wozów i i 311-tti knrc> koksu o-
.<zueovvaiiyeh na sunie z|. Hot).— 

Lódż, dnia 17 grudnia 1931 r. 
Komornik Ignacy JlermuuowsW 

Dq"AKV N r 1:72221 1931 r7~ 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lo­
dzi, rewiru 6-CO, zamieszka;.• w Ło­
dzi przy ul. Narutowicza Nr W, na 
uuadzle art. 103t) U. P. C. o,:las/.i 
/.* w dniu lS-go stycznia ?l<i r. od 
godz. 10 rano w Łoc|zi przy ul. Kilif 
skiego Nr. 47, odbędzie sie snrzeriaż z 
przetargu publicznemu riiciiorio.śc:. na 
leżących do firmy: „k. £p rytus 
składających się z umeblowania n-
szacowanych na smug z|. 791- — 

Lódi, dnia 30 grudnia 1931 f. 
Komornik Lodu Wąjrswski 

ISO"akt"Nrr E~ 2228 7 9 3 ~ r . 
OGŁOSZENIE. 

• Komornik Sądu Grodzkiego w i o 
dzi, rewiru 6-go, zamieszkały w Łe 
dzi przy u|. Narutowicza Nr, 10, n: 
łasudzle art. 1030 U. P. O. nglaszą 
ię w dniu 22-go stycznia 19:2 i, ud 
godz. 10 rano w ł.odzj przy ul. Pil 
sudskiego Nr. 55 odbędzie sio sprze 
d,ąż z przetargu pqb||cznfgo ruchn 
mości, należących do Ada'tuvi Koilic 
kiego i składających się z iiiehli 
szacowanych na sumę zł. 3 >0. — 

Lódż, dnia 29 grudnia 1031 r 
Komornik Leon V*'iSowskl 

wilii 8pir»*rsHiWttl 
bMoet Lekatsko n w w i 

po akt Nr. f . 2240 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi. rewiru 6-go, zamieszkuiy w t o 

GABINET IUGJENY KOSMETYCZ­
NEJ 

Oo akt Nr. E. 2102 1931 r. 
UUt .UsZi : i t i r -

Kpnnruik Sądu Grodzkiego W Lo­
dzi, 14-go rewiru, zamieszkały w Lo­
dzi przy A). I-go Mafa Nr. 34, r.ą za 
sadzie art 1030 U- P. C. ogląsga, ze 
% dniu 19-go stycznia (932 tuku od 
godz. 10-e) rano w Lodzi przy ulicy 
6-go Sierpnia 41, odbędzie się spize-
t|az a przetargu publicznego nishvi-
innścl należących do Franoi-,zk.I Jar-
kieyyicza i składającymi się i pąni-
tia. mebli, patefonu I maszyny dg 
szycia, finpy ..Singer" 94** cwanych 
na sumę zl. lólf j .^ 

Łódl. dnia 31 grudnia 1831 f. 
KOMORNIK M $Ł, Dulk..wski. 

LEK- DENTYSTA " 

i! 

PRZYJMĘ kilku panów na 
pi ywatnie. lu. Wysoka 19, m 

PANA, ogłaszającego się sub 
wista" w Republice Nr. 352 i dn- 24 
|?. 1931 r. — proszę odebrać list i 
zgłosić się do pani Zofii. 

NA ŚLUBY karety, landa, ORAZ * " - M l 0 D A fraheuzku udziela lekcji, kon-
mpcliody do wynajęcia. Cęgieluiana ,

w J r s a c ) a ) p o r n o c s zkolną. TEJ- 326-M 
3tj, Szymański. . 9 — 1 1 i 2—4._ 5 
WYJEŻDŻAM jutro do Bydgoszczy. w y U C Z A M szydełkowania Pointląs 
Zajątwiam ląm protesty, wszeh'ie i . ) , ( , t , 0 z ) p r a c a zapewniona, 
spławy. Dzwonić DZIŚ__108-4r 

Duża firi'ia poszukuje dzielnego 
imwnpzesnegn, szy 

l i I ^EDALOWFP'* 
>' I ' f "i ii l\ i ii t »A T' R • 

dluuoletiiią praktyku «a różne dam rliope przez M n 

-^'e lC-wary (Klcidcrsloffe). Oferty Otwiat v; Kursy Mi-
etrzą Paryskiej Aka-
derp'i, Cechu war-
(zawik ego i J.ńdri 
kiegn E, \\'u UC'V.' TONfOO WSW A & w * f l p & 

ul. GŁÓWNA 51. telefon 174-93 ' . ^ p ' . Wr"arv 
i zyimueod V«?J 3 - o Cepy lecznic Jedyne kursy 

W P<T-pe i m. Lod-j 
wyuczające hez pt 
mocy lorm b:bu' 
kowych. ,,Sy«tera 
kroienio rdrazu na 
materiałach", opa-
tenlowanyiu za Nr 
12644. Kończącym 
świadectwa stko'ne. 
Zvezacyin podr c-
etnik. Piotrków 

ika 64, 

Pilllllillll 
rutynowana puy Miuje dyżury i rohi 
(gstrzyki umi-ręln e- Ceny orzyitępne 

1 e ! e f o n 2 3 0 - 7 8 . 

POyi-OWEKY,: l iPFO^MY przerabia 
i naprawra-,';TÓ,Wtiież przyjmuje zatnó-
wjenla z własne) lub powierzonej weł­
ny, Pracownia Sweatróv.r, Traugutta 14. 

poprz. of.. ł pjętro. 

m z d . 

mca. 

Ą " U £ 2 E R - C I N F . K O L O Q 
przeprowadził się na 

Z a w a d z k a 1 0 . T E I . l 5 5 - 7 7 

Do wynaięcm 
mieszkanie 6-pokoiowe z wszelkleiiji 

.wygodami PRZEJAZD 30. front, IHe 
M przy ul. Narutowicza Nr. 10, n a l p | w t r o _ 'Wladotttpśfi ii Adniinistratnra 
/upadzie art. 10.TO U. P. C. ogłasza . l j o n ) U w godzinach między 2-rr-4 PO 
że w dniu 25-go stycznia 193? r. o d | p o | , j do 10 rang. ' 

chor. s k ó r n e 
1 w e n e r y c z n e 
N A W R O T 2 
T e l . 1 7 9 - 8 9 . 

prz, ,m. uu 10 RANĘ 

I od 4 - 8 
dla pan :-u<-. od 4-5 
w łSiedz. od 11—2 

po poł. 

f i a d V STuNOGUAEJI 
wa 25 

udzieliii|i tanio. t-iP9' 
12. od «odz |n do l ; 

maszynowego i ręcznego. Kauf|n»now» 
MŁODA, przystojna, chciałaby poz- piotrkowska Nr. 18. pr. oficyna"I p i . 
nac kulturalnego, przysłanego, sym- dworze 6 
r f f i n e « ? , h P a m ? " S« W . j l n W K , L ^ k ' n " BERLITZA met. prawdziwa 7 rokT BSl..Ĵ  PW MlbWW< , śzkoluy. Kursy języków obcych uzną-
LiiL.A.iK, lat 33 przystoiny, wmo- ne przez państwo. Konwersacja, nie­
dzielny po powrocie i zugrancy. poz ratura, korespondencja handlowa. Pro. 
na w celu matrymonialnym intendent fesorzy rgdowicj anglicy, francuzl, 
ną, przystojna panią (środnl? p.is.tż- nięmcy, włosi. Zapisy codzięunie od 
ną) posiadającą mieszkanie I trochę 12 do 1 i pół i od C do 6»ę). Piotrków-
kapitału. Sub „X. 2." ska 66, m. 9, front. 

D o k t ó r 

Oatyner 
W Z N O W I Ł 

PRZYJĘCIA 
MHOl . 0 0 

C(iorfihv perfk p«-
clirria i drót' rno-

csnwvch. 
i> i rampwicxa % 

ld»W Plgińfkal 
tel. 14S-'5. 

Godziny i>r/v\-ć 9d 
9- -10 i pd 6—8 

POZNA inteligentną młodą pannę tlzi) „UUCHALTERYJNfc Współczesne W» 
posażną z aoDrej rędziny. kawa'er kłady Paliera gwarantują wielodzu." 
lat 29, posiada własny interes, niezłe U/mową suniodzielnusćl Warszawa m 
usytuowany. Sub . .Wapólzvii ' . r-v'•'<•-•• Znmleisrnwe listownie. 

Dr. 

Uff W 
Li .uioU- sKórn<* 
i weneryczne. 

r i a w r « t 7 
telef. 128-07 

Przyjmuję od 1012 
i ojj^Ayl 

f 
• 
L 

Posady 

u .n .K j l włoskie) i amerykan-
kiej ciraz pisania nP maszynie grun­

townie nauczam za 2% zł. Kurs skió-
. uny w ciągu 1 m. 15 zl. Pj*anie ną 
.naszynie vy 3 tygoijnie. 6 z{. ~ KU)I>T 
skiego 50, rn- 45; . 

STUHLM&ISTER do warsztatów na \\\H<ACOWAMA z literatury, h.-
Plusz poszukiwany na wyjazd do Bukastorji. wskazówki, porady, materjąjy, 
resztą. Oierty z kopjnmi świadectw do objaśnienia. Pogotowie naukowe. War 
adm. Republiki „1. P. B.". 1'"'szawa. Ceglana 9—26 W 
RYSOWNIK "wybiiacz" kart tkackich RUTYNOWANA nauczycielka udziela 
poszukuję posady, ul- Sejmowa 2, i i . lekcji francuskiego i niemieckiego po-
Piotrowski. i lojedyńczo lub w komplotach. Tal. 127-67 
MAJSTER ikncki poszukule posaJy 0 0 2 ~ 4 P-P- _ W 
na krosna jedwabno w mieiscu lub na ANGLIK udziela lekcji, konwersację, 
wyjazd. Oferty do .'.Republiki" sub: oraz tłumaczenia. Koperniku 10-
,.G". 10 lei. 171-25. 
POSZUKUJE agentów do rozśprzeda SIUDENTKA ze znajomością hebrąjs 
Wania uo\voczesnc«o artykułu r.a wyiktcgo udziela lekcji. Dzwonić JM-S/, 
nagrodzeniem 20 proc. od sta. Wy 
magalna kaucja 200 złotych. Oierty 
składać Z, Koluszka. Końskie, Kra-
kowska 25. yojew. Kieleckie. 

ANGIELSKIEGO udzielani, 'zlęty Uk­
oją. Przejazd 69, tn. 10. 

P A R Y Ż A N K A 
- H P 1 " " " wana nau 

udziela 
IIIVK. 

cuskiegctgramatyka 
literatura, (conuer-
<acjfi, kiirepetyc)e) 
Adres {^południo­
wa 20 m. 20, 1-izt 
podwórze, 1' wg STR. 
nu /USTAĆ można 
i,d 1 —2 pp 
lun: ud g—9 wiepz. 
ix. I5p-J?, 

I0ri—C00 miesięcznie. Katowicka IAB-
ryl.ii poszukule AGENTÓW do SPRZĘUA-
wania nb domaelr: ntezbodntsjp.^arty • 
KUL U. ZGL. REPUBLIKA POD „Egzysten-

ANGIELSK1EGO, francuskiego i nie-
m;ęckiego udziela rutynowany peda­
gog, oraz załatwia kpresponde.icję i 
iliiinaozetiia. Piotrkowską 85f ni. 16, 
prawa oficyną. 

WYCHOWAWCZYNI, rutynowana 
diugoletniem doświadczeniem i pierw 
szorzęduemi referencjami, ze szy 
oiem, poszukiHe nosadv do rJ7'ećl na 
Przychodnie. Oferty pod „Pracowita". 
OSOBA młoda, Inteligentna, sytnna-
tyczna skromnych wymagań umie-ącą 
dobrze gotować, pragnie się gaiąć gos 

_ nodąrstwem u dwolga lub .jołupi o r 

TulcJsoby. Łaskawe oferty jod „:00 pra 
owita" do Republiki. 

NIEMIECKIEGO udziel* dr. ii', abooi 
wentka uniwersytetu niemieckiego,, 
Kurs gimnazlalny (8 klasa), konwei-
>acja, literatura, tłumaczeni? i stre­
szczenia dziel fachowych. Tolefon 
113-93 między godz. 2 a 3, oraz An-
drzeja 29, m. 1 między godz. 3 a 4. 
MATEMATYKI i ięzyków udziela do 
świadczony korepetytor 1 gł. lekcja. 
Zakątna 80, m. 11. 

PANIE znające robotę szvde'kową 
mogą się zgłosić. Żeromskiego 85, 
ni. 11. 

TANIOI Wyuczam szybko ondulacji. 
Wiadom.: Śląska 24, m- 4 (Chojny) w 
ooniedzialek od 10—5. 

gtdz. 10 rano w Łodzi przy ul. Ce-
gleluianej Nr. 7, odbędzie się sprze­
daż z przetargu publicznego rucho­
mości, należących do OJzeni Mtlgro-
inu i składających się z 40 mtr. wu-
luru oszacowanych na sumę zl. 600.— 

Lódż, dnia 4 stycznia |9I2 i, 
Komornik l^ON Wąspwskl. 

Do akt Nr. E. 1982 1931 R. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
Uzi, 14-go lewiru, zamieszkały w Ło­
dzi przy Al- I-go Maju Nr. 34, na za 
sadzie art. 1030 U. P. C. ogla«a, że 
w dniu 19-go stycznia 1932 roku od 
gtdz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 
Zakątnej Nr. 39 odbędzie się sprze­
daż z przetargu publicznego ruchn 

BeiOlitOa IlkCłB JOtU IIIBI JllWi^'1^ «nte!lgenine i zdoine. mi 
I ńdz Al KoSciOSZKI NR 3 P ^ s , ) b "- ' s t a l a en/ywc-
h 41 A I I . 1 , ' , , , . t i < 3 z wysokim miesięcznym zarnh-
Każdą ospta npslądającfl maszynę lekkiei 1 orzylemnci nra 

do seyela firmy §l„ger siarą czy n o - ^ ^ a * & k zgłosić Faciów"" Si?,'JULlfv^V^rult^V,r't zbędna. Zgłoszenia z dokumentami W mo^b korzystać z bezpłatnego kursu P 0 n | e o 7 . , a t c k j ^ t Q r e k 0 ( 1 , n _ . 2 , 4 . . r , 

Bliższych; wladorijcjcl H4?.le]a i<c — 

Do akt Nr. E. 2068 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Orodzkico w Lor 
dzi, 14-go rewiru, zamieszkały w Łq-1 l ^ m ™ , , * ! W . i n l POSZUKIWANE pracownice I ucze 
UŁi przy Al. I-go Maią Nr. 34. ną za codziennie; od godz 5 (lo 1 1 od 3 do 7 * r c C znych robót. Zielona 44 
sadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, ^ P«l wyże) wymlWlonym Aresem. m.e^oo ręcznycn 
W dniu iy-go stycznia 1932 roku od ~ 
godz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 
Gdańskiej Nr. 42 odbędzie s:ę sprze­
daż z przetargu ppbl)czncg? rucho­
mości, należącyęl) do Abramą Weis-
bciga i składających się z mebli, 
biurka i maszyny do pisania firmy 
„Royal" oszacowanych na sumę zł 
1835.— 

Lódż. dnia 31 grudnia 1931 r, 
Komornik (—) St. Dulkowskl. 

DR. MED, 

Spec. chor. wewnętrzne 
AL. KOŚCIUSZKI Nr- 13, 

PRZEDSTAWICIELE do snr»edaży 
epokowego wynalazku. poszukiwani 
Potrzebny kapitał 400 zł. Zgioszeuią niękko. Slnsk. Skntka 275 
BL CHALTFR rutynowany poszukuie 

Tel. 17tM8\ przyjmule^pd iA^ 'ńp pol. posady stałej lub na g o i z ^ y . Wiado 
moSĆ telef. 213-64. 

się z postaw walcowy mechaniczny f 
kompletny oszacowanych na sumę 
zl. 3.000.— 

Łódź. dnia 31 grudnia 1931 r. 
Komornik (—) St. Gutkowski. 

rtowa 

w oaiku I.ichtenffldów 
na W i ś n i o w e j G ó r z e . 

CENY PliZYSIĘi^NE. 
Zgłoszenie tel, 131-21. 

Matrymonia lne . 
KRAWCOWA poszukiiie szycia w do 
nach prywatnych. M. Michałowicz 

Ksinży Młyn. 4 m, 4. 

mości, należących do firmy „\Yvtw6t 5 TERZE ekspe 
wóinia Maszyn Młyńskich .r,t. Ernn- T O t w a r t y C a ł ą « l m e •iMAŁŻEŃSTWA kojarzy skutecznie, kaucją. Wła 
Ciszek Pałaszewski" I skladaiącycl • , , W ' , 7 ' „ * 7 * ł ,p r zyimuie od J0-« . dyskrecja zanew mieckim. Ł 

NAUKA KROJU, szycia, robót 1.1 zł. 
miesięcznic. Kursy zawodowe Kppyd 
lowskiej. Piotrkowska 154. 
STUDENTKA - nauczycielka przyj­
mie lekcja IB obiady. Tel. )85?47 
3 - 6 
MATEMATYKI, fizyki udziela spec-
alista, pierwszorzędna siła. Certa 

przystępna. Dzwonić 20.S-75. 
STUDENTKA udziela1 lekcyj i korc-
oetycji. Ceny niskie, 
m. 7. 

Zawadzka 52, 

GRY FORTEPIANOWEJ metodą dos­
konalą udzielę wzamian egzęrpylacyi. 
Oferty po4: „Dyplomowaną nauczy­
cielka". 
RUTYNOWANY korepetytor udziela 
lekcyj. Przygptownle do egzan<in6w. 
specjalność: matematyka, ppjski. Ce* 
irielniana U, m. 7, front 111 p., godz. 
6—9 wiecz. 
STUDENTKA udziela lekcji. Specjal-
nrść polski 1.50 godzina. Gdańska - i 
oitatiiie weiście lll-cie piętro m. 11. 

Do akt Nr. E. 2092 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, 14-go rewiru, zamieszkały w Ło­
dzi przy Al. I-go Maja Nr. 34. na za 
sadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że 
w dniu 19-go stycznia 1932 r iku od 
gedz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 
Zakątnej Nr. 39 odbędzie się sprze­
daż z przetargu publicznego rucho- łódzkich firm (manufaktury i galau-
mości, należących do Zakładów Prie teril) na Gdańsk i okolice, polecą *ię 

jn\ słowy cli inż. Franciszek Putaszcw łaskawej pamięci łódzkim fabrykan-
ski Sp. Akc. i skł, dających sie z pc tom i hurtownikom. Zapewnione duże 
stawu walcowego czyli miewnika o- obroty. Bogaty rejestr pierwszorzęd-
szacowanych na sumę zł. ll(A~- nych klllentów. - Oferty pod „Pierw 

Łódz. dnia 31 grudnia 1931 r. szprzędny przedstawiciel" do Repub-
Koinornik l—) Sł Oulkov 

PANNA poszukule posady w charak 
ekspedientki lub ka.ijerki za 

Włada Językiem polskim i nie 
nsk. oferty do Republiki 

niońa. yVgTczBfjską 75, rfi. 10, jfpnt, pod ..W. B." 20. 
,11 piętro. Pośredniczka. MAGISTER farmacyi z małą praktyką 
'KAWAŁEK trzym. kat.) przy>tQjny. noszukuje zajęcia za bardzo skrom-
'inteligentny, ożeni się z pawi i 'ub nem wynagrodzeniem. Ofert'/ sub 

^.Iwdową bezdzietna lat 20—28, kioiu parmacetka'\ 
•'POŻYCZY zt- 700— 800 potrzebne 

MADEMOISELLE Marię pnseignę an-
glais, francals. allemand Traugutta 
Nr. 2, 1 p. tr. , 

Ot>zvmanra"" noHndw P 0 S Z U K U J E 81« P a n n , ł M l l iczkę mho KAUCJA OTRZYMANIE M M W freblankę do dwo ga dzieci, skrom-
sic-'"do''Republik?5 V M d "*»**»W,Dych wymagań, na wyJazJ. Zg.aszać 
V . V ^ , . " , ~ • 1 - W • -'sfę Narutowicza 49. m. 22, 5 - 6 
40-LETNI MĘŻCZYZNA, PODOBNO BARDZO p n f P 7 F R N A młoda <skmmni «ln<u 

PRZYSTOJNY I INTELIGENTNY, P O S ^ K U I E , a d „ d"n^a osób Pio r S ^ 
znajomości milel Pani w O D P O W I E D N I M ^ 3 ?,Q SPuli ^PTRKD^SKT VJ 
wieKu. O ŁADNEJ FIGURZE, NIEZALEŻNEJ I ' • • i". I . uiekrrpuiąco mieszkającej. Ce) towa- BEZPŁATNIE przyjmie prac? na tkal 
i zyski. OFERTY SZCZEGÓŁOWE POD: NI. mlpdy maister tkacki (desyuator) 
.Wiek NIEBEZPIECZNY" IOFERTY „Pracowity^ 
SWATKA uskutecznia odpowiednio cel POTRZEBNA starsza banna do ma-
matrymonialny. Dyskrecja zapewnio- gazynu kapeluszy, posada roczna. Cf 
na. Juliusza 33, t j . },"U podwórze pjtr do Republiki pod ..Starsza panna" 
PrL. s . MAISTFR tkacki dtiigoiętni"^"kier. W-
MLODA pani iozna $tar^zcg7 pąua nik fabryki zarobkowej mający klilen 
któryby dopomógł njaienąlliie. Of.: telt ną różne gałęzie pracy. Doszukt) 
„Wdzicczną". IJe odpowiedniej posady „L. U." 

UDZIELAM lekcji angietskieiro, nie-
rnlecklejto (konwersacji, .iteiatury I ko 
respondenci! handlowej). Załatwiam 
korespondencję i tjumaczciM W an»iel 
sklm, niemieckim i francuskim L P-
stein. Lipowa 1, od g. l.3U do 2.3I) 
i 8.30 do lO-ej. 
KALIGRAF BERMAN poprawia wszel 
kie brzydkie charaktery pisma w 
ciągu 15 lekcji. Zawadzka 11Ł -

LEKCJI i kprepętycii udziela ruty 
nowany nauczycie). Zapóżu>onyin me­
todą skróconą. Przygotowuj: do eg­
zaminów. Specjalność: matematyku, 
polski. Al. I Maja 5, m. 8, front. UL 
piętro. 
THE teacher of the Ueilita Sclioo: 
givęs alsp priyate Lessoni a! home. 
Śródmiejska 46 m. P. Pukąiskięj. 
RUTYNOWANA nauczycielka udziela 
niemieckiego (gramatyki, literatur/, 
konwersacji). Ceny niskie. Al. I-go 
Maja 32. m. 8, teleiou 123-30, «d 1 -3 
i od 7 - 9 . 
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Wiosenne Targi LlpsMs 1932 i i 

O szczegółowych warunkach informuią pierwszorzędne Biura 
PODRÓŻY i PRZEDSTAWICIELE Targów Lipskich 

WŁADYSŁAW GLAZER, WARSZAWA, AL. JEROZOLIMSKIE 41, 
TELEFON 230-65, oraz BRUNO MORITZ, ŁÓD«% WLICZALI-

AKA 125, TELEFON 192-78. 
Targ Ogóluy od 6 do 12 Marca; Wielki Targ Techniczny i Bu­
dowlany od 6 do 16 Marca; Targ Włókienniczy OD 6 DO 9 Marca; 

Targ na artykułv Sportowe i Meble od 6 do 10 Marca. 

2 POKOJE umeblowane, wygody, wej 
ście osobne zaraz do wynajccu, ul. 
Śródmiejska 56, ni. 11, 11 piętro,Jr. 
POSZUKUJĘ sali w śródmieściu, wie! 
kości 24 na 6 nit. Zgłoszenia do Re­
publiki pod „ A . C." 
POSZUKUJE sie pokoju z calodzien-
nem utrzymaniem dia starsze] osoby. 
Oferty do Republiki sub „Lucyna". 
POKÓJ umeblowany dla pana do wy­
najęcie Mostowa 21, teL 10-182 od 
o—10 rano. 
SŁONECZNY frontowy umeblowany 
pokój, oddzictnem wejściem, wygoda­
mi dla 1—2-ch panów do wynajęcia. 
Piłsudskiego 34. m. 11. , 
POKOIK maty, umeblowany do wyna 
jęcia Piotrkowska 6 ,m. 10, l e w a o L 
POSZUKUJĘ pokoju z kuchnia, wygo 
darni ew. łazienka, od gospodarza w 
centrum. Te'efon 182-81 od ponie­
działku.9—18. 
POŻYCZKĘ każdy może otrzymać. 
1.000 — 50.000 zl. długoterminowe.— 
1'ictrkowska 108, front, pokój 7. 
1—2 POKOJE ładnie umeblowane ;)J* 
najmij. Front 1 piętro. Traugutta 0, m. 
2. ' - ' . i-r.f^H 
2 POKOJE, duże, słoneczne, umeblo' 
wane, centralne ogrzewanie,, i l pięt" 
ro, telefon, winda do wynajęcia d.a 
lekarza lub adwokata, ewentualnie ola 
2 patiów izraelitów. Oglądać tno:tu 
od 3—5 lub 8—9 i pól W. Narutowi­
cza 16. m. 3 
POKÓJ umeblowany tanio do wyna­
jęcia z ogrzewaniem 1 Światło. Potud 
niowa 18. m. 35 Besterman. 
ŁADNY, słoneczny, dwuoklenny, amc 
blowany pokój z wszelkiemi Wygodą 
mt oddam. Aleja I-go Maja 15, w. 5. 
ft—H piętro. 
POKÓJ "ciepły, umeblowany a KORY* 
tafta', 'nlttprzejściowy, E L C K W Y O W O Ł C , 

łazienka do oddania. Kilińskiego 44, 
ni. 45 (przy Narutowicza). 
BEZ ODSTĘPNEGO 2 pokoje z kuch-
nia. wygody, Zamenhofa i>i/.y Piotr­
kowskiej zl. 90.— miesięcznie pole­
ca biuro „Ucgue", Piotrkowska d l , 
tel,- 105-39. 
Z KLATKI schodowej pokój umeblo­
wany lub bez, centrum, niedrogo, bo 
leća biuro „Ueguz", Piotrkowska 81, 
tel. 105-39. . 
ODNAjMĘ pokój lub 2 nlekrępuią-
cem wejściem bardzo tanio. Zawadz­
ka 49, m. 6. 
UMEBLOWANY czysty pokój dla iH 
teligeutnego pana do wynajęcia u!. 

Śródmiejska 46, m. 0. 
ODDAM pokój duży, umeblowany e 
Wygodami. Zakątna 80, UL 1 1 VRÓ^ 
Andrzeja) 
POKÓJ umcblowahy do wynajęcia 
dla inteligentnego Izraelity od 1 lute­
go. Zgl. od u—9 pp. Przejazd 90, tu. 
18. 

U b e z p i e c z e n i e 

o d s z k o d y 
za. i . & groszy 

T A K - C O Ś T A K I E G O I S T N I E J E 

> R A W D Ę ! B O J E Ś L I S Z A N . 

B P O D Y N I Z A P Ł A C I N A F U N -

M Y D Ł A 1 5 G R O S Z Y W I Ę C E J , 

S Y M A P A N I Z A T O T O S Ł Y N -

O B R E , P R A W D Z I W E M Y D Ł O 

Ł O N T A Y z P R A L K Ą " , 

W I Ę K S Z A , N I E A K O N C E R -

A F A B R Y K A R U Y D Z A W P O L ­

E C Z Y P A N I Z A : C Z Y -

L A G O D N O Ś , Ć * I W Y D A J -

G O P I Ę K N E G O M Y D Ł A , 

I I I T Y C H 1 5 G R O S Z Y 

Z Ę D Z I Ć * - J E Ś L I P A N I 

I A N I E * . N I E Z N A N E 

E C Z W T A K I S P O S Ó B 

E N T U A L N I E S N I S Z -

E B I E L I Z N Ę Z A 

C H I W I Ę C E J 

J O S P O D Y N I E N I E 

J E D N A K N I G D Y 

L W E M M I E J S C U . 

SKROMNY pokój umeblowany do wy ŁADNIE umebl. i - 2 cieple pokoje od-
najęcia od zaraz. Wiadomość: Wu!f- najmę solkin. kitliurai. osobom iub 
son. Śródmiejską 39 od godz. 15—17. bezdz. małżeii. 1 petro, Wygody, tlek 
NlIiKUEPUJĄCY pokój dwuokienuy tryczność oddzielne wejście. Poludnlo-
z łazienka i telefonem do *>yn»\..-\* u 18. .JIMNAZJUM ad i»dz 2 11 
Piotrkowska 65. m. 15. POKÓJ frontowy o dwuch oknach, z 
CIEPŁY pokój umeblowany z nlekrę- uiekrępiijącem wejściem, umeblowany 
PUJĄCEM wejściem u samotnej do wy l u b B F Z - d l a samotnego pana. od za-
najęcia. Sienkiewicza 63, m. 15. r a z d o wynajęcia, śródmiejska 2 7 

wSy Ł ™ D T W Y I S A wK£ meblowany pokój z uiekrępu ^S^Si/SfwJR M O Jol/ iii iacem wejściem, telefonem, do ODDA-
RNOŚĆ Piotrkowska 109. FRONT. Ul p.<t n J a d l a ( z r a c l j t y J u b n a b i u r o 0 g J ą d a t 

19 można od 2—5 rniińskiego 96a/3. 10 
P R Z Y J M Ę PANA na mieszkanie. Ce- 3 p o k 0 j E . kuchnia, wygody zarez 
g.elniana 21, OSTATNIE wejście Ul pięt ^ g o s p o d a r 2 a d o wyuaiecia lub ca 
ro m. 35. _ _ warsztat pracy róg Piotrkowskiej 162 

jest lepsze 

Z l o t y meda l na w y s t a w i e w Katowicach 1927. 
P r z e d s t a w i c i e l S. B. Red:»c, Łódź , Po łudn iowa 8 6 . 

Komumilk&f 
Ninieiszytn m a m zaszczyt zakomunikować 

Sz-novxnci K'ijentel-, '1 z dnem 1-go sty *nla 193^r. 
objęliśmy GENERALNĄ REPREZENTACJĘ 
na m Łódź i Województwo Łódzkie: 

Ł. C. Smith I Corona 
amerykańskich maszvn do pisania NA łożyskach 
kulkowych, światowej IŁAWY 

POKOJE umeblowane z oddzletntni i Ulównęj I. 
wejściem, komorne od 3 0 al. sklepy. j j o WYNA|ĘCfA -u ly .iur.UNT 3 * ka 
lokale handlowe, biurowe, fabryczne. z kuchmą cbsztrny k o r y w i i 
mieszkania 1, 2. 3. 4. 5 pokoje t wszelkie WYj j ly , Wiudmuśi: Wól-
wszelkiemi wygodami w centrum i * C c . a ń s k a 222. iii iń l a m * u . sprzt -
wszystkich kierunkach, domy, domki, dania nowy gabinet. 6 
wille, place, parcele, gospodarstwo poSZUKUJĘ ^pokojowego miesżka-
rolne, młyn parowy, możni najszyb- n i a z k , J c i , n i ą i w s z e l k i e m i wygodamL 
ciej i najkorzystniej sprzedać, nabyć p o S r c d n l c y Wykluczcui. Ofeity sub: 
lub wydzierżawić za pośrednictwem q ^ 10 
biura LokunL P i o t r k o N r . 02, fcjJNAJM|, 2 k o j pojedynczo 'ub 

zyjme komfortowe 3 pokoje w pałacu „ j 2 - 4 . od 9-ei wlecz. 10 
za same komorne w centrum. Wiado , / A , - - — r -
mość w biurze O^kum" P i o t r k o w a p O K Ó J ładny umeblowany, we ssie 
6°. tel 166-15 wprost z klatki schodowej odnajinę 
r,Ao-7i',V.ITC ' , , — . Grabowa 20, m. 12, 11 p. prawe wej-
POS7-UKUJĘ na spanie lepszą p a n i e u - ś c i e 

kę izraelltkę 1 mężczyznę. Cena Vt2y- 'i< ', , , ' . . ." '. 
Stipna C-KO Sierpnia Nr. 14. m. 21. 10 POKÓJ z kuchnlq zaraz do odstąpię 
STÓNECZŃY-P^kój umeblowany z gJSŁT1* l 9 t ' 
krępujaccni wejściem w śródmieściu "'• ffifc "'• Kzew&kiego 24. 
do wynajęcia. Teł. 175-30 od 10-eJ do POKÓJ przy Inteligentnej rodzinie z 
4-ej po pol 10 niekrępującem wejściem, wszelklemJ 
DWA elegancko urządzone pokoje ^ * ^ l a ! j ! K i S J >iUb

łl telefonem natychmiast do oddania, f. w / " a ^ c i a - Południowa 20, . a 5 3 , 
Piotrkowska 50. m. 6. 10 ,'e l- Z 2 3 ' 5 L 
JEDEN umeblowany słoneczny pokój ŁADNIE umeblowany pokój, wygo-
irontowy z balkonem w czystym do-<*""»••. «e'«fo"em do wynaięc.a. bród-
mu zaraz do oddania. Gdańska 4.; miejska 31. m. 7. Tel. 124-91. 
m._10. 9 Z KLATKI sciiodowei pokój fronto-
POKÓ.I >imeblow. wprost z klatki W *» oddania Żeromskiego 42, m. 6 
schodowej, front, parter nadający się * ( ^- ' '> 2—4. 7—9. 
ewęnt. na biuro do wynajęcia. Piotr POKÓJ do oddania Skwerowa 7. m. 
wowskn 220, m. 1. 3. 
DO ODSTĄPIENIA pokój z kuchnia. POKÓJ świeżo remontowany t wszel 
Sienkiewicza 3/5. pr. of. m. 6, 1. P . kieml wygodami nlekrępuiącem wej-
L O K A L nadający się dla fryzjera lub i c i e n ) do oddania. Piotrkowska 120. 
rzeżnika odstąpię za 600 zt- Chomy, m -
róg Kościuszki 17. tuz pray szpitalu SŁONECZNY, ładnie umeblowany po-
Ojców Bonifratrów. kój bardzo tanio do oddania. Cegiel-

LUB 2 POKOJE z meblami lub bez l l i a n » 2 2 - "'• '0-
do wynajęcia przy inteligentnej rodzi CIEPŁY pokój umeblowany, wejście 
II'R Zawadzka 16a, m. 8. z korytarza z wygodami 1 łazienką 

\ POKÓJ z wszelkiemi wygodami « c l ° wynajęcia. Piramowicza 5, front, 
l niekrępującem wejściem do oddania l-nv. ł l -
| solidnej osobie (izr.) Wiad ll-go Lis.POKÓJ o niekrępującem wejściu z 

aroerykańsk ch m a s z y n 
oraz arytmometrów. 

do liczenia: kalkulowania 

SKLEP spożywczy ż pokojem I Ruch 
nia do wynajęcia. Ł A G I E W N I C K A 52.. 
PRZYJMĘ nu M I E S Z K A N I E inteifgcm* 
nego PATIA LUB PANIĄ. Wiadomość W 
REPUBLICE. . . . . . . . 

FRONTOWY, duży ładny pokój do 
WYNAJĘCIA ALEJA I-go Maja 8, m .19 
iront. U piętro A 12—3 1 6—9. 
POKÓJ do wynajęcia przy inteligent­
NEJ RODZINIE d.a jednej osoby Naruto 
WICZA 4 7 . m. 16. 

2 POKOJE Z kuchnią, łazienka, Wsze! 
ki c m i wygód im! powyżej parteru po 
SZUKIWANE. Tel. 130-20. 
ELEGANCKO U M E B L O W A N Y pokój z 
NIEKRĘPUJĄCEM W E J Ś C I E M , cetitral.iem 
O G R Z E W A N I E M I W S Z E L K I E M I W Y G O D A M I 
DIA POJEDYNCZE) OSOBY LUB adwokata. 
C E N A PRZYSTĘPNA. PIŁSUDSKIEGO 76 , m. 
7, RÓG NARUTOWICZA. TeL 127 -66 . 

POKÓJ umeblowany osobnem wej­
ściem odnajmę Żeromskiego U , i nu.; 
I*sze piętro, m. 18. . . 
SKLEP 1 jeden pokój z urządzeniem 
lub bez. Wólczańska 139, Ooldfaib, 
MLECZARNIA. . 

2 POKOJE, elegancka sypialnia i ja­
dalnia, używalność kuchni, ewent. ca 
todzietme utrzymanie do wynajęcia. 
Piotil;owska 46, m. 24. . ... 
MAŁY umeblowany pokój do Wyua-
JECIA. WEJŚCIE nlekreptiiące. tel. 122-11 
UMEBLOWANY frontowy pokól i ofl 
D Z I E L N E M W E J Ś C I E M od zaraz baidzo 
tfiilb 4p ODST^OIENL 0 . Zawadzka 19, fr. 
111 PIĘTRO u łraidenrjajpha. 

wszechświatowej sławy kartotek metalowych, ogniotrwałych 

Safe-Guard 
maszynek ochronnych, zapobiegających podrabianiu 
czeków. 
Jednocześnie komunikujemy, 12 warsztaty nasze wyko-

nywuią naprawy i remonty maszyn wszelkich typów pod oso­
bistym kierownictwem wytrawnego tachowca. Zamieniamy 
również stare maszyny na nowe na najdogodniejszych warunkach, 

Bezpłatne próby ma<zyn. oraz oferty na każde żądanie. 
Z poważaniem 

A. J. O S T R O W S K I 
L ó d i , P i o t r k o w s k a 66, tel, 203-54 i 215-40. 

ECOLE SUPER, TECHN. ET COMMERC. Dt PARIS 
(zatw. ustawą t 1876 r.) 

Wyłsza Szkoła Techn. I Hndl. w Pa ryla zawiadamia, te w bież. r. aka-
dem. otwarte zostało KORESPONDENCYJNE 

Studjum Polskie 
na Fakultetach: 1 Flz. — Matematycznym, 2 . Technicznym (bud. masz., 
elektrot, bud. samach., budowl.ł, 3 . Nauk Handlowych. — Po ukończeniu 
Oypl. la l . — Programy wysyła: l.cule Superlccre Techn. et Commcrc. (F.tu 
des polonalses) PARIS VII , rue Perronet U . 

topada 30 M . 25, 
ł.ADNY T I IEKRĘPI I IĄCY pokój UMEBL. ) -
wany do WYNAJĘCIA P I R A M O W I C Z A 9. 
I N . ° . 

OD ZARAZ DO WYNAJĘCIA 2 POKOJE 
Z KUCHNIĄ 1 W Y G O D A M I . KILIŃSKIEGO 
Nr. 116. Wiadom. U DOZORCY. 

DWA POKOJE z kuchnia do odda­
nia natychmiast Sienkiewicza 34, M . 
36. nd 3—5. . 
SKLEP z mieszkaniem do wynajęcia 
Zawadzka 9. Wiadom. U dozorcy.. 

i ERONTOWY umeblowany pokój z 
oddzielnem wejściem na pólpiętrze do 
wynsl^cla. Skwerowa 7, m. 1 
4 POKOJE z kuchnią I wygodami na 
parterze zaraz do oddania. Wlado-
mość u dozorcy Napiórkowskiego 59, 
L E M R Z , poszukuje mieszkania t-pok. 
z ku<-'inln. Oferty POD „Lekare". 
WARSZTAT ślusarski lub lokal na 
warrztat o pow. 20 do 30 metr. kw. 
poszukiwany. Oferty z wyszczególnię 
nlcm ceny miesięcznej sub. „Waisz-
tat". 
UMEBLOWANY pokój przy rodznre 
DO 'wngiecia. Zawadzka 2 5 , m. 4 

używalnością telefonu do oddania. 
Śtódiniejska 60, m. 2. 
CLOIELN1ANA 3. M . 16. RÓG PIOTRKÓW 
skicj pokoik U M E B L O W A N Y TANIO do 
Wynajęcia. 
3 P O K O J E Z KUCHNIĄ Z WSZELKIEMI 
W Y G O D A M I I CENTRALNEM O G R Z E W A N I E M 
W N O W O C Z E S N Y M D O M U DO WYNAJĘCIA 
W I A D O M O Ś Ć .TEL. 109-5S. 
ŁADNY, frontowy, iileumeblowanv po 
kój s niekrępującem wejściem od za 
raz do wynajęcia. Plotrkuw^k.t lifl. 
m. 8. Obejrzeć 10—7. 
SIENKIEWICZA 18, m. I odn.Umle 
ładny umeblowany pokól 1. piętru, 
f ront. j 
POKÓJ umeblowany da wynajęcia. 
Wiad. TRAUGUTTA 5. M . 7. R J H 

POKÓJ umeblowany cweniuamlc t 
utizymaniem, zaraz do wynajęcia. Ce 
giunlana 17, m. 26. 
D U Ż Y , frontowy, dobrze umeblowa­
ny pokój, telefon. Centralne ogrzewa­
nia, winda, do wynajęcia. Piołrkow-
ska 113. m. 9. 

» E E » « » E E O E R I 

L M S N A T A M E A L T F Ł E - * ' PRAKTYCZNE! TRWAŁE! HIGIENICZNE! 
i IBTLLLSRBFLLL£LLLV — — Patent Sytt. Gumowym - — 

Hi Uszczelnienie okien I drzwi U 
chroni od chłodu, s a d z y , k u r z u , ha łasu 1 deszczu. 
Adres: „H£RM£TIC", Łódf. Sienkiewicza 37. Tel. - 2 4 6 - 4 4 . 

PIĘKNE mieszkanie 5-pokoiowe z 
kuchnią, nowocześnie wyposażone na' 
I piętrze, nadające się także dla !e> 

DWA ładnie umeblowane słoneczne po. 
.oj.- frontowe c wszelkiemi wygodami 
A- (..MStym domu. zaraz do oddania mlo. 

kafża lub adwokata .ic wynajęcia.demu rualieństwu lub pojedynczej oso? 
(Wiadomość: Sienkiewicza RÓG abją»|ót* z catodziennem UTI-ZYMRNIEM lub 
łatowskiego Nr. L liiyet Gdaiieka 43, «n. l a 26 

POKÓJ ładnie umeblowany z wszel­
kiemi wygodami, przy inteligemnei, 

L r . . : y ; T v " " T " " ^ ' i ^ ?"Ł. " ' "mele j rodzinie do wynajęcia. Ul. Na-
2 SALE fabryczne 36tO tokcl t pize r u t o w | C z a 46, front 1 piętro, ra. 7, 
wodami elektryczneml I światłem do ^ 2—4 \ P o 7 wlecz 

5̂SfS,,.» r - ^ 2 POKOJE lub pojedyncze, umeblowa 
POSZUKUJĘ pokoiku nlekrepuJąceęo „ e , u b b e z u m e b i o w a i l , . J f frontowe. 
z wejściem z klatki s łodowej na k k . , a z | e n k a teleion. Zgłoszenia Zawadz­
ka godzin dziennie. Możliwie przy r o - k a 2 3 m 2 1 
dżinie IzraellckieJ. Oferty pod „Kawu. ' J V ; '» , 1 ' 
lerka wieczorowa- do Republiki. 1 0 P°,K°J J A

a . d n , e . umeblowany do wyna fc. »„ć/.7„,; Ti 2 , r ' ' , , ^ . { . J e c a . Wólczańska 63. m. 19. 
SŁONECZNY umeblowany pokoik ta- ' _ A 1 . ,, ! ; • , 1 ". 
nio do wynnlecla od aarat ^TÓdmleJ-ODDAM 2 suche. slone:r.ne. t.leumeb 

'ska 28 m 7 1 0 ' o w a n e pokoje 1 ieden umeblowany. 
DO WYNAJĘCIA 2 lub 3 pokojowe Śródmiejska 29, m. 6. 
mieszkanie z umeblowaniem I z od-2—3—4 UMEBLOWANE pokoje wej 
dzielnem wejściem dla adwokata, leka-ście wprost z klatki schodowej, ul. 
rza. Piłsudskiego 39, H p. m. 33. 1 0 Śródmiejska 12. Tel. 126-87. 
BUDYNKI iabryczne duże sale z d u ż e - 0 D N A j M l v i c d c n p o k o i k s k t 0 i n n i e u-
mi ubikacjami z majcyna1 Parowa I ko- i n e b!owany ZE zlewem. Zielona 48, m. 
tłem. nadające sie do każdego celu Jakg 0 ( j J _ J 
larbiarnl Itd. natychmiast w całości lub - 1 — ' 
CZĘŚCIOWO (poszczególne' sale lub bu-DUŻY, ładnie U M E B L O W A N Y PUK.'... >w*J 
dynki) DO oddania. Zgłoszenia pod . Fa- Ście z klatki SCHODOWEJ ZARAZ do W Y 
bryka 100' do Republiki lunajęcia Zawadzka 25, (ront, w. 7 
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D ź w i ę k o w y T e a t r Świe t lny 

CASIWO 
P r z e b ó j s e z o n u . N a j n o w s z e a rcydz ie ło Joe M a y a 1 0 0 - p r o c e n t o w y d ź w i ę k o w i e c p. t . 

I E J EKSCE1EMCJA MIŁOŚĆ 
W g ł ó w n e j ro l i N o w a 

g w i a z d a Francji 
Popularne piosenki najmodnie jszego kom­

pozytora Paryża Wal tera Jurmana: ANNABELLA 
Foxtrott: „Czy znasz mdi r y l m l ' . Walc: „o tobie myślę cola noc". Tango: „Ty nie lesie* pierwszo 

W czołowych roi.: Roger T r e v i l l e , Gre ta T e i m e r , A n d r e Lefaur i król komików paryskich Pr ince . 

Ceny miejsc n i e p o d w y ż s z o n e . Początek seansów o godz. 11 -ej przed poł. Passe-partout i bilety ulgowe nieważne. 

MOTORY elektryczne nowe i używa 
ne okazyjnie. Najtańsze źródło. Naprą 
wa, przewijanie motorów, toczenie 
panewek, wyrób rozruszników kolek­
torów. Instalacje elektryczne, Inż. Rei 
cher. Piotrkowska nr. 26. tel. 21-000. 

OKAZYJNIE maszyna do pisania (POKÓJ, wejście z klatki schodowej 
Sienkiewicza 27<7 4—7. 10 natychmiast do oddania. Wiadomo*-'. 
UWAGA! Niebywała okazja po anojZielona 48. I p. front, p. drzwi. ' 

kredensy modne 2 mtr. sprzedaje POKÓJ umeblowany z • niekrępuj.i 

PULOWERY, swetry, torebki, serwet 
ki ręcznej roboty polecam tanio Piotr 
kowska 114, m. 14, pr. of. I w. 

NA RATY od 5 złotych tygodniowo 
każdy może dostać materace, otoma­
ny, tapczany, leżanki, krzesła, fortel-
lóżko. Solidne wykonanie tylko u ta­
picera A. Brzeziński, Sienkiewicza 52 
róg Nawrot. 

tolarz. Brzezińska 65. 

SPRZEDAM tanio maszynę do pisa­
nia „Underwood" stołowy pokój, p'a 
nino, elektrolttx, maszynę do szycia 
i dywany. Cegielniana 15, m. 10 od 
godz. 12-ej. 

ceni wejściem do wyiuięc.a. Skwe­
rowa 13, m. 8. 
UMEBLOWANY pokój do wynajęcia, 
wygody, ewent. używalność kuchni 
Gdańska 35( m. 7. 
ŁADNY, trontowy pokój, oddzielne 
wejście, I piętro, do odnajęca izia-
elicie (tcc) lub tylko do spania, .ii. 

(Gdańska 27, m. 4. 

SKLEP warzywny, budka z węglem, 
oraz mieszkanie do sprzedania. Kru-
cza 6. 
ŻYRANDOL, lampy stojące, wazony 
etc. okazyjnie do sprzedania. Adres 
w Administracji. 
MOTOCYKL w bardzo dobrym sta­
nie okazyjny, kupią Oferty sub MPR. 
„500". 
MEBLE, sypialnia brzoza, złota, sreb 
rna, orzech, jesion węgierski dąb. gar 
deroby, łóżka, kredensy, stołowe, — 
sprzedaje, zamienia tanio na raty Stu 
lamia Warszawska 16, przy Napiór 
kowskiego. 
SYPIALNIA róża, stOiowy orzech gar l 
deroba i łóżka dąb okazyjnie tanio 1 
do sprzedania. Stolarnia. Lubelski 0. | 
ŁÓŻECZKO — kołyska do spr;.eda-
nia. Narutowicza 47. m. 47 tel. 16.000, 
SKLEP galanteryjny z pokojem i z 
kuchnią z powodu wyjazdu do sprze­
dania. Wólczańska 168. 

KOZETKA, 0 krzeseł, lustro, stolik'PRZYJMĘ na mieszkanie 1 lub 2 u 
księgozbiór (niemieckie) sprzedam za czcnice z calodziennem utrzymaniem 
raz bardzo tanio. Andrzeja 33, 1 p.|oraz bezpłatne korzystanie z języ-
front. środkowe drzwi, od 9—2. tka francuskiego. Kopernika 49, in. R. 

1 POKÓJ z kuchnia i przedpokojem 
z wygodami do wynajęcia. Zielona 16 
Administracja. 
JEDEN lub dwa elegancko umeblo­
wane, słoneczne pokoje 1 p., front. 
Kopernika 19. m. 4 9—12. 

WYPOŻYCZAM smokingi i traki w 
wielkim wyborze w magazynie konlck 
cji D. Kartowski, Piotrkowska 126, — 
tel. 115-46. 

POSZUKUJE panienkę na 
jiie. Piotrkowska 31 m. 48. 

micszl:* 

PRZYJMĘ współudział w poważnem 
przedsiębiorstwie lub posadę kasjera z 
wkładem 10.000 złotych. Oferty „K. 45' 

POKÓJ umeblowany dla pojedynczej 
osoby tanio do oddania. Telefon, ła­
zienka. Piotrkowska 101. m. 22. 
DO WYNAJĘCIA różne fabryczne lo­
kale oraz 2 pokoje z kuchnia. Gdań­
ska 131. 

POKÓJ umeblowany dla jednej lub 
2 osób Śródmiejska 18, m. 17. 

BANK Hlpoteczno-Kredytowy w Mys 
łowicach, Krakowska 16, udziela hipo 
tecznych pożyczek na majątki i re­
alności miejskie i wiejskie oraz na 
parcelacje obszarów ziemskich i la­
sów na lat 12, za oprocentowaniem 
po. 6 proc. w stosunku rocznym. In-
formacyj udziela się ustnie i pisein-
nie. Dyrekcja. • 

SPRZEDAM tanio maszynę Singera w'| 
dobrym stanie, patefon szalkowy, 
skrzypce z futerałem. Anny 12. 
SMOKINGOWE dwa garn., trakowy i 
futro — wzrost średni do sprzedania 
Juijanowska 20. 
OKAZYJN1L piękne nowoczesne :neb 
le: gabinet orzechowy, stołowy, sa­
lon, sypialnia, garnitur klubowy, nie­
duży niebieską skórą kryty, dywany, 
obrazy, Warszawa, Pankiewicza 4 - 2 
Teleion 330-37. Mieszkanie prywatne. 
W ŻAKOWICACH tuż przy stacji 
jest do sprzedania na ukończeniu dom 
murowany, willa, wraz z ogrodem : 
zabudowaniem gospodarczym. Szcze­
góły listownie. Stacja Nieszawa. Ed-
ward Bystrzycki 
KUPIE książki używane, treści beletry­
stycznej. Zastać można w sobotę i nie 
dzielę od godz. 3—6 p. p. Sienkiewicza 
Nr. 29, m. 35. 10 

i l 
s p ó ł k a Akcyjna 

Ł&slź. ul./'tfioirlf.fpwoiąo « M » 
(dom własrcw) 

z a ł a t w i a w s z e l k t e operac je w z a k r e s bankowośc i wchodzące: 

d y s k o n t u j e , 
i n k a S U J e w e k s l e , f rachty i t . d . 

szybko za minimalną prowizją. 
Przyjmuje wkłady w zfiolych i w walucie zaoranicznel. 

DO PRZEDSIĘBIORSTWA kanaliza­
cyjnego w Łodzi, znajdującego się 
pod kierownictwem znanego inżyniera 
i mającego roboty już na wiosnę, po­
trzebny jest wspólnik z niewielkim 
kapitałem 1 pracę lub bez pracy. Of. 
nod „Kanalizacja". 
ADAUNISTRATOR przyjmuje jeszcze 
kilka domów do zarządzenia. Of. pod 
„Administrator" do Republiki. 
POSZUKUJE pianina, fortepianu do 
wynajęcia miesięcznie. Tel. 133-03. 
POSZUKUJE pożyczki 1000 złotych. 
Jako procent posada biurowa. Sub.: 
.Almanach". 
GABINET dentystyczny dobrze pros­
perujący w dobrym punkcie oddam 
w dzierżawę. Łask. of. sub. „Gabi-
net". 
AKUSZERKA kasowa 1 prywatna M. 
Kaliska, Kościelna 5 przyjmuje zamó 
wienia. porady bezpłatne. Tel. 123-72 
LEKARZ - dentystka uzdolniona, pro 
szona o listownie porozumienie pod 
ofertą „Orientacja", celem prowadzę 
nia wspólnie gabinetu deutystyzne-
go Of. „Orientacja". 
PODLEWN1A luster Frauc szka lur -
niaka ul. Pabianicka Nr. 1. przyjmu­
je wszelkie, obstalunki na wyroby lu-
sttzane oraz poleca lustra trema i 
lustra wiszące, podlewanie i przera-
bianie starych luster. 
STOŁOWNIA, która wydaje po g 
4 świeże smaczne djetyczne obiady, 
(zechce złożyć ofertę pod „S. K." 

MASZYNA do pisauia „Remington' 
prawie nowa do sprzedania. Andrze 
ia 33, fr. I, Środkowe drzwi, od g. 

[9 -2 . 
KUPIE karakułowe palto w dobrym 
stanie. Oferta sub. „Okazyjnie". 

FRONTOWY, dwuokienny pokój u-
mcblowany do wynajęcia. • Zachodnia 
72. front, parter, m. 1. 
SŁONECZNY, umeblowany pokoik ta 
nio do wynajęcia. Sienkiewicza 9, 
m. 61. 

MASZYNĘ Singera, gabinetową, mało 
(używaną sprzedam tanio ul. 28-go 
'pułku Nr. 51 m. 43. 

SPRZEDAM urządzenie sklepu galan­
teryjnego, Iceksohn, Piotrkowska 38, 
od 6—7 wiecz. lfl 
SAMOCHODY i motocykle używane. 
Kupno. Sprzedaż. Komis. Zamiana 
Auto - Agencja, Gdańska 82. tel. 189-28] 
LIMUZYNA „Opel" 6-siedzeniowa 10-
40 w bardzo dobrym stanie natycli 
miast na sprzedaż, ewentualnie biorę 
zamiast gotówki prima hipotekę. Ofer 
ty sub ..Limuzyna''. 10 
PRZĄDKA jedwabna F. F. eienkoprzę 
dna 1001, Bomische Olanzstoff oka 
zyjnie do sprzedania. Oferty sub „G. 
Q." do adin. Republiki. 10! 
OKAZJA! Cukiernia z mieszkaniem 
nrzyleglcm, nadająca się na każdeu 
interes handlowy, do sprzedania, ui. 
Sienkiewicza 50. 

DO WYNAJĘCIA 2 pokoje frontowe. 
nadające się na. biuro, z oddzieliłem 

.koiytarzem i wejściem front I p. Na 
' rutewicza 49 Fiszer. 

Loka le 
POKÓJ słoneczny, umeblowany wej­
ście niekrępujące do wynajęcia. u>, 
Piotrkowska 109, m. 19. 

CENTRUM pokój, ładnie umeblowany 
z oddzielnem wejściem oraz pokój 
słoneczny dla małżeństwa do odda­
nia Piotrkowska 62, front, II p. m. 
nr 8. 

POKÓJ do wynajęcia ll-go Listopa­
da nr. 19, m. 21. 
4 POKOJE z wygodami do odstąpie­
nia Wólczańska 109—5. 'rout 10-13, 
onrócz niedzieli. 

Rozmai te 
|B H H 1 I B I 

Zagubione dokum. ] 
Drobne ogłoszenia w „Republice" A R . N 0 L D J u i l i < , e r u c z e " k l

n } [ z * , ' l b i l 

są najlepszym i najtańszym środkiem matrykulę wydaną przez Gimnazjum 
zetknięcia zainteresowanych łtron.ISpoleczne Męskie. 
ito chce: 1) znaleźć lokatora lub «ub STASIAK Władysław Nowa 40, ZJJU-
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub bil dowód tożsamości oraz legity-
pojedyńczy pokój. 3) sprzedać nieru 
chomość lub rzecz. *4) kupić cośkol­
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę, 6) 
wyszukać pracownika — niechaj po­
da drobne ogłoszenie do „Republiki". 

mację zapomogową wyd. przez P. U. 
P. P. w Łodzi. 

DO WYDZIERŻAWIENIA plac opało­
wy obszaru 2401 mtr. kw. przy ulicy 
Ogrodowej 78, przyległy do bocznicy 
kolejowej. Na miejscu waga wozowa,! 

DO WYNAJĘCIA 2 pokoje froiitoweltelefon, kantorek i różne szopy. Zglo 

POSZUKUJĘ sklepu lub przegrodzo­
nej polowy sklepu z oknem wysta­
wowym przy ul. Piotrkowskiej od 
Zielonej do Andrzeja. Oferty pod 
„Piekarnia" do Republiki. 

umeblowane, wygodami lub pojedyń 
czo liiekrępuJącc Andrzeja 48, m. 11. 
DO WYNAJĘCIA pokój umeblowany 
z używalnością kuchni. Adres: Rad-
iwańska 7, m. 13. 

szenia do Zarządu Powszechnej Spól-j 
dzielni Spożywców, Ogrodowa 74, te 
eion 105-55. s; 

POKÓJ umeblowany z nlekrępui.i-
cem wejściem do wynajęcia ul. 6-ge 
Sierpnia 25, l p. front. Cena b. przy­
stępna. 

POKÓJ umeblowany od zaraz do od 
'najęcia. Zysk. Śródmiejska 39. 
(POKÓJ umeblowany dla solidnej oso 
iby, tanio. Zawadzka 4, m. 32. 

WINCENTY Gliński, niniejszym prosi 
Biuro próśb w Łodzi, w którym przed 
trzema miesiącami pozostawił odpisy 
dokumentów, w sprawie napisania po 
dania o emeryturę, o podanie swego 
adresu Łódź, ul. Niska Nr. 1J'15. 

BOCHEŃSKI Edward zagubił dowód 
osobisty. Proszę o zwrócenie do Rc-
puhliki. 
KLEOFAS baran zgubił książeczkę 
wojskową Nr. 78, wydaną przez P. 
K. U. Łódź, Gdańska 148. 
— — — s o s — s s s s c s s s e s e s 

DO WYNAJĘCIA LOKAL 
składający się z 6 pokoi z kuchnia, 
na pierwszym piętrze, wszelkie wy­
gody, nadający się na interes i na 
mieszkanie dla lekarza i adwokata na 
ul. Piotrkowskiej, między Zawadzką 
i Zieloną. Oferty sub „A." do Repub­
liki. 
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Prenumerata „U. Republiki" I Ogłoszenia 
od 1 lutego 1931 roku wynosi w Łodzi 4.00 
za odnoszenie do domu 40 gr- z przesyłka pocz 
towa w kraiu zł. 5.50, zagranica zł. 10. ,,Exprcss' 
t „Republiki" wraz z odnoszeniem 7.00 złotych. 

i zaślub, po tekście 10 
zagraniczne o 100'oroc 
Ogłoszenia specialne o 
10 groszy naimnieisze 

ZWYCZAJNE: 12 er. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt) 
W TEKŚCIE: 50 Kr. za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 
NA STR l-ej zł 2.— za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt) 
NEKROLOGI: 40 gr za wiersz milimetiowy (na str. 4-szp.) Zaręcz 
zł. Za miejsce zastrzeżone specjalna- dopłata Zamiejscowe o 50 proc 
drożej Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada 

50 proc. drożej. Drobne 15 gr — Najmniejsze zł 1-50 poszuk. pracy 
zl. '.20 Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zt. 

Słuszne reklamacje beda uwzgiednianc, o Ile 
wniesione beda najpóźniej w ciągu tygodnia 
od ukazania sie pierwszego ogłoszenia, lub 
niezwłocznie po ukazaniu sie drugiego z tzedu 
ogłoszenia tej same) treści co pierwsze- -
Omyłki, które zasadniczo cie zmieniają treści 
ogłoszenia nie upoważniała do żądania zwrotu 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszeni* 

Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika". Sp. z ojrr. odp. i redakior odo >w, Wacław Smólski. W druk. . .ReDubliki". sp. z osrr. odp. w Łodzi, Piotrkowska 44 i 64. 


